
MAGAZYN
P L IS S N  0137-9240 N r In d e ksu  33034

2 6 - IV - 1 9 4 5

uner
SZGZeGiliSKi

P IĄ T E K , SO BOTA, N IE D Z IE L A , 3, 
N r  153 (12 036) Kok założenia 1945

5 S IE R P N IA  1981 R O K U  
Nakład: 160 000 egz. Cena 7 zł

Stanowisko USA wobec Pclslst

Reagan chce znieść 
część restrykcji?

W A R SZA W A  PAP. Strona amerykańska poinformowały 
rząd polski o ostatnich decyzjach prezydenta Reagana. Odbyt 
ło się to w  trakcie rozmowy w  dniu 2 bm. członka kolegiuna 
M SZ, dyr. Jana Kinasta z charge d’affaires a.i. Johnem K, 
Davisem, która nastąpiła na prośbę strony amerykańskiej.
P R Z E D S T A W IC IE L  S tanów  ności od negocjac ji na tem af 

Z jednoczonych w  W arszaw ie now ej, dw ustronn e j um ow y ł o i .  
po in fo rm ow a ł, że rząd U S A  zde n iczej.
cydow a ł się: po p ierw sze —  Ponadto po in fo rm ow a ł, M  
znieść zakaz podróży naukow ych  p rezyden t Reagan w  uznaniu! 
w  ram ach funduszu im . M a r i i dalekosiężnego pozytywnego* 
S k ło dow sk ie j-C u rie  i  zam ierza w p ły w u , ja k i amnestia moż® 
p rzyw róc ić  w  p e łn i w ym ianę  m ieć d la narodu  polskiego, g« 
naukow ą z Polską; po d ru g ie — to  w y  jest uchylić w  ciągu kJS* 
w y ra z ił gotowość p rzyw rócen ia  (Dokończenie n a  s tr, a  
P o lsk im  L in io m  Lo tn iczym  L O T  i
praw a lądow an ia  w Stanach 
Z jednoczonych pod w a run k iem , 
że rząd  p o lsk i '  z rezygnuje z 
w n iesionego do M iędzynarodo
w e j O rga n izac ji L o tn ic tw a  C y
w ilne go  (IC AO ) roszczenia a rb i
trażowego p rzec iw ko  Stanom  
Z jednoczonym , a także w  zależ-

Zaglądamy 
w przyszły 
tydzień...

D A TA  tygodnia — 4 .V III.  
40 la t  tem u (1944) zg iną ł 
K rzysz to f K a m il Baczyń
sk i, w y b itn y  poeta poko le
n ia  w o jennego, żo łn ierz  
A K . O to fra g m e n t jego po
ez ji:

„T a k ie  je s t p raw o nam 
rosnąć czy ginąć, sok 
w prow adzać w  spalone 
ło d yżk i c ia ł, gdy p rzy 
nas duch. A  ja  w id z ia 
łem : sta ł nad nieobeschłą 
ksz ta łtu  g lin ą ” . 
(Dokończenie na str. 2)

W  zakładowych stołówkach i bufetach

Urlopy, remonty i
SEZON u rlo p o w y  n ie  om ija  

rów n ież  zak ładow ych sto łów ek. 
W  W P K M  p rzy  K lonow ica  in 
fo rm ac ja , że sto łów ka  w  
s ie rpn iu  jest nieczynna, z pow o
du rem ontu . N aprzeciw ko — 
b u fe t zak ładow y czynny do 
14.30. Rano b y ł tu  gulasz i k a 
pusta na gorąco. Po dw unaste j 
dań c iep łych zabrakło. K ie ro w 
n iczka B a rba ra  Ś w ie rk  o wska 
zapewnia, że od pon iedzia łku  
gorące p o s iłk i przywożone już 
będą ze s to łó w k i W P K M  w  
D ąb iu  i  będzie ich  pod dostat-

Rajdowe spotkania

Z Rodłem ku Wiśle
OD ponad ro ku  słychać z 

RFN głosy ja koby w  Polsce 
m ieszkało ponad m ilio n  N iem 
ców. Zaliczono do n ich  też lu 
dzi k tó rz y  żyjąc przed w o jną  w 
N iem czech skutecznie op ie ra li 
się germ anizac ji. M im o szykan 
i  prześladowań zaliczono do 
n ic h  rów n ież działaczy spod 
znaku Rodła, z k tó rych  w ie lu  
swoją w a lkę  o polskość p rzy 
p ła c iło  życiem.

Jutro inauguracja

Rozpoczyna się 
Ińskie Lato Filmowe

P R Z E D P R E M IE R O W Y M  p o kazem  
f i lm u  p o lsk ie g o  p t .  „N a  s tra ż y  
s w e j s tać będę”  (reż. K a z im ie rz  
K u tz )  ro z p o czn ie  s ię  ju t r o  k o le j
ne, X I  Iń s k ie  L a to  F ilm o w e . 
P rze z  p o nad  ty d z ie ń  c z ło n k o w ie  
d y s k u s y jn y c h  k lu b ó w  f i lm o w y c h  i  
a k ty w  Z S M P  ze Szczecina i  G o 
rz o w a  W lk p . a ta kże  d z ia ła cze  f i l  
m ó w i z po zn a ń sk ie g o  P a ła c u  K u l 
tu r y .  K ra k o w a , Ł o d z i i  W arsza
w y  zapoznaw ać s ię  będą z te m a 
ty c z n y m i z e s ta w a m i o b ra z ó w  — 
w y b ra n y m i p o z y c ja m i z k in e m a to  
g r a f i i  p o ls k ie j,  fra n c u s k ie  j 4*s w ę 
g ie rs k ie j,  a m e ry k a ń s k ie j,  a n g ie l
s k ie j i  ra d z ie c k ie j.  M iło ś n ic y  taś 
m y  c e lu lo id o w e j s p o tk a ją  s ię  po -

(Dokończenie na str. 2)

Metrowy szczupak
G D A Ń S K  P A P . W  Z b io rn ik u  

S tra s z y ń s k im  w o j.  g d a ń s k ie  m iesz
k a n ie c  S tra szyn a  A n d rz e j F o b ik  
z ło w i ł  w y ją tk o w y c h  ro z m ia ró w  
szczupaka. R yb a  w a ż y ła  6,5 k g  i 
m ie rz y ła  94 c e n ty m e try .  S zczęśli
w y  r y b a k  w ę d k o w a n ie m  z a jm u je  
s ię  od 5 la t.

Szczecińscy rod łow cy, ja k  już 
p isa liśm y, sw ój stosunek do ta 
k ic h  i podobnych im  głosów za
m an ifes tow a li w  .u b ie g łym  ro 
ku  podróżą w zd łuż O dry, odw ie 
dzając i składając hołd m ie j
scom pam ięci ' narodow ej. 
W tym  ro ku  w y ru szy li w  d ru g i 
ra jd  północnym  szlakiem  w a lk  
o polskość, k tó ra  przez długie 
la ta  n ie w o li p rze trw a ła  na tych 
ziemiach.

W  A U T O K A R Z E  ra jd o w y m  za
b ra k ło  n ie k tó ry c h  za s łu żo n ych  b y  
ły c h  d z ia ła c z y  p o lo n i jn y c h  tw o rz ą  
c y c h  d z is ia j w  S zczec in ie  p od  
p rz e w o d n ic tw e m  W ito ld a  K m ie c i
ka  p rę żn e  i  lic zą ce  s ię  k o ło . 
W śró d  ja d ą c y c h  je s t m ię d z y  in 
n y m i M ie c z y s ła w  Iw a n  u ro d z o n y  
w  S zczec in ie  p ie rw s z y  p rz e d w o je n  
n y  tu  h a rc e rz  p o ls k i,  uczeń M a 
k s y m ilia n a  G o lisza , k tó re g o  s y n  i  
w n u c z k a  też  u czes tn iczą  w  r a j 
dz ie . Je d z ie  H e n ry k  O r l ik o w s k i z 
o s ia d łe j w  naszym  m ie śc ie  g ru p y  
b e r l iń s k ie j.  Są W o jc ie c h  i  E d -

(Dokończenie na str. 2)

Po przeszczepieniu serca
i operacji jelita

Krytyczny stan
IS-dniewego dziecka

L O N D Y N  P A P . N a jm ło d s z a  p a 
c je n tk a  z przeszczepem  serca , l i 
cząca 13 d n i H o llie  R o ffe y  w  ś ro 
dę w ie c z o re m  p o d dana  zos ta ła  o- 
p e ra c ji je l i ta .  S tan  je j  z d ro w ia  
b y ł k ry ty c z n y ,  a le  obe cn ie  zazna
cza się p e w na  p o p ra w a . H o llie  
R o ffe y , k tó r e j  31 lip c a  przeszcze
p io n o  serce 3-dn iiow eao n o w o ro d 
ka  h o le n d e rs k ie g o , m a  p rz e d  so
bą — ja k  sądzą le k a rz e  — jeszcze 
ba rd zo  k ry ty c z n e  d n i.

kiem . Dziś natom iast można je 
szcze nabyć salceson ozorkowy, 
kaszankę, pasztetową, kiszkę 
podrobową, ro ladę ozorkową, 
pasztet m ięsny, różne rodzaje 
serów, konserw y rybne  i  m ię
sne.

Urszula Łazu rek  m ów i, że za
opatrzenie b u fe tu  jest dobre i 
taka  jest op in ia  w iększości p ra 
cow n ików . P o tw ie rdza  ją  k ie 
rowca S tan is ław  R om an iuk, któ 
ry  uważa, że ceny po s iłkó w  są 
też przystępne, choć narzekał 
wcześnie j na n ie Zdzis ław  Za
krzew sk i, tokarz  z cen tra lnych  
w a rsz ta tów  W P K M  s tw ie rdza
jąc, iż n iezby t często korzysta  z 
bu fe tu , bo dan ia gorące są tu  za 
drogie. K ie row n iczka  bu fe tu  po
kazu je  ce n n ik i: bigos — 100 zł 
za kg, fasolka w  sosie pom ido
ro w ym  — 100 zł za kg, f la k i — 
też w gran icach te j kw o ty . — 
Czy to  ta k  drogo? — pyta.

P R A C O W N IC Y  b u fe tu  s ta ra ć  się 
będą, a b y  za łoga  n ie  odczula 
z b y t d o tk l iw ie  p rz e rw y  w  d z ia ła - 
no śc i s to łó w k i.  S ię g a ją  w ię c  po 
w y ro b y  g a rm a ż e ry jn e  z ró żnych  
ź ró d e ł: z w y tw ó r n i  w  P o licach , 
na K ra s iń s k ie g o , a ta k ż e  z w y 
tw ó r n i  p ry w a tn y c h .

S ta n is ła w  R o m a n iu k  p rzekaza ł 
n a m  u w a g i, d o tyczą ce  fu n k c jo n o 
w a n ia  s to łó w k i.  O tóż  n ie  m ożna 
w  n ie j  n a b y ć  o b ia d ó w  je d n o ra z o 
w y c h . S p rzedaw ane  są one bo 
w ie m  t y lk o  na  k a r ty  m iesięczne. 
K ie d y ś  z je d n o ra z o w y c h  o b iadów  
k o rz y s ta ło  sp o ro  osób, bo różne 
g o d z in y  ro z p o c z y n a n ia  p ra c y  nie

•  o *

zawsze p o z w a la ją  z jeść p o s iłe k  w  
d om u, co je s t szczegó ln ie  d o k u 
c z liw e  je s ie n ią  czy  z im ą . P o  re 
m o n c ie  s to łó w k i,  j e j  k ie ro w n ic t 
w o  w in n o  ro z p a trz y ć  tę  sp raw ę .

O D W IE D Z IL IŚ M Y  następnie 
s to łów kę w  „S e lfie ” , k tó ra  w ła 
śnie rozpoczęła działalność, ró w 
nież po m iesięcznej p rze rw ie  w  
lipcu.

R a fa ł C ydzik  k ie row ca  z 
„S e lfy ”  ocenia, że jest w  n ie j 

(Dokończenie na s tr. 2)

Gwałtowna burza
nad Legnicą

L E G N IC A  P A P . N a d  L e g n ic k ie m  
p rzesz ła  w  n o c y  z 1 na 2 bm . 
g w a łto w n a  b u rz a  po łą czo n a  z s il
n y m i w y ła d o w a n ia m i a tm o s fe ry c z 
n y m i.  W  L e g n ic y  p io ru n y  spow o
d o w a ły  uszko d ze n ia  iz o la to ró w  l i 
n io w y c h  p o w o d u ją c  pow a żn e  o g ra 
n ic z e n ia  w  d o s ta w ie  p rą d u .

P e łn e  ręce  ro b o ty  m in io n e j no
cy  m ie l i  ta k ż e  s tra ża cy , w y je ż 
d ż a li n ie  ty lk o  do z a la n y c h  p iw 
n ic  i  m a g a zyn ó w . O d ude rze n ia  
p io ru n a  w e  w s i G o rz e lin  k o ło  L u 
b in a  sp ło n ę ła  s to d o ła . Z g ro m a d zo 
ne  w  n ie j  b y ło  45 to n  s ia n a  i  10 
to n  s ło m y . S t ra ty  szacu je  s ię  na 
p o n a d  m il io n  z ło ty c h . P io ru n  b y ł 
ta kże  p rz y c z y n ą  p o ż a ru  b u d y n k u  
m ie szka ln e g o  w  S z k la ra c h  G ó r
n ych .

Nadal ciepło
S Ł O N E C Z N A  pogoda p o w in n a  

u trz y m a ć  się w  c ią g u  n a jb liż s z y c h  
d n i. In s ty tu t  M e te o ro lo g ii i  Gos
p o d a rk i W o d n e j p rz e w id u je  w  o- 
k re s ie  od 3 do 7 bm . n a d a l c ie p 
ło . T e m p e ra tu ry  m a k s y m a ln e  bę 
dą od  23 do  28 s t. z m o ż liw o ś c ią  
jeszcze w y ższych . M ogą  ta k ż e  lo 
k a ln ie  w y s tą p ić  b u rze . D z iś  ra n o  
w  S zczec in ie  b y ło  16 s t. C .

Elektrownia
skaziła plaże
L O N D Y N  P A P . B r y ty js k a  e le k 

tro w n ia  a to m o w a  w  S e lla f ie ld  zo
s ta ła  oska rżo n a  o skażen ie  ś ro d o 
w is k a  w  lis to p a d z ie  u b ie g łe g o  ro 
k u . R a d lo a k ty w n e  o d p a d y  zosta ły  
w rz u c o n e  do M o rza  Ir la n d z k ie g o , 
p o w o d u ją c  zan ieczyszczen ie  p o b lis 
k ic h  p la ż  w  o b rę b ie  w ie lu  m il.

Błędne alarmy 
a to m o w e

L O N D Y N  P A P . L ic z b a  b łę d n y c h  
a la rm ó w  a to m o w y c h , w y w o ła n y c h  
ro z m a ity m i d e fe k ta m i te c h n ic z n y 
m i w  k o m p u te ra c h  a m e ry k a ń s k ic h  
sys te m ó w  w czesnego os trze g a n ia  i  
do w o d ze n ia , s ta ła  s ię  z a trw a ż a ją 
ca. J a k  p isze b r y t y js k i  d z ie n n ik  
„T h e  G u a rd ia n ” , p rz e c ię tn ie  co 
t r z y  dn ii re je s tru je  sie d w a  ta k ie  
„ a la r m y ” . G azeta p rz y p o m in a , że 
w  lu ty m  1979 ro k u  o m y łk o w o  w ło 
żono do k o m p u te ra  sys te m u  wczes 
nego os trze g a n ia  i  dow odzen ia  
„ć w ic z e b n y  scena riusz” , im itu ją c y  
a ta k  ją d ro w y . S ys te m  w y d a ł ro z 
ka z  b o jo w e g o  o d p a le n ia  r a k ie t  ją 
d ro w y c h . P o  k i lk u  m ies iącach  ana 
lo g ic z n y  b łą d  s ta ł s ię  p rz y c z y n ą  
a la rm u  w  bazach b o m b o w c ó w  s tra  
te g ic z n y c h  U S A .

W Teheranie

Terroryści zwolnili 
pasażerów samolotu
n ie  p o in fo rm o w a ł J a k i __  __
3 te r ro ry s tó w , k tó r z y  porwaS 
m o lo t re js o w y  to w a rz y s tw a  mA£§ 
F ra n c e ”  do T e h e ra n u . T e r ro ry ś c i 
z w o ln i l i  w  c z w a r te k  «  s a k la t ie g t 
k ó w  i  o d d a li s ię  w ręce włads 
ira ń s k ic h . Jednocześn ie  wysadasiigs 
w  p o w ie trz e  k a b in ę  p i lo tó w  w.pro» 
w adzonego  „B oe inga-737” . 44 pasa« 
ż e ró w  i  2 c z ło n k ó w  z a ło g i s a ra o t 
lo tu  z w o ln io n y c h  w  e z w a rte k  o ra a  
14 osób z w o ln io n y c h  wczeSnteJ —ł 
ja k  s ię  o c z e k u je  — ma odlecieli 
d z is ia j z T e h e ra n u  do P a ryża ,

Górnicy brytyjscy
strzegą siedziby związku

L O N D Y N  P A P . S t r a jk u ją c y  g & N  
n ic y  z p o łu d n io w e j W a l i i  s trz e g ą  
s ie d z ib y  te re n o w e g o  o d d z ia łu  z w ią s  
k u  zaw odow ego  g ó rn ik ó w  w  m ie j»  
scow ośc i P o n ty p r id d ,  b y  tó e  do® 
p u śc ić  do z a ję c ia  je g o  ś ro d k ó w  f i  
n a n s o w y c h  za o d m o w ę  zap łacen i®  
50 ty s . fu n tó w  s z te r łin g ó w  g r z y w 
n y , k tó rą  n a ło ż y ł n a  zw ią z e k  są d  
za u d z ia ł g ó rn ik ó w  w  p ik ie to w a ć  
n iu  s ta lo w n i w  P o r t  T a lb o t .  W W  
k ó ł lo k a lu  z w ią z k ó w  ustaw łO iK ł- 
b a ry k a d ę  z d ru tu  ko lczas tego ,

Argentyna

Aresztowanie 
b. prezydenta
L O N D Y N , B U E N O S  A IR E S  P A S * 

O f ic ja ln a  a rg e n ty ń s k a  age n c ja  p f®  
sowa T E L A M  p o d a ła , że b y ły  w o j#  
k o w y  p re z y d e n t A r g e n ty n y  Jorg® 
R a fa e l V id e la , k tó r y  w  197« r o k u  
o b a li ł  M a r ię  E s te lę  P e ro n  z o s ta ł 
w  środę  a re s z to w a n y . W c z e in ią *  
V id e la  s k ła d a ł zeznan ia  p rz e d  na$* 
w y ż s z y m  t r y b u n a łe m  w o js k o w y  ES 
na te m a t to r tu ro w a n ia  i  mordowa?» 
n ia  w ię ź n ió w  p o lity c z n y c h  w  «83* 
sie je g o  rz ą d ó w  w la ta c h  1976-4 
—81.

Z izraelskich kanoniereR 

i śmigłowców

Ostrzał Tripoli
B E J R U T  P A P . K a n o n ie rk l i  ś m i

g ło w c e  iz ra e ls k ie  w y s t r z e l i ły  W 
c z w a r te k  ra k ie ty  ś w ie tln e  n a  d z ią t 
n ic ę  p o r to w ą  w  T r ip o l i  — m ie śc ie  
p o ło ż o n y m  w  p ó łn o c n e j części L i 
b a n u .

Opóźnienie sięga trzech tygodni

Trudne żniwa
O S T A T N IE  pogodne dn i 

s p ra w iły , że żn iw a  w  naszym 
w o jew ództw ie  rozpoczęły się 
w  dob rym  tempie. W praw dzie  
są one znacznie opóźnione w  
porów nan iu  z r. ub, jednak 
p lony  zapow iadają się nieźle 
N iem a l we w szys tk ich  g m i
nach naw et tych  nadm orsk ich  
są ju ż  na ukończeniu zb io ry  
rzepaku i  jęczm ienia ozimego. 
N ieste ty z ia rno jest m okre  i

wym aga dosuszenia. Po k ilk u  
dn iach słonecznych od w czo ra j 
znow u le je , a ty m  sam ym  sy
tuac ja  zam iast polepszać pogar
sza się. N ie  można w  czasie 
deszczu m łóc ić  skoszonego zbo 
ża. Suszarnie przedsięb io rstw  
P rzem ysłu  Zbożow o-M łynarsk ia  
go dz ia ła ją  pełną parą, podo
bn ie  ja k  urządzen ia w  cu k ro -

(Dokończenie na s tr. 21
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Tydzień ¡
(Dokończenie ze str. 1)

Wschód słońca: — 4 .V III .  '
—  4.01; 1 0 .V III. —  4.11. <

Zachód słońca: — 4.V I I I . 1
—  19.22; 10 .V III. —  19.11. <

IM IE N IN Y  obchodzą : 4. V I I I .  ( 
(s) — D o m in ik .  Jan . P ro ta z y ; 
i .  V I I I .  (n )  — M a ria . O sw a ld ; 
6. V I I I .  (p ) — S ła w a . J a k u b ; 1 
T. V I I I .  (W) — D o ro ta . K a le -  i 
ta n .  K o n ra d ; 8. V I I I .  (ś) — C y - , 
p r ia n .  E m il ia n ;  9. V I I I .  (cz) — 
K la ry s a . J u lia n .  R o m u a ld . R o- 1 
la n d ; 10. V I I I .  (p .) — B o g d a n ., 
B o ry s . W a w rź y n ie c .

W ażn ie jsze  d a ty  i  w y d a rz e 
n ia  — 4. V I I I .  — 1875 — zm . 
H .  C H  A n d e re se n , b a jk o p is a rz  
d u ń s k i;  1904 —  u r .  s ię  W .
G o m b ro w ic z , po w ie śc io p isa rz . 
n o w e lis ta , d ra m a tu rg ;  5. V I I I .
— 1772 — R os ja . P ru s y , A u s tr ia  
p o d p is a ły  I  ro z b ió r  P o ls k i;  
1844 — u r .  s ię  I .  R ie p in , m a 
la r z  r o s y js k i;  1864 — na s to 
k a c h  C y ta d e li W a rs z a w s k ie j 
z o s ta ł s tra c o n y  R . T ra u g u tt ,  
o s ta tn i d y k ta to r  p o w s ta n ia  
s ty c z n io w e g o ; 1895 — zm . F . 
E n g e ls ; 1921 — u r .  s ię  R . B ra  
tn y .  p isa rz . 6. V I I I .  —- 1881 — 
u r .  s ię  A . F le m in g , b a k te r io 
lo g  a n g ie ls k i,  w yn a la z c a  pe
n ic y l in y  (N o b e l 1945); 1945 — 
z rz u c e n ie  a m e ry k a ń s k ie j b o m 
b y  a to m o w e j n a  H iro s z im ę  
0 . V I I L  na  N a g a sa k i). 7. V I I I .
—  1910 — zm . Z . G lo g e r, e tn o 
g ra f .  h is to ry k ;~ 1 9 2 l — zm . A . 
B lo k .  p o e ta  r o s y js k i.  8. V I I I .  — 
1944 — z g in a ł w  P o w s ta n iu  
W a rsza w sk im  J . K a d e n -B o n d ro  
w s k i. p o w ie śc io p isa rz . p u b lic y 
s ta ; 1945 — w y p o w ie d z e n ie
w o jn y  J a p o n ii p rzez  ZSR R . 
k  V in .  — 1864 — u r .  s ię  R . 
D m o w s k i, p o l i t y k ,  p rz y w ó d c a  
S tro n n ic tw a  N a ro d o w e j D em o
k r a c j i .  W. V I I I .  — 1896 — u r .  
a k  8 U  W ie c h e c k i-W ie c h , fe l ie 
to n is ta . s a ty r y k ,  p isa rz .

H o ro s k o p  d la  u ro d z o n y c h  w  
n a jb liż s z y m  ty g o d n iu :

4  V I I I .  (s) — Jes t n ie z w y k le  
u c z u c io w y m , w ra ż l iw y m , a na 
w e t  n a tc h n io n y m  c z ło w ie 
k ie m . S. V in .  (n ) — R e z o lu tn y , 
s d e e yd o w a n y , trz y m a  sie 
s w y c h  zasad 1 p rze ko n a ń . 
• .  V m .  (p ) — C h a ra k te r  szla
c h e tn y . p ra w y , uczu c ia  m iło -  
* d  o g n is te , s iln e . 7. V in .  (w )
—  Je s t ś w ia d o m y  s w y c h  s il i  
Sdo lnośc i, sz la c h e tn y . 8. V I I I .  
M  — N ie c h  n ie  t r a c i  czasu 
M  p u s to  ro z r y w k i  i  k a p ry s y , 
• . V U I ,  (cz) — Ż y je  sa m odz ie l-

n ie w ie le  so b ie  r o b i ze 
in n y c h  lu d z i.  10. V in .  
W szys tko  w  ż y c iu  bę - 

d t łe  za w d z ię cza ć  sobie, re ce p 
to  n a  szczęście —  m iło ś ć .

O  szczęściu  p e sym is tyczn ie
—  M . P ro u s t: „ L a ta  szczęśliw e 
O t la ta m i z m a rn o w a n y m i, p ra

»stępu je  t y lk o  w  c ie rp ie -
W

Mada ty g o d n ia  — Jeś liś  bez 
k rę g o s łu p a , n ie  w y ła ź  ze skó -

Komunikat ZBoWiD
CA RZĄD W o je w ó d z k i Z w ią z k u  

B o jo w n ik ó w  o W o ln o ść  i  D e m o 
k r a c ję  w  S zczec in ie  z w ra c a  się 
Ru członków  Z B o W iD , zam ieszku - 
J ą cyck  n a  te re n ie  w o je w ó d z tw a  
Szczecińskiego:

b y łych  ż o łn ie rz y  1 A r m i i  
W o js k a  P o lsk ie g o , u c z e s tn ik ó w  
fo rsow ania  O dry  w  1945 r., 

h y  zgłosili s ie  w  te rm in ie  do 15 
bm . do w łaściw ych  te re n o w y c h  
Z arząd ó w  K ó ł Z B o W iD  ce lem  «- 
m ipełn ien ia  ew id en c ji.

Stanowisko USA wobec Polski
(Dokończenie ze str. 1)

ku  tygodn i sprzec iw  S tanów  
Z jednoczonych wobec członko
stwa P o lsk i w  M iędzynarodo
w ym  Funduszu W a lu tow ym . 
Tę gotowość rząd am erykańsk i 
uzależnił od sw o je j oceny, czy 
ogłoszona przez Se jm  P R L  am 
nestia  będzie w  p e łn i i  ra c jo 
na ln ie  przeprowadzona.

Stanow isko am erykańskie  bę
dzie z pewnością przez nasz 
rząd s tarann ie  zbadane i  roz
patrzone z p u n k tu  w idzen ia  in 
teresów państw a i społeczeń
stwa polskiego.

NA TLE wiadomości nadchodzą
cych z Waszyngtonu, nie sposób 
nie przedstawić kilku refleksji o 
ogólniejszym charakterze. Jak 
wiadomo, stanowisko Polski w 
sprawach polityki amerykańskiej 
wobec naszego kraju zostało naj
pełniej i dobitnie wyrażone w no
cie rządu PRL do rządu USA z 
3. 11. 1983 r. Zawarte w niej o- 
ceny i polskie postulaty nie stra
ciły w niczym na ważności i ak
tualności. Polska opinia publiczna 
miała i ma prawo oczekiwać peł
nej i konstruktywnej odpowiedzi 
na tę notę, a więc m. in. postu
lowanego w niej zniesienia bez
prawnych restrykcji nałożonych 
na nasz kraj przez rząd amery
kański oraz pod jego naciskiem 
przez niektóre inne kraje zachod
nie, a przede wszystkim przywró
cenia normalnego statusu celne
go w stosunkach handlowych o- 
raz normalizacji stosunków finan- 
sowo-kredytowych. Te bowiem re
strykcje najbardziej ugodziły w 
polskie społeczeństwo, powodując 
w naszej gospodarce narodowej 
straty sięgające już 13 mld do
larów. Straty te były wielokrotnie 
dokumentowane, m. in. w tzw. 
Białej Księdze. Sam prezydent 
USA w ostatnich tygodniach dwu
krotnie przyznał publicznie, iż re
strykcje dotknęły społeczeństwo 
polskie.

Społeczeństwo polskie oczekuje 
bezwarunkowego zniesienia bez
prawnych restrykcji i zadośćuczy
nienia przez USA tym stratom 
materialnym, a także moralnym. 
I tym razem w przedłożonym sta
nowisku amerykańskim przechodzi 
się nad tym do porządku dzienne
go.

W tym kontekście należy przy
pomnieć fragment przemówienia 
premiera rządu polskiego gen. 
Wojciecha Jaruzelskiego, wygfoszo 
nego 21 lipca br. w Sejmie: „M a 
my prawo oczekiwać, że Polsce 
zostaną stworzone odpowiednie 
warunki handlowe i finansowe dla 
skompensowania poniesionych 
strat, dla ułatwienia spłaty dłu
gów".

Z wstępnej ,lektury propozycji 
amerykańskich, nazywanych decy
zjami wynika, że rząd amerykań
ski nadal nie jest gotów do peł

nej normalizacji stosunków opar
tych na respektowaniu suweren
ności Polskiej Rzeczypospolitej Lu 
dowej, przestrzeganiu zasady nie
ingerencji w sprawy wewnętrzne, 
obustronnym wywiązywaniu się z 
umów i porozumień. A wręcz prze 
ciwnie, Stany Zjednoczone nadal 
wiążą swoje kroki z warunkami 
politycznymi, które są faktycznie 
ingerencją w suwerenne 'decyzje 
władz państwa polskiego. Ile cza
su jeszcze trzeba, aby w Waszyng 
tonie zrozumiano, że sprawy pol
skie decydują się w Polsce, że 
amnestia to nie żadne ustępstwo 
pod presją czyichś warunków, 
lecz rezultat procesu normalizacji 
życia w naszym kraju, konsekwen 
tnej realizacji programu IX Zjazdu 
PZPR, linii socjalistycznej odnowy.

Można się spodziewać, że w 
odpowiedzi rządu polskiego wszy
stkie elementy rzutujące na sto
sunki między Polską a USA wzię
te zostaną pod uwagę.

Igrzyska Olimpijskie

Dwa medale
zawodniczki ChRL

W  C Z W A R T E K  w  szós tym  d n iu  
X X I I I  Ig rz y s k  O lim p ijs k ic h ,  po 
d n iu  p rz e rw y  ro zd a n o  w  p ły w a n iu  
m e d a le  w  p ię c iu  k o n k u re n c ja c h . 
P a d ły  d w a  re k o rd y  ś w ia ta . P ie rw 
szy u s ta n o w ił K a n a d y jc z y k  V ic to r  
D a v is  na 200 m  s t. k la s ., p o p ra 
w ia ją c  w ła s n y  re k o rd  o p o n a d  se
k u n d ę . Czas D a v isa  — 2.13,34.

D ru g i re k o rd  ś w ia ta  u s ta n o w iła  
m ęska  sz ta fe ta  U S A  na d ys ta n s ie  
4X100 m  st. dow . A m e ry k a n ie  zw y  
c ię ż y li w  czasie  3.19,03, p o p ra w ia 
ją c  w ła s n y  re k o rd  o 0.23 sek. Z ło 
c i m e d a liś c i p ły n ę l i  w  sk ła d z ie : 
C h r is to p h e r  C a vanaugh , M ic h a e l 
H e a th , M a tth e w  B io n d i i  A m b ro se  
G a ines. T a k  w ię c  G a ines, pb  z w y 
c ię s tw ie  w  w y ś c ig u  in d y w id u a ln y m  
na  100 m  s t. d o w . z w y c ię s k o  za
k o ń c z y ł ta kże  sz ta fe tę . S re b rn y  
m e d a l z d o b y li A u s t ra l i jc z y c y  — 
3.19,68, a b rą z o w y  S zw edzi —

Z Rodłem ku Wiśle
(Dokończenie ze str. 1)

ra u n d  J e rz y k o w s c y  ze z n a n e j ro 
d z in y  d z ia ła czy  p rz e d w o je n n y c h  
W e s tfa lii.

N a jp ie rw  z a w ita l i  do Z ło to w a , 
b a s tio n u  p o lsko śc i w  czasach n ie 
w o li .  S zczecińscy gośc ie  z ło ż y li 
k w ia ty ,  p rzed  p a m ią tk o w a  p ły tą  
w m u ro w a n ą  w  śc ianę  s ie d z ib y  
z w ią ż k u . S p o tk a li s ię  p o te m  z 
w ła d z a m i Z ie m i Z ło to w s k ie j i  ta m  
te js z y m i ro d ło w c a m i.

W  n ie d a le k ie j od  Z ło to w a  p ię k 
n e j w s i Z a k rz e w o  s to i p o m n ik  z 
sym b o le m  R od ła . T u te js i m iesz-

Żniwa
(Dokończenie ze str.. 1)

w n iach i PGR-ach. N ie  nadą
żają jednak z nastarczanym  
zbożem.

Ja k  nas po in fo rm ow ano w  
Zrzeszeniu PGR na 18 tys. ha 
zasianych rzepakiem  skoszono 
dotychczas ok. 4 tys. Do za
kończenia zb io rów  rzepako
w ych  pozostanie jeszcze p rzy 
n a jm n ie j dw a tygodnie.

Jęczm ień oz im y skoszony 
jest ju ż  w  90 proc. D o tych
czas żadne z gospodarstw  r o l
nych  nie pod ję ło się koszenia 
żyta. P lony tegoroczne zapo
w iada ją  się dobrze. W  n ie k tó 
rych  jednodnostkach PGR 
przekraczają 40 q z hektara , 
jednak trzeba w ziąć popraw kę 
na zawilgocenie zia rna. Do
tychczas zb ió r jęczm ienia ozi
mego zakończyły K P G R -y  2a - 
bów , Cedynia, Słoneczna, M o
sty, G ardno i  Pęzino. Sprzęt 
żn iw n y  jest na raz ie  m ało w y 
korzystany, ale p a rk  maszyno
w y  czeka jeszcze na jw iększa 
-praca. Na polach dop iero po
czątek b a ta lii o każdy kłos.

k a ń c y  z a s ły n ę li z o d w a g i 1 pa 
tr io ty z m u .  D o m  P o ls k i w  k tó ry m  
n ie g d yś  b y ła  po lska  szko ła  .p o s ia 
da w ie le  p a m ią te k  św ia d czą cych  
o o f ia r n e j w a lc e  z a k rz e w ia n  z n ie  
m ie c k im  zaborcą  ł  o k u p a n te m .

U c z e s tn ic y  ra jd u  no k ło n i l i  się 
p ro c h o m  Z a krze w sk ie g o  p robosz
cza ks iędza  d o k to ra  B o le s ła w a  
D o m ańsk iego , prezesa Z w ią z k u  Po 
la k ó w  w  N ie m cze ch , k tó re g o  po 
g rze b  w  1939 r .  b y ł  w ie lk ą  p a tr io  
ty c z n ą  m a n ife s ta c ją  P o la k ó w  w  
B e r lin ie .

N a Z ie m i B y k o w s k ie j, do k tó re j 
n a s tę p n ie  z a w ita ł r a jd  w  czasie 
s p o tk a n ia  z p rz e d s ta w ic ie la m i 
"W ładz B y to w a  szcze c in ia n ie  b liż e j 
z a p o zn a li s ię  z h is to r ią  m ie szka 
ją c y c h  tu  K a szu b ó w  o d p ie ra ją 
c y c h  p rzez la ta  a ta k i g e rm a ń s k ie  
n a  s w o ją  od rę b n o ść  n a ro d o w ą . W 
p a m ię c i tu te js z y c h  m ie szka ń có w  
zap isa ła  s ię  w ś ró d  in n y c h  postać 
Ja n a  B a u e ra , n a u czyc ie la  i  o rg a 
n iz a to ra  p o lsk ie g o  ru c h u  w ś ró d  
ka s z u b s k ie j lu d n o śc i.

P o te m  b y ło  T ró jm ia s to  i  k w ia ty  
p rz y  P o m n ik u  O b ro ń c ó w  W e s te r
p la t te ,  d a le j s z la k  ra jd o w y  p ro 
w a d z ił do Z ie m i S z tu m s k ie j,  w ie l 
k ie g o  s k u p is k a  P o la k ó w  przed  
w o jn ą .

W  K w id z y n ie  z łożono  w iz y tę  w  
g im n a z ju m  p o ls k im , d ru g ie j ś re d 
n ie j szko le  p o ls k ie j po B y to m iu  
za ło żo n e j w  N iem czech . U c z n ia m i 
tego  s ła w n e g o  g im n a z ju m  b y ło  
trz e c h  u c z e s tn ik ó w  ra jd u :  prezes 
szczec ińsk ich  ro d ło w c ó w  W ito ld  
K m ie c ik .  Z y g m u n t K o t la r s k i i  T a  
deusz L e d w o lo rz .

D a lszy  s z la k  w ió d ł p rzez  W a r
m ię . R a jd o w c y  z w ie d z il i G ru n 
w a ld , p o te m  p o je c h a li do  O ls z ty 
na  na  s p o tk a n ie  z ta m te js z y m i 
d z ia ła cza m i.

O D W IE D Z IN Y  h is to ry c z n y c h  
m ie js c  zw ią z a n y c h  z n ie u s tę p li
w y m i zm a g a n ia m i z zaborcą  o 
z a ch o w a n ie  p o lsko śc i, s p o tk a n ia  z 
lu d ź m i k tó rz y  są żyw ą  h is to r ią  
sw o ich  z ie m  b y ły  w s tę p e m  do  
g łó w n y c h  u ro c z y s to ś c i w  W arsza
w ie  — o d n o w ie n ia  za ś lu b in  R od ła  
z W is łą , k tó re  m ia ły  m ie js c e  w  
1934 ro k u . Ic h  p o w tó rz e n ie  w  ty m  
sa m ym  d n iu  i  m ie js c u  ty le .  że o 
50 la t  p ó ź n ie j będz ie  k o le jn ą  od 
p o w ie d z ią  ty m  w  R F N  k tó rz y  
w c ią ż  n ie  mogą się pogodz ić  z ty m , 
że to  P o lska  w ró o iła  do P o la k ó w .

E lż b ie ta  B R U S K A

Urlopy, remonty i •  • •

( Dokończenie ze str. l )  
ta k , ja k  w  każde j zak ładow ej 
atołówce. Luksusów  nie ma, ale 
najeść * ię  można. Za obiady
płaci w  gran icach tysiąca z ło 
tych m iesięcznie. Jest zadowolo
n y . Chciałby je dnak, aby sto
łów ka zw raca ła  jeszcżfe p ie n ią 
dze za n ie w yko rzys tyw a n e  obia 
dy. K ie ro w cy  często w y jeżdża
ją  poza te ren  zak ładu i  n ie  
zawsze zdążą w róc ić  na posiłek.

Zup e łn ie  odm ienną op in ię  ma 
O stołówce m echan ik  M . (nazw i
sko znane re d a kc ji) . M ó w i, że za 
dużo se rw u je  się w  n ie j dań 
m ącznych, a podaw any od cza
su do czasu k o tle t m ie lony  za
w ie ra  za dużo b u łk i.  K iedyś, 
ja k  jeszcze sto łów kę p row a dz ił 
zakład (obecnie PSS „Społem ") 
często na obiad b y ły  ku rczak i. 
M echan 'k  M . m ó w i także, że 
p o s iłk i n ie  są dobrze d op raw io 
ne, a na stołach b ra k  p rzyp raw .

— M O Ż E  po  te j  p rz e rw ie  t r o 
ch ę  s ię  p o p ra w i — w y ra ż a  n a d z ie 

ję  in n y  p ra c o w n ik  „ S e l fy ” . — 
N a rz e k a łe m  na  żo łą d e k  p>o ty m  
s to łó w k o w y m  je d z e n iu . I  n ie  ja  
Jeden. M ro ż o n k i ch y b a  ta k  d z ia 
ła ją  n ie k o rz y s tn ie ?

K ry s ty n a  S a w ic k a  k ie ro w n ic z k a  
s to łó w k i t łu m a c z y , że p o b ie ra  s ię  
od  p ra c o w n ik a  k a r tk ę  na  0,5 kg  
m ięsa , 1 to  w o ło w in y  z ko śc ią . 
Co z te g o  m o żn a  z ro b ić?  R az w  
ty g o d n iu  Jest w ię c  d a n ie  ja rs k ie ,  
ra z  z  ryba., a p o zo s ta łe  — m ię s 
ne  i  p ó łm ię s n e . W  c z e rw c u  b y ł  
n ie d o b ó r z ie m n ia k ó w , co  od czu 
w a ły  ch y b a  w s z y s tk ie  s to łó w k i,  i  
d la te g o  p o d a w a ło  s ię  w ię c e j d ań  
m ą c z n y c h . Z w ra c a  s ię  p ie n ią d ze  
za o b ia d y , Jeśli p ra c o w n ik  zg ło s i 
d z ie ń  w c z e ś n ie j, że z p o s iłk u  
k o rz y s ta ł n ie  będz ie . P rz y p ra w y ?  
Są d z iś  n a  k a ż d y m  sto le .

T y le  w y ja ś n ie ń  k ie ro w n ic z k i.  
Je d e n  z p ra c o w n ik ó w  m ó w i zaś: 
— P roszę  p rz y je c h a ć  za p ó ł m ie 
s iąca , w ó w cza s  b ę dz ie  ju ż  w ia d o 
m o , ja k  n a p ra w d ę  d z ia ła  s to łó w 
k a  po  „ u r lo p o w e j”  p rz e rw ie .

P rz y je d z ie m y . T ym cza se m  zag lą 
d a m y  jeszcze do  z a k ła d o w e g o  b u 
fe tu  w  „S e l f ie ” , k t ó r y  p ro w a d z i z 
ra m ie n ia  G S „S a m o p o m o c  C h ło p 
ska”  H a lin a  B o ro w c z y k . P ra c o w 
n ic y  m ó w il i ,  że z a o p a trz e n ie  je s t 
t u  n a w e t b a rd z o  d o b re . I  rze 
c z y w iś c ie ; co d ru g i d z ie ń  dostaw y.

w ę d lin ,  często 1 kab a n o só w . D z iś : 
k ie łb a s a  m ie rz y ń s k a , se rd e lo w a , 
sa lceson b ia ły ,  w ą tro b ia n k a , pa
r ó w k i  b a ra n ie . P o n a d to  s e ry , m le  
k o , ś m ie ta n a , św ieże  p ie czyw o , 
c ia s to  d rożdżow e . M a n k a m e n te m  
je s t to ,  że n ie  m a w a ru n k ó w  do 
w p ro w a d z e n ia  d a ń  g o rą c y c h  i  
„S a n e p id ”  n ie  w y ra ż a  na  .to  zgo
d y .

P o d o b n ie  je s t w  b u fe c ie  Szcze
c iń s k ie g o  P rz e d s ię b io rs tw a  U s łu g  
S o c ja ln y c h  B u d o w n ic tw a  p rz y  u l. 
S za fe ra .

J ę d rz e j W a c h o w ia k  k ie ro w c a  z 
K B O -1  m ó w i, że p o w in n y  tu  b y ć  
k o n ie c z n ie  ja k ie ś  f la c z k i,  c y n a - 
d ry ,  b igos. M ie s z k a ń c y  h o te lu  ro 
b o tn icze g o , w  k tó r y m  b u fe t  s ię  
m ie ś c i, c h ę tn ie  b y  je  k u p i l i .

H e n ry k  N a u m o w ic z  h y d ra u lik  z 
K B O -1  często p rz y c h o d z i tu  po 
z a k u p y . M ieszka  w  h o te lu  i  w  
s e ry , ja jk a  czy  C hleb z a o p a tru je  
się w  b u fe c ie : — N ie  t rz e b a  ch o 
d z ić  do  od le g łe g o  sk le p u , tu  za
wsze m ożna coś k u p ić .  O b ia d y  ja 
d a m  w  s to łó w ce . N a  o g ó ł id z ie  
w y trz y m a ć . D a n ia  są sm aczne, u -  
ro zm a ico n e , c e n y  p rz y s tę p n e .

—■ W  b u fe c ie  p rz y d a ły b y  s ię  
p a p ie ro s y  — w trą c a  k to ś  z b o ku . 
— Są, a le  c ią g le  za m a ło . P o 
b l is k i  k io s k  „ R u c h u ”  o d  d łuższe
go czasu je s t n ie c z y n n y .

K IE R O W N IC Z K A  bu fe tu  An
na Wrzesińska p rzy ta ku je , że 
dan ia gorące p rzyda łyby  się na 
pewno, ale sto łów ka SPUSB nie 
jest wT stanie ich przygotować. 
K ie ro w n iczka  stołówTk i Zuzanna 
Welygan tw ie rd z i zaś, że m im o 
dużych b ra kó w  kadrow ych, 
można by łoby  zrob ić  dan ia go
rące do bu fe tu , ale b ra k  w y 
dz ie lone j w  n im  zw ym a ln i na 
czyń sto łow ych  n ie  pozwala na 
ich  wprow adzen ie.

Naszym  zdaniem , dy re kc ja  
SPUSB pow inna  rozważyć je 
szcze raz sprawę dań gorących 
w  tym  bufecie, b io rąc pod uw a
gę potrzeby m ieszkańców hote
lu  i  p ra co w n ikó w  pob lisk ich  
budów.

*  *  *

DO STO ŁÓ W EK zakładowych 
i bufetów zaglądamy często i 
będziemy to czynić nadal. O ka
zuje się, że mimo znacznej po
prawy ich funkcjonowania i 
zaopatrzenia, jest jeszcze ciągle 
wiele spraw, które trzeba w y
jaśnić, usprawnić. I  te właśnie 
polecamy zainteresowanym kie 
rownictwom zakładów.

(tur)

3.22,69. R e k o rd  o l im p i js k i  u s ta n o 
w i ł  n a to m ia s t zw yc ię zca  400 m  st. 
d o w . — G eorge  D ic a r lo  (U S A ) — 
3.51,23.

N a  d w ó ch  d ys ta n sa ch  ry w a liz o 
w a ły  k o b ie ty .  100 m  st. m o t. w y 
g ra ła  A m e ry k a n k a  M a ry  T . M eag
h e r  — 59,26, p rze d  Je n n ą  Jo h n so n  
(ta kże  U S A ) — 1.00,19 o ra z  K a r in  
S e ick  (R F N ) — 1.01,36. R ep rezen 
ta n tk i  U S A  n ie  z d o b y ły  n a to 
m ia s t m e d a lu  na 100 m  st. k las . 
D ys ta n s  te n  w y g ra ła  H o le n d e rk a  
P e tra  v a n  S ta v e re n  — 1.09,88 (n o 
w y  re k o rd  o lim p ijs k i) .

W  d a ls z y m  c ią g u  b a rd zo  dob rze  
s p is u ją  s ię  s trz e lc y  C h R L . K o n 
k u re n c ję  k a ra b in k a  m a ło k a lib ro 
w e g o  (3 p o zyc je ) w y g ra ła  X ia o x u a  
n w u  — 581 p k t .  Jes t to  ju ż  d ru g i 
rn eda l t e j  z a w o d n ic z k i w  ig rz y s 
ka ch . P ie rw s z y  — b rą z o w y  — zdo
b y ła  w  s trz e la n iu  z k a ra b in k a  
p n e u m a tyczn e g o . N ie sp o d z ia n ką  za 
k o ń c z y ło  s ię  s trz e la n ie  z p io s to le - 
tu  szyb ko s trze ln e g o  m ężczyzn . Fa 
w o ry te m  b y ł o b ro ń ca  z ło te g o  m e 
d a lu  z M o s k w y , R u m u n  C o rn e liu  
Jon, a o p rócz  n ie g o  sp o ro  m ó w iło  
s ię  o  F in ie  R a u n o  B ies ie . N ie sp o 
d z ie w a n ie  je d n a k  n a jle p s z y  o ka za ł 
s ię  48 -le tn i J a p o ń c z y k  T a k e o  K a -  
m a c h i — 595 p k t .  D ru g i b y ł ło n  — 
593 p k t . ,  a t rz e c i B ies  — 591 p k t .

W  w ie lo b o ju  g im n a s ty c z n y m  m ęż 
czyzn  z ło ty  m e d a l z d o b y ł Ja p o ń 
c z y k  K o j i  G u s h ik e n  — 118,700 p k t .

W  podn o sze n iu  c ię ż a ró w  w  w a 
dze 75 k g  z w y c ię ż y ł K a r l-H e in z  
R a d sch iń sk i (R F N ) z b a rd zo  p rz e 
c ię tn y m  w y n ik ie m  — 340 k g . S re b r 
n ÿ  m e d a l z d o b y ł n ie sp o d z ie w a n ie  
K a n a d y jc z y k  Jacques D e m e rs  — 
335 k g  — a d o p ie ro  b rą z o w y  s ta r 
tu ją c y  w  Ig rz y s k a c h  O lim p ijs k ic h  
ju ż  po  ra z  t rz e c i o g ó ln y  fa w o ry t ,  
R u m u n  D ra g o m ir  C io ro s la n  — 
332,5 kg .

W  trz e c h  k o le jn y c h  w agach  za
k o ń c z y li r y w a liz a c ję  za p a śn icy  s ty  
lu  k lasycznego . W  w adze  52 kg  
z w y c ię ż y ł J a p o ń c z y k  A ts u j i  M iy a -  
h a ra . P ie rw s z y  z ło ty  m e d a l d la  
F in la n d ii  w  ty c h  ig rz y s k a c h  zdo
b y ł w  w adze  74 k g  J o u k o  S a lo - 
m a k i. W y p rz e d z ił on  zn a n ych  od 
d a w n a  na a re n ie  m ię d z y n a ro d o w e j 
R ogera  T a llro (h a  (S zw ec ja ) i  r u 
m u ń s k ie g o  w e te ra n a  S te fa n a  R u - 
su. W  w adze  p o nad  100 kg  z ło ty  
m e d a l w y w a lc z y ł J e f f  B la tn ic k  
(U S A ), s re b rn y  T hom as Johansson 
(S zw ecja ), a b rą z o w y  R c f ik  M e- 
m is e v io  (Ju g o s ła w ia ).

Regaty Turystyczne
W  SO BO TĘ (zg łoszen ia ) ro zp o czy 

n a ją  s ię  tra d y c y jn e  R ega ty  T u ry s ty 
czne na Z a le w ie  S zczec ińsk im . S ta r t 
do  p ie rw szego  w y ś c ig u  p rz e w id z ia n o  
w  n ie d z ie lę , a trasa  w ieść  będz ie  
m . łn .  p rzez w yznaczone  p o r ty  za le
w u . Im p re z a  p o trw a  do 12 bm .

Ińskie Lato 
Filmowe

(Dokończenie ze str. I )
n a d to  z za p ro szo n ym i na  im p re zę  
re ż y s e ra m i, zaś p re le k c je  i  d y s k u  
s je  p o p ro w a d zą  z n a n i k r y ty c y  f i l  
m ó w i.

G ośćm i Iń s k ie g o  L a ta  F ilm o w e 
go m a ją  b yć  w  ty m  ro k u  m . in . 
re żyse rzy  J e rz y  H o ffm a n , P io t r  
S z u lk in , W ie s ła w  S a n ie w s k i 1 A le  
ksa n d e r S ro c z y ń s k i o ra z  d z ie n n i
k a rz e  — A n d rz e j L ip iń ska . J e rz y  
T ru n k w a lte r  i  A n d rz e j A n d ro c h o -  
w ic z . P ro g ra m  p rz e w id u je  pokaz  
k o m e d ii sezonu f i lm o w e g o  1983/84 
— „P o szu k iw a cze  za g in io n e j a r 
k i ”  — U S A , „S e k s m is ja ”  — p ro d . 
p o i., „ J a  c ię  trz y m a m , ty  m n ie  
trz y m a s z  za b ró d k ę  — p ro d . 
f ra n c . ,  „D w o rz e c  d la  d w o jg a ”  — 
p ro d . radź ., „N a jle p s z y  k u m p e l” , 
„B lu e s  B ro th e rs ”  i  „T o o ts ie ”  — 
p ro d . a m e ry k , o raz  po ka z  f i lm ó w  
s tu d y jn y c h  — „O b ra z  P o ls k i 
w spó łcze sn e j w  f i lm ie ”  (w y ś w ie t
lo n e  zostaną  p rz e d p re m ie ro w e  f i l 
m y  p o ls k ie ) i  w y b ra n e  o b ra z y  k i 
n e m a to g ra f ii ś w ia to w e j. O dbędą 
s ię  ró w n ie ż  s e m in a r ia  na te m a 
t y :  „D o k u m e n t f i lm o w y ,  ja k o
z w ie rc ia d ło  w spó łcze sn e j P o ls k i” , 
„C z y  f i lm  p o ls k i Jest obrazem  
© póki? ”  o ra z  p re ze n ta c ja  d o ro b k u  
S tu d ia  F ilm o w e g o  im . K . I r z y k o 
w sk ie g o . (pc)

W Kamieniu Pomorskim

Dziś koncert
D Z IŚ  w  p ią te k  o  godz. 19 w  k a 

te d rz e  w  K a m ie n iu  P o m o rs k im  
odbędz ie  s ię  k o le jn y  k o n c e r t  X X  
M ię d z y n a ro d o w e g o  F e s tiw a lu  M u 
z y k i O rg a n o w e j i  K a m e ra ln e j 
1984. N a o rg a n a ch  g ra ć  będz ie  
R u d o lf  H e in e m a n n  z B e r lin a  Z a
ch o d n ie g o , śp ie w a ć będzie  M a łg o 
rz a ta  A rm a n o w s k a  — so p ra n  a 
na  k la w e s y n ie  g ra ć  bę d z ie  Leszek 
K ę d ra c k i. W  p ro g ra m ie  u tw o ry  
R egcra . B a ch a , M ende lssohna, 
H a e n d la  i  in .
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W K IR G IZ J I je s t ta k i  z w y 
cza j. że k ie d y  trze b a  p o d jąć  
ważne de cyz je  k ie ro w n ic tw o  
zw raca  sie do „ r a d y  s ta rszych ”  
o poradę. Sa to  częśc iow o ju ż  
lu d z ie  na e m e ry tu rz e , częścio
w o p ra c u ją c y , w  k a ż d y m  ra 
zie d o św ia d cze n i i  o d d a n i sw e
m u z a k ła d o w i p ra cy .

N A  Z D J Ę C IU : posiedzen ie  
„ r a d y ” , o b o w ią zko w o  w s tro 
ja c h  lu d o w y c h , w  k o łch o z ie  
„M o s k w a ” .

C A F  — TASS

Spadek s i ły  
nabywczej w RFN
B O N N  P A P . F e d e ra ln e  , b iu ro  

s ta ty s ty c z n e  w  W iesbaden  o g ło s i
ło , że s iła  na b yw cza  m ie szka ń có w  
R F N  w  c ią g u  12 m ie s ię cy  od m a ja  
u b . r .  do k w ie tn ia  b r. sp ad ła  w  
n a s tę p s tw ie  szybszego w z ro s tu  cent 
n iż  p rz e c ię tn y c h  w y n a g ro d z e ń . D o 
ch ó d  b r u t to  ro b o tn ik a  w  R F N  pod 
n ió s ł s ię  w  t y m  o k re s ie  o 2,6 p ro c ., 
a ro b o tn ic y  o  2,8 p ro c ., g d y  ty m 
czasem  ko sz ty  u trz y m a n ia  ś re d n io  
p o d s k o c z y ły  o 3 p roc.

Bomby C IA
w porcie Luandy

L IZ B O N A  P A P . J a k  in fo rm u je  
agenc ja  A N G O P , w  p o rc ie  m o rs 
k im  L u a n d y  d o ko n a n o  p o w a żn e j 
a k c j i  d y w e rs y jn e j.  W  n o cy  z 29 
na 30 lip c a  b r . w  w y n ik u  e ksp lo 
z j i  m in  p ro d u k c j i  a m e ry k a ń s k ie j 
z o s ta ły  p o w a żn ie  uszkodzone s ta t
k i  „L u n d o g e ”  i  „A re e n s ” , na leżą 
ce do  A n g o li i  N R D . Z n iszcze n iu  
u le g ła  ta kże  znaczna część z n a jd u 
ją c y c h  s ię  na n ic h  to w a ró w . O fia r  
w  lu d z ia c h  n ie  l5yłOv

A g e n c ja  p o d k re ś la , że m e to d y  
d y w e rs j i  i  zastosow ane m in y  w y 
ra ź n ie  św iadczą , że d y w e rs ja  zosta ła  
d o ko n a n a  w  sposób id e n ty c z n y  
ja k  a k c ja  C IA  m in o w a n ia  portóW  
n ik a ra g u a ń s k ic h .

mim
&  SE N A TO R  G ary H a rt, k ry ty k u ją c  p o lity kę  s iły  adm i 

n is tra c ji w aszyngtońskie j, pow iedzia ł:
— Ponow ny w yb ó r Reagana na prezydenta USA przyn ie 

sie ze sobą 'bezprecedensowe zagrożenie w  postaci w ybuchu  
reg iona lnych ko n flik tó w . Te ostatn ie ca łk iem  ła tw o  prze
kszta łc ić  się mogą w  nuk learną  próbę sił.

♦  Francois M itte rra n d , prezydent F ra n c ji,  o problem ie 
palestyńsk im :

— Naród pa lestyńsk i ma prawo do sam ostanow ienia, a 
prob lem  b liskow schodn i należy rozwiązać za pomocą d ia lo 
gu, a nie p rzy użyciu siły.

♦  B y ły  szef rządu stanu Pendżab, D arba ra  Singh, na te 
m at osta tn ich  w ydarzeń  w  ty m  re jon ie :

— C entra lna  Agencja  W yw iadow cza USA i s łużby spe- 
c ja lr ić  Pakis tanu uczestniczą w  próbach destab ilizac ji sy tu 
a c ji w  Indiach.

♦  A m e ryka ń sk i naukow iec, znawca p ro b le m a tyk i iracko - 
- ira ń sk ie j, B a rry  R ub in , o rozw o ju  w ydarzeń na fron c ie  nad 
Zatoką Perską:

—  W iele wskazuje na to, że Teheran ponownie rozw ażył
swoją strategię, biorąc pod uwagę wcześniejsze poważne 
s tra ty . Jest wysoce prawdopodobne, że Irańczycy  nie p rzy
stąpią do ofensyw y i  w zg lędny spokó j na fron c ie  trw a ć  bę
dzie do września. Z e b ra ł: (jas)

W Zatoce Sueskiej

Uszkodzenie
dwóch stoików
L O N D Y N  P A P . P rze d s ię b io rs tw o  

ube zp ia cze n io w e  L lo y d a  p o tw ie r 
d z iło , że w  u b ie g ły  p ią te k  w  Z a 
toce  S u e s k ie j w s k u te k  ta je m n ic z e j 
e k s p lo z ji uszkodzone  z o s ta ły  dw a 
s ta tk i (a n ie  t r z y .  ja k  podaw a ła  
w c z e ś n ie j a g enc ja  A F P ). Są to : 
d z ie w ię tn a s to ty s ię c z n ik  M e d i Sea 
b a n d e ry  ł ib e r y js k ie j  o raz  ja p o ń s k i 
o s ie m n a s to ty s ię c z n ik  M e iy o  M a ru .

E g ip s k i p re m ie r  K e m a l Hasan 
A l i  o ś w ia d c z y ł, iż  rząd  eg ip sk i 
k o n ty n u u je  ś le d z tw o  m ad  ta je m n i
c z y m i e k s p lo z ja m i, k tó re  u szkodz i
ły  s ta tk i w  Z a to ce  S u e sk ie j, do
d a ją c , iż  K a n a ł S u e sk i je s t c a ł
k o w ic ie  b e zp ie czn y .

B iu ro  A F P  w  K a irz e  o trz y m a ło  
w e  w to re k  a n o n im o w y  te le fo n  z 
in fo rm a c ją ,  iż  zam achów  bom bo
w y c h  d o k o n a ła  e ks tre m is tyczn a  
o rg a n iz a c ja  „A l-D ż ih a d ”  ( „Ś w ię ta  
w o jn a ” ). P o d a ją c  s ię  za p rzeds ta 
w ic ie la  t e j  o rg a n iz a c ji o so b n ik  o- 
z n a jm ił te le fo n ic z n ie , iż  „ A l -  
-D ż ih a d ”  z a in s ta lo w a ła  w  Zatoce 
S u e s k ie j i  c ie ś n in ie  B a b  E ł-M a n -

deb 17 b om b. x

Turystyka do Polski

Parowozy na sprzedaż
(Korespondencja z Wielkiej Brytanii)

A N G L IC Y  bardzo in te resu ją  
się s ta rym i ko le jam i, zw łasz
cza parow ozam i, ko le jka m i 
w ąsko to row ym i. I  c i, k tó rzy  
się na tym  znają, w iedzą, że 
w  Polsce są jeszcze czynne u - 
n ika ln e  lin ie , po k tó ry c h  k u r 
sują „c iuchc ie ” , że zachowały 
się stare parow ozy. — Bardzo 
chc ie liby  je  zobaczyć i  go tow i 
są w ydać na ten  cć l sporo 
p ien iędzy — m ów i d y re k to r 
spó łk i tu rys tyczn e j w  W ie lk ie j 
B ry ta n ii „P O LO R B IS ”  —  A n 
to n i R akow ski. —  Od k i lk u  
m iesięcy zabiegam o to , by 
m ożna by ło  A n g lik o m  te na 
sze ko le jow e eksponaty poka
zać i  na  o rgan izac ji wycieczek 
do naszego k ra ju  sporo dew iz

z w ło s k im i,  h is z p a ń s k im i, ju g o s ło  
w ia ń s k im i,  g re c k im i?

— O d te g o  z a czę liśm y  naszą 
ro zm o w ę . M ogą, bo m o że m y  p rze d  
s ta w ić  n ie ty p o w ą  o fe r tę . A  P o ls 
k a  je s t d la  w ie lu  A n g lik ó w  po
c ią g a ją ca . S tąd  nasza sp ó łka  
w s p ó łp ra c u je  m . in .  z d u ż y m i o r 
g a n iz a to ra m i t u r y s ty k i ,  ja k  „K o s 
m os” , „ G lo b a l” . W  W ie lk ie j B r y 
ta n i i  je s t o k o ło  p ię c iu  ty s ię c y  
b iu r  p o d ró ż y , na  o g ó ł m a ły c h  po 
ś re d n ik ó w . I  z a ra b ia ją  n a  s ie b ie , 
bo  p rz y  w y ja z d a c h  na  ta k  zw ane  
duże  w a k a c je , ra z  w  ro k u ,  w ię k-* 
szość A n g lik ó w  k o rz y s ta  z  ic h  u -  
s łu g .

Manewry japońskich 
sił przeciwlotniczych

zarobić.
— Jakie są skutki tych za

biegów?
— Na razie znikome. Chociaż 

zapew niłoby to przy jazd  do 
P o lsk i na początek p rzyn a jm 
n ie j k ilku se t osób rocznie, a 
późn ie j i  pa ru  tysięcy. B y łyb y  
to  w ycieczk i, k tó ry c h  g łó w 
nym  m otyw em  by ło b y  po
kazanie zabytków  naszego ko 
le jn ic tw a , jednego z n a jw ię k 
szych w  Europie.

— Czy takie bardzo specja
listyczne zainteresowania mogą
wpłynąć na znaczne zaintere
sowanie wyjazdami Anglików  
do Polski?

— Tak. Na pewno pociąga
jące dla A n g lik ó w , tych  m n ie j 
zamożnych, są nasze stadn iny, 
w  k tó rych  można pojeździć 
konno, lasy, a także np. k a ja 
kow an ie  lu b  żeglowanie, po lo 
w an ia , zw iedzanie zabytków , 
m am  na m yś li przede wszyst
k im  zam ki i pałace. W szystko 
to, co w yróżn ia  nasz k ra j 
w śród innych.

T O K IO  P A P . A g e n c ja  K y o d o  I n 
fo rm u je ,  że w  d n ia c h  o d  5 do  U  
s ie rp n ia  b r .  na  je d n y m  z  p o lig o 
n ó w  na  w y s p ie  H o k k a id o  odbędą 
s ię  m a n e w ry  ja p o ń s k ic h  s i ł  p rz e 
c iw lo tn ic z y c h , w  k tó r y c h  p o  raa 
p ie rw s z y  zostaną  u ż y te  ra k ie ty  
„z ie m ia -p o w ie trz e ”  ty p u  „S a m ’5, 
R a k ie ty  te g o  ty p u , p ro d u k o w a n e  
przez ja p o ń s k i k o n c e rn  „Tosh iba*** 
w e s z ły  do  u z b ro je n ia  s i ł  z b ro jn y c h  
J a p o n ii w  1982 r .

Helgoland
W  H A M B U R G U  obchodzono  ISO 

ro czn icę  re g u la rn e j ż e g lu g i m ię 
d z y  p o r ta m i R F N  a H e lgo ländern»  
w ysp ą  na  M o rz u  P ó łn o c n y m , p o 
p u la rn y m  o ś ro d k ie m  w y p o c z y n k o 
w y m  m ie szka ń có w  H a m b u rg a , B r«  
m y , C u h a ve n  i  in n y c h  m ia s t. D o  
1890 r o k u  b y ła  to  k o lo n ia  b r y ty js 
k a . Z a  p a n o w a n ia  cesarza W ilh e l
m a  I I  w y m ie n io n o  ją  za n ie m ie c 
ką  k o lo n ie  w  A fr y c e  W sch o d n ie j, 
Z a n z ib a r. R oczn ie  o d w ie d za  tę  w y s 
pę o k . m il io n  m ie szka ń có w  RF£F. 
P ie rw s z y m  s ta tk ie m , k tó r y  o b s łu g i 
w a ł tę  l in ię  b y ł p a ro w ie c  „E lb ę ” , 
dz iś  je s t to  m o to ro w ie c  „W a p p e n  
v o n  H a m b u rg ” . Podczas I I  w o jn y  
ś w ia to w e j w ysp a  H e lg o la n d  ząsływ 
n ę ła  ja k o  z łow ieszcza  baza h i t le 
ro w s k ic h  ło d z i p o d w o d n ych .

Południowa Afryka
— C zy z p o ls k ie j s tro n y  b ra k  

o d p o w ie d n ie j o fe rty ?

— M oże to  s ię  w y d a w a ć  d z iw 
ne, a le  ta k ic h  o fe r t ,  zw łaszcza 
d la  średn iozam ożnego  tu r y s ty ,  je s t 
b a rd zo  m a ło . N ie w ie le  je s t p ró b  
w y p ra c o w a n ia  p ro p o z y c ji k o n k u 
re n c y jn y c h  a m a m  na m y ś li b a r
d z ie j dostępną  cenę p o d ró ż y , o - 
b e jm u ją c ą  p rz e ja z d  i  p o b y t, z 
o d p o w ie d n im i a tra k c ja m i,  o k tó 
r y c h  ju ż  m ó w iłe m . O rg a n iz a to rz y  
t u r y s t y k i  w  in n y c h  k ra ja c h  łą 
czą tańsze, n ie lin io w e , p rz e lo ty  
sa m o lo tem , z ra c jo n a ln ie  s k a lk u 
lo w a n y m  p o b y te m . Z a  k ilk a s e t 
fu n tó w  s z te r lin g ó w , m ożna w y je 
chać  do G re c ji,  H is z p a n ii i  sze
re g u  in n y c h  k ra jó w . T a k i sam 
w y ja z d  do  P o ls k i je s t p o ró w n a 
w czo  znaczn ie  d roższy , sądzę, że 
p rzede  w s z y s tk im  ze w z g lę d u  na 
k o s z ty  p rz e lo tu  sam o lo tem .

Emigranci podlegają 
służbie wojskowej

L O N D Y N  P A P . R ze czn ik  m ln !k  
s te rs tw a  o b ro n y  R P A  o z n a jm ił,  że 
w szyscy  e m ig ra n c i, k tó r z y  a u to *  
rn a ty c z n ie  o t rz y m u ją  o b y w a te ls tw o  
p o łu d n io w o a fry k a ń s k ie  n a  p o d s ta 
w ie  n o w e j u s ta w y , p o d le g a ją  p rz y 
m u s o w e j s łu żb ie  w o js k o w e j na  o - 
k re s  d w ó ch  la t .  K a ż d y  k to  odm ó
w i p ó jś c ia  do  a r m i i  t r a c i  p ra w o  
s ta łego  p o b y tu  w  R P A .

J a k  w ia d o m o , s łu żb ie  w o js k o w e j 
w  R P A  p o d le g a ją  w szyscy  m ęż
c z y ź n i w  w ie k u  od  16 do 55 la t .

— C zy „O rb is ”  lu b  in n e  p o lsk ie  
b iu ra  p o d ró ży  m ogą k o n k u ro w a ć Matrioszka

O  c z y m  p l o t k u j ą  w  R z y m i e ?

i... „Campari“Fellini
W SZYSC Y doskonale w ie 

dzą, co rep rezen tu ją  sobą sław 
ny  Federico F e llin i i  w y tw ó r
n ia  szałowych, drog ich  w in  
„C a m p a ri” . F ilm y  Fe llin iego  
og ląda liśm y n ieraz na na
szych ekranach, każdy z nas 
może też być po tenc ja lnym  na 
byw cą „C am pari”  w  n a jb liż 
szym  „P ew ex ie ” . No dobrze, 
pow iecie, ale co ma w spólne
go F e llin i z „C a m p a ri” ? O - 
tóż, wiele.

Zaczęło się od tego, że n a j
nowszy f i lm  F e llin ieg o  „ A  sta
tek  p ły n ie ”  pon iósł finansow e 
fiasko. Szlachetna w  zamyśle 
p rob lem a tyka  f ilm u ,  filo zo fic z 
na przypow ias tka  o końcu na
szego św iata, k tó ry  sam i so
b ie m ożemy zgotować, n ie  t ra 
f i ła  an i do serc, an i do umj^s- 
łó w  Ita lczykó w , k tó ry c h  b a r
dz ie j n iepoko i kryzys  i  in f la 

c ja  n iż  apoka lip tyczna w iz ja  
signore Federico. T a k  w ięc 
f i lm  z ro b ił klapę, a jego p ro 
ducent p rzys iąg ł na Madonnę, 
że n ie  będzie finansow a ł sza
leńczych pom ysłów  Fe llin iego. 
Jak ie  te  l i r y  są, ta k ie  są, ale 
bez n ich  f ilm ó w  kręc ić  się nie 
da. B iorąc pod uwagę ten p ro 
sty fa k t,  F e ll in i zdecydował 
się na k ro k , o k tó ry  by  daw 
n ie j naw et go n ie  posądzono. 
Z godził się m ianow ic ie , oczy
w iście za słoną opłatą, na na
kręcen ie  re k la m ó w k i, w łaśnie 
dla bardzo bogate j f irm y  
„C a m p a ri” .

T R Z E B A  tu  dodać, że re k la 
m ó w k a m i n ie je d n o k ro tn ie  re p e ro 
w a l i  sw e  b u d ż e ty  ta c y  m is trz o 
w ie  ja k  A n to m io n i. S e rg io  Leone 
i  b ra c ia  T a v ia n i.  N ie u g ię ty  b y ł 
je d y n ie  F e ll in i ,  a le  k ie d y  ju ż  
zm u szo n y  o k o lic z n o ś c ia m i, p rz e ła 
m a ł s ię , p o t ra k to w a ł p r z y ję te  za
m ó w ie n ie  b a rd zo  p o w a ż n ie . W

c ią g u  d z ie w ię c iu  d n i w ra z  ze 
s w y m  50-osobow ym  sz tabem  w spó ł 
p ra c o w n ik ó w  z re a liz o w a ł f i lm ,  
k tó r y  t rw a . . .  60 se ku n d .

... W  lu k s u s o w o  w yp o sa żo n ym  
p rz e d z ia le  ja k ie g o ś  supe reksp resu  
p rz y s z ło ś c i s iedzą  d w ie  osoby: 
p ię k n a  d z ie w c z y n a  o znudzone j 
tw a rz y ,  u b ra n a  w  d ż in s y  i  s ta ro 
m o d n ie  w y g lą d a ją c y  e le g a n ck i 
m ężczyzn a  w  ś re d n im  w ie k u . Pa
n ie n k a  od  n ie c h c e n ia  na c iska  gu 
z ik , co  p o w o d u je , te  za o kn e m  — 
e k ra n e m  p o ja w ia ją  s ię  w c ią ż  no
w e  k ra jo b ra z y .  A le  n u d z i ic h  to  
o b o je , w ó w cza s  in ic ja ty w ę  p rz e j
m u je  m ężczyzna  i  te ra z  on  w łą 
cza o b raz . I  o to  na  e k ra n ie  p o ja 
w ia ją  s ię  b a je c z n ie  k o lo ro w e  w i
d o k i z P iz y , n a jp ie rw  k a te d ra  na 
c e n tra ln y m  p la c u , p o te m  o czyw iś 
c ie  s ły n n a  K rz y w a  W ie ża , a na 
je j  t le  o g ro m n a  b u te lk a  a p e r it i fu  
„C a m p a r i” . D o p ie ro  je j  w id o k  roz 
ja ś n ia  tw a rz e  o b o jg a  p o d ró żn ych . 
K o n ie c  f i lm u .

T A K  oto w yg ląda nowe 
..dzieło”  reżysera, k tó ry  nale
ży do św ia to w e j czo łów ki 
tw ó rców  k in e m a to g ra fii. Upa

dek? A leż nie, po prostu chw i 
Iowa konieczność. Zresztą F e l
l in i  zastrzegł sobie, aby w  te j 
rek lam ów ce n ie  umieszczano 
jego nazw iska, chociaż i tak  
wszyscy o ty m  m ówią.

Dalsze p lany  F e llin iego  no
szą ju ż  cha rak te r czysto a r ty 
styczny. Przede w szystkim  
szyku je  się do nakręcen ia w i-  
d eo film u  o pew nym  ang ie l
sk im  zespole m uzycznym . Po
nad to te lew iz ja  w łoska zam ie
rza nakręc ić  f i lm ,  k tórego 
pięć epizodów zlecono p ięciu  
reżyserom : wśród n ich  F e lli
n iem u i  A n ton ion iem u . G łó w 
ną ro lę  we w szystkich  tych  
now elach gra  G iu lie tta  M asi
na.

I  wreszcie już sam F e llin i 
zam ierza przenieść ,na ekran 
dzie je  k a r ie ry  s łyn ne j p a ry  
tancerzy — G inger Rogers i 
Freda A s ta ire ’a.

A  w ięc, ja k  w idz im y , czeka 
m is trza  sporo zajęć z p ra w 
dziwego zdarzenia. Jeś li naw et 
t r a f i  m u  się po drodze cha ł- 
tu rk a  na tem at zalet „F ia ta ”  
czy n iepow tarza lnego sm aku 
p izzy, n ie  zm ien i to  w  n iczym  
jego w yso k ie j p ozyc ji w  św ia 
to w e j sztuce.

Gracjan K O ZŁO W S K I

M O S K W A  P A P . N a jp o p u la rn ie j
sza ro s y js k a  p a m ią tk a  — m a tr lo s z  
ka  lic z y  ju ż  s to  la t .  P ro to ty p  w ie 
lo m ilio n o w e j ro d z in y  m a tr io s z e k  
z n a jd u je  s ię  w  m u ze u m  zab a w e k  
w  p o d m o s k ie w s k ie j m ie js c o w o ś c i 
Z a g o rsk . Je s t to  d re w n ia n a  la lk a  
p rz e d s ta w ia ją c a  c h ło p k ę  z ko g u 
te m  w  rę k u . N azw a n o  ją  n a jp o p u 
la rn ie js z y m  w  R o s ji c h ło p s k im  
im ie n ie m  M a tr io s z k a . Z  czasem  w y  
g ląd  m a tr io s z k l u le g a ł p rze o b ra 
że n io m . S taw a ła  się co raz  bardzfie j 
ozdobna i  b a rw n a . G łó w n e  o ś ro d k i 
p ro d u k c j i  m a tr io s z e k  —  to  Z a 
g o rsk . S ie m io n ó w  i  w ie ś  PołchoiW “  
s k i j  M a jd a n  w  d o rzeczu  ś ro d k o w e j 
W o łg i. O ry g in a ln e  i  p ię k n e  la lk i  
p o w s ta ją  ró w n ie ż  w  in n y c h  m ia 
stach . Z  d re w n a  lip o w e g o , k tó ra  
m u s i od leżeć d w a —t r z y  la ta  to k a 
rze  w y ta c z a ją  w chodzące je d n a  w 
d ru g ą  f ig u r k i ,  k tó re  p ó ź n ie j m a 
lo w a n e  są p rzez  a r ty s tó w . M o ty 
w y  d e k o ra c y jn e  m a tr io s z e k  ró ż n ią  
s ię  w  za leżnośc i od  m ia s ta  z k tó 
re g o  pochodzą.

W Casablance

Wyroki śmierci
L O N D Y N  P A P . Sąd w  C asab lan 

ce sk a z a ł w e  w to re k  na  k a rę  
ś m ie rc i 13 fu n d a m e n ta lis tó w  is la m 
s k ic h , o s k a rż o n y c h  o u d z ia ł w  
sp is k u  m a ją c y m  na ce lu  o b a le n ie  
m o n a rc h ii m a ro k a ń s k ie j.  34 in n e  
osoby, osądzono p od  ty m  sa m ym  
z a rz u te m , skazano  na d o ż y w o tn ie  
w ię z ie n ie .

O sądzeni n a le ż e li do  o r to d o k s y j
n e j o rg a n iz a c ji te r ro ry s ty c z n e j 
„A l-D ż ih a d ”  ( „Ś w ię ta  W o jn a ” ).
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I n ż y n i e r i a  b i o m e d y c z n a

U Z D R O W IS K O  K a m ie ń  P o m o rs k i, a d o k ła d n ie j S a n a to r iu m  U z d ro 
w is k o w e  W D z iw n ó w k u  ja k o  je d n o  z n ie lic z n y c h  na W yb rze żu  p ro 
w a d z i le cze n ie  s a n a to ry jn e  d z ie c i i  ro d z ic ó w . N a tu rn u s y  24-dn iow e 
p rz y je ż d ż a ją  w ię c  z te re n u  ca łego  k r a ju ,  a szczegó ln ie  z o ś ro d k ó w
0  n a jb a rd z ie j za n ie czyszczo n ym  p o w ie trz u . Do te j  p o ry  b y l i  to  g łó w 
n ie  m ie s z k a ń c y  m ia s t, n a to m ia s t od tu rn u s u  je s iennego  p rze b yw a ć  
b ędą  ta k ż e  d z ie c i ro ln ik ó w  w ra z  z ro d z ic a m i lu b  o p ie k u n a m i. Leczy 
Się ta m  g łó w n ie  s c h o rze n ia  d ró g  o d d e c h o w y c h , a ta kże  na rzą d ó w  
S uchu.

S a n a to r iu m  z lo k a liz o w a n e  je s t  w  d o m u  w y p o c z y n k o w y m  W ro c ła w s - 
g k iego  P rz e d s ię b io rs tw a  B u d o w n ic tw a  P rz e m ys ło w e g o  n r  2 w  D z iw -  
S tńw ku, a  tu rn u s y  p ro w a d zo n e  są w  o k re s ie  w io s e n n y m , je s ie n n y m
1 z im o w y m , Jako że la te m  o d b y w a ją  s ię  tu  n o rm a ln e  w czasy w y 
p o c z y n k o w e .

N A  Z D J Ę C IU : in h a la c je  in d y w id u a ln e  p ro w a d zo n e  są pod o k ie m  
p ie lę g n ia rk i G ra ż y n y  P ach . (G A F  — J c rz y U n d ro )

Z pomocą diabety
■ U K R Z Y C A  — ciężka, nie 

uleczalna choroba, spowo-
Postęp te c h n ik i u m o ż liw ił za jący do 

to pod jęcie prac nad skonstruo- dowego,
pom ia ru  reakcję ano- 

e lek troka ta litycznego
iłowana niedoborem  w  o r- w aniem  autom atycznych dozow- u tlen ian ia  g lukozy na e łe k tro - 

ganizm ie chorego in su lin y , h o r- n ików  in su lin y . D ozow nik ta k i, dzie p la tyn ow e j. W c zu jn iku  ta -
m onu wydzielanego w  trzustce zw any sztuczną trzustką ,

regulującego procesy przemia
ny cukrów, a także tłuszczów

się — upraszczając 
zasadniczych części: urządzenia

i  b ia łek. Od la t cu k rzykó w  u - dozującego insu linę , m ie rn ika  
trz y m u je  się p rzy życiu (trudno  poziom u g lukozy we k rw i oraz
tu  bow iem  m ów ić  o leczeniu) 
przez podawanie w  zastrzykach 
in s u lin y  o trzym yw a n e j z trz u -

m ik rokom pu te ra .
Zastosowanie sztucznej trzust

k i — m ające j na razie charak-
s‘ ek zwierzęcych. Ta stosowana te r urządzen ia p rz y l6żkowego, 
od ok. oO la t m etoda daleka dziaiają Cego poza organizm em  
,cst jednak o d  doskonałość:, n ie  je n fa 1  p o z w o H o  na osiąg-
o n v \n t im in  h /M IT lO m  m A ł ln i jA C P l  Ł - -zapewnia bow iem  m ożliwości 
p recyzyjnego dostosowania stę
żenia in su lin y  we k r w i do 
zm iennego zapotrzebow ania o r 
gan izm u na te n -h o rm o n  w  c ią 
gu doby, zależnego- m. in . od po 
s iłkó w  i w y s iłk u  fizycznego. 
W yn ika ją  stąd zaburzenia p ro 
cesów przem iany m a te rii i gos
p o d a rk i p łynam i oraz różne po

nięcie znacznej poprawy stanu 
zdrówia chorych poddanych tej 
metodzie leczenia. W yn ika  to 
m. in . stąd, iż program ow any 
e lek tron iczn ie  całodobowy prze
bieg w le w u  in s u lin y  dostosowa
ny *był ściśle do p ro f ilu  g lik e m ii 
— poziom u g lukozy we k rw i.  
Badania k lin iczn e  p o zw o liły  też 

w yciągn ięc ie  w ie lu  wn ios-

składa k im  e lektroda p la tyn ow a  n ie u - 
trzech lega p rak tyczn ie  zużyciu, a je j 

pow ierzchn ia  daje się regenero
wać e lektrochem iczn ie  w  ciągu 
3 m in u t w e w ną trz  pracującego 
czu jn ika ; pozwala też-na  ozna
czenie dużego zakresu stężeń. 
I tu  doświadczenia na zw ierzę
tach p o zw o liły  na doskonalenie 
aparatu.
f  Badania trw a ją .

W ito ld  RO W EJKO

Alkoholizm może 
być dziedziczny?

w ik ła n ia  chorobowe. M edycyna k o n s lru kcy in ych  Dalszy
i wsp iera jące ją  dziedziny w ie  etap prac _  to  dootrzewnowe

W y n ik a  z n ic h , że k ilk u n a s tu  
p rze b a d a n ych  a lk o h o lik ó w  m ia ło  
s w y c h  p rz o d k ó w  ró w n ie ż  c ie rp ią 
c y c h  z .p o w o d u  n a ło g u . C zyżb y  za
te m  a lk o h o liz m  n ie  m ia ł c h a ra k 
te ru  a n i spo łecznego czy  też psy
ch o lo g iczn e g o , a je d y n ie  pod łoże  
b io lo g iczn e ?

Je d n a  z h ip o te z  p ró b u ją c y c h  pod 
w a ż y ć  ta k ie  s tw ie rd z e n ie  d o w o d z i, 
że n a p o je  a lk o h o lo w e  z a w ie ra ją  
ty s ią c e  p ro d u k tó w  fe rm e n ta c j i  i  
d e s ty la c ji,  w ś ró d  k tó ry c h  z n a jd u 
je  s ię  ta kże  b u ta n e d io l.  S u b s ta n c ja  
ta  je d n a k  vyys tę p u je  w  w in ie  i  
p iw ie ,  a le  p rze p ro w a d zo n e  a n a liz y  
n ie  w y k a z a ły  ja k ie jk o lw ie k  je j  za 
w a r to ś c i w  s p iry tu s ie .

O STATEC ZN EJ odpowiedzi 
mogą w ięc udzie lić  ty lk o  da l- 

nych a lk o h o lik ó w  m ia ło  we sze badania, \y tym  przede 
k r w i  podwyższony znacznie w szys tk im  k lin iczn e . Już dz i- 
poziom środka chemicznego o - s ia j jednak uczeni w zb ran ia ją  
kreślanego m ianem  2,3 bu ta - się przed zbyt jednostronną 
aediol. N ie posiada ły go osoby, in te rp re ta c ją  przedstaw ionych 
które ró w n ie ż  nadużyw a ją  a l-  fa k tó w . Ich  zdaniem , nawet

N A U K A  w  w ielu przy
padkach nic szczędzi nam 
złudzeń. Niedawno uczeni 
amerykańscy z Narodowe
go Instytutu Nadużywania 
Alkoholu i  Alkoholizmu w  
Rockerille opublikowali 
w yn ik i badań, z których 
w ynika, że alkoholizm mo- 
że być dziedziczny. O dkry
l i  oni we k rw i osób do
tkniętych nałogiem sub
stancję, k tó re j nie mają 
ludzie zdrowi.

PO N A D  80 proc. przebada-

koholu, na jczęście j chw ilo w o  
powodu różnych 
tu ry  osobistej, 
trudno nazwać nałogow cam i. 
Skąd zatem  ta k  odm ienne ob
jaw y i  czy n ie  są one spowo
dowane przez spożycie a lkoho
lu  ponad pew ną normę?

ko le jne  potw ie rdzen ie  występo- 
przyczyn n a - w a n ia  u nałogow ców butane- 
ale k tó ry c h  d io lu  i jego zw iązku  z zaburze

n iem  m etabo licznym  może s łu 
żyć je d yn ie  ja ko  wskazówka, 
iż  n ie k tó re  osoby są szczegól
n ie  predysponowane do popad- 
n ięc ia  w  a lkoho lizm . P o zw o li
ło b y  to zatem na przeprowadzę 
n ie  wczesnej diagnozy, a co za 
ty m  idz ie  — wczesnego lecze-

P E W N Ą  in te rp re ta c ję  te g o  za
g a d n ie n ia  n a rz u c a ją  e k s p e ry m e n ty , 
ja k ie  w c z e ś n ie j p rze p ro w a d z o n o  n ia  i  z a p o b ie g a n ia ,  
n a  z w ie rz ę ta c h . S z tuczne  z a b lo k o 
w a n ie  n a tu ra ln e g o  m e ta b o liz m u  
e ta n o lu  u  s zczu ró w  p o w o d u je  za
s to s o w a n ie  p rzez  o rg a n iz m  in n e g o  
sposobu usuW an ia  te g o  ś ro d k a  to k 
sycznego . Jego  u b o c z n y m  p ro 
d u k te m  je s t w ła ś n ie  b u ta n e d io l.
P ra w d o p o d o b n ie  ró w n ie ż  i  u  n a ło 
g o w y c h  a lk o h o lik ó w  m a m y  do  cz y - 
¡p ien ia  z o d m ie n n y m  ty p e m  m e ta 
b o liz m u .

J e ż e li rz e c z y w iś c ie  w  ty m  p rz y 
p a d k u  za ch o d z i in n y  p roces  b io 
c h e m ic z n y , to  za b u rze n ie  d o ty c z y  
k tó re g o ś  z „ z a t ru d n io n y c h ”  t u  en
z y m ó w . T o  z k o le i m oże  b y ć  spo
w o d o w a n e  a lb o  p rzez  z m ia n y  
p o w s ta łe  w  k o d z ie  g e n e ty c z n y m , 
a lb o  p rze z  n a d m ie rn e  sp o życ ie  a l
k o h o lu .  D o tych cza so w e  e k s p e ry 
m e n ty  n ie  u p o w a ż n ia ją  do  p o s ta 
w ie n ia  je d n o z n a c z n e j o d p o w ie d z i, 
a le  p e w n e  ro z w ią z a n ie  su g e ru ją  
b a d a n ia  e p id e m io lo g ic z n e .

dzy pos taw iły  w ięc sobie zada- podawanie in su lin y  przez wśzcze 
m e znalezienia innych , doskonal £ ianp nr7fld7fin ie. 
szych n iż  dotychczasowy i
pe łn i kon tro low anych  sposobów 
podawania in su liny .

piane urządzenie.
W iele trud nośc i nastręcza 

skonstruow anie  m in ia tu row ego  
ana liza to ra  g lukozy, k tó ry  doko 

M etoda n a jba rdz ie j ob iecu ją - n yw a lb y  pom ia rów  g lik e m ii w 
ca, k tó ra  p row adz iłaby  do lecze sposób c ią g ły  lu b  w  k ró tk ic h  
n ia  cukrzycy, to przeszczepianie odstępach czasu. P rzy pracach 
kom órek w y tw a rza jących  in s u li-  badawczych idących w tym  kie 
nę, tzw . kom órek beta wysepek ru n k u  zainteresowano się szcze- 
Langerhansa. Jednak p rob lem y go ln ie  czu jn ika m i e lektrochem i- 
związane z w y izo low an iem  tych  cznym i, szczególnie ob iecu jący- 
kom órek, a także pokonaniem  m i z uw ag i na m ożliwość m in ia  
b a rie ry  im m unolog iczne j spra- tu ry z a c ji i m ałą energochłon- 
w ia ją , że jest to sprawa odle- ność. Badaniom  poddano w
g le j zapewne przyszłości. IB IB  PA N  c z u jn ik  w yko rzys tu -

L E K C JA  A K U P U N K T U R Y .

Skalpel
mrożący

krew
C H IR U R D Z Y  ju ż  od 

dawna uw ażają zim no za 
swego sprzym ierzeńca. B lo  
k u je  ono drobne naczy
nia. krw ionośne, czyniąc 
przecięcie skalpelem  p ra k 
tyczn ie  b e zkrw a w ym  i 
bezbolesnym . N iek iedy 
zim no ma naw et w łaśc i
wości lecznicze. D o tych
czas zam rażając tk a n k i, 
lekarze p o s lu g iw ą li się je 
dnym  instrum entem , a do 
przeprowadzenia samej o- 
pe rac ji u żyw a li innych. 
W w y n ik u  badań nau ko 
w ych przeprowadzonych w 
In s ty tu c ie  T e ch n ik i F izycz 
nej N isk ich  T em pera tu r 
p rzy A ka d e m ii N auk U- 
k ra iń s k ie j SRR skonstruo
wano in s tru m e n ty  m edy
czne, k tó re  służą ró w n o 
cześnie obu celom. D la o- 
ku lis tó w  skonstruowano 
np. bardzo c ie nk i, m rożą
cy przyrząd do e ks tra kc ji 
ka ta ra k ty  i usuw ania  z 
oka c ia ł obcych, a dla ch i 
ru rg ó w  — specja lny zgłęb 
n ik ,  k tó ry  może być w y 
ko rzys tyw any w  n a jró ż 
n ie jszych operacjach?’ «? na
w e t na mózgu. W  p o rów 
nan iu  z tra d y c y jn y m  skal 
pelem  in s tru m e n ty  te  m a
ją  jeszcze jedną zaletę: 
dz ięk i bardzo cienk iem u 
nacięciu m iejsce przecię
cia po zrośnięciu się tk a 
nek sta je się p ra w ie  n ie 
widoczne.

Więcej cukru -  
więcej nowotworów

D U Ż E  sp ożyc ie  c u k ru  zw iększa  
p ra w d o p o d o b ie ń s tw o  p o w s ta n ia  w  
naszym  o rg a n iz m ie  n o w o tw o ru . T a 
k i  w n io s e k  z a w a r to  w  ra p o rc ie  o- 
p ra c o w a n y m  p rzez  s p e c ja lis tó w  z 
U n iw e rs y te tu  M a n c h e s te r o ra z  in 
s ty tu tu  w  K e n tv i l le  w  N o w e j 
S z k o c ji.

W  p ra w ie  w s z y s tk ic h  k ra ja c h , 
gd z ie  od la t  w y s tę p u je  duże  spo
ż y c ie  c u k ru ,  g łó w n ie  g lu k o z y  i  sy 
ro p u , zao b se rw o w a n o  w y s o k i p o 
z io m  zgonów  na  n o w o tw o ry .  P rz o 
d u je  p rze d e  w s z y s tk im  W ie lk a  B r y  
ta n ia , a n a ' da lszych  m ie js c a c h  są 
H o la n d ia , I r la n d ia ,  K a n a d a  p ra ż  
R FN

Słona cs»| g trc k ld i P P  lek
NIE TAK DAWNO jednocze

śnie w Austrii i RFN uka
zała się książka pt. „B it- 

tere Pillen" (Gorzkie pigułki), któ 
rej autorzy zajrzeli do kuchni „fa r 
maceutycznych królów". Prawda, 
którą odkrywają przed czytelni
kiem, okazała się tak dalece gorz 
ka, że sąd ziemski we Frankfur
cie nad Menem zakazał rozpo
wszechniania drugiej części książ 
ki, noszącej tytu ł „Choroba na za 
mówienie", pod groźbą grzywny 
w wysokości pó ł m iliona marek. 
Cóż więc wzbudziło aż taką re 
akcję szacownych jurystów?

Autorzy „Gorzkich pigułek" 
przeanalizowali m ianowicie dzia
łanie 2300 szeroko znanych le
ków, to jest około 80 proc. naj
częściej używanych w Europie Za
chodniej preparatów, z których aż 
62 proc. okazało się szkodliwy
mi dla organizmu ludzkiego, zaś 
co się tyczy pozostałych 18 proc. 
leków, można je zalecać jedynie 
w bardzo ograniczonych ilościach. 
Inaczej mówiąc, 4 na 5 sprzeda

wanych w aptekach specyfików 
po prostu szkodzi zdrowiu. A do
dać tu jeszcze należy, że prze
ciętny Europejczyk łyka w ciągu 
swego życia średnio 30 tys. róż
nego rodzaju tabletek. Przytłacza
jąca część tych lekarstw to środ
ki przeciwbólowe, nasenne i psy-

carska „W eltwoche", trzy koncer
ny farmaceutyczne w tym kraju, 
wchodzące do pierwszej świato
wej dziesiątki kompanii produku
jących leki, zwiększyły swoje o- 
broty w roku ubiegłym o 20 proc. 
— głównie dzięki sprzedaży tran- 
kwilizatorów i środków nasennych,

chotropowe. Stało się już zjawi
skiem nagminnym — piszą auto
rzy książki — niemal maniackie 
zażywanie tych różnych leków. 
Tych zatruwających się na co 
dzień lekomanów, a właściwie już 
narkomanów w samej tylko RFN 
oblicza się na przeszło pół milio
na.

Zachodnioeuropejski wielki prze 
mysł farmaceutyczny w swej więk 
szóści ma na celu nie tyle dobro 
swych potencjalnych odbiorców, 
ile własny zysk. Jak podaje szwaj

z których wiele jest szkodliwych, 
a w najlepszym razie absolutnie 
neutralnych, czyli działających na 
„sugestię". Co roku np. na au
striackim rynku pojawia się 18—20 
nowych preparatów, w RFN — 
znacznie więcej. I co roku wzra
sta liczba ich ofiar. Gdzież się 
podziały te dobre czasy, kiedy 
zegarki i  leki szwajcarskie były 
symbolem niezawodności? Zegar
ki jak zegarki, zresztą nikt dziś 
nie kupuje „Patka" tylko „kw ar
ce". Co do leków, dzieje się z

nimi coś niedobrego. Oto zupeł
nie niedawno z japońskiego rynku 
usunięto szwajcarskie specyfiki 
„meksaform”  i „entero fioform", 
które wywoła ły bardzo poważne 
niedomagania u ok. 30 tys. Ja
pończyków. Tymczasem w Austrii 
„meksaform " jest nadal ogólnie 
dostępny.

Walka o rynki zbytu — konklu
duje wspomniana „W eltwoche" — • 
staje się coraz bardziej niebez
pieczna dla pacjentów przede 
wszystkim dlatego, że lekarstwa 
produkuje się jak można najszyb
ciej, z pominięciem tak ważnego 
i niezbędnego okresu sprawdza
nia ich wartości. Dodajmy jeszcze, 
że za te wszystkie „go rzk ie ' pi
gu łk i" ich producenci każą sobie 
słono płacić. W Europie *leki naj
droższe są w RFN, dalsze m iej
sca zajmują Szwajcaria i Austria. 
Przy czym w tym ostatnim kraju 
85 proc. wszystkich medykamen
tów pochodzi z importu, właśnie 
z RFN i Szwajcarii.

(PAP!
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Presley w superekspresie się m od lić . W ięc podróżn i rych  w y n ik a , że najgorsze (bo podróżnych w p ros t n ie m ają 
wznoszą m od ły  w  oczekiw an iu  karane) jest nadużyw anie  ha - końca.
ju ż  n ie  cudu, lecz choćby h e r-  m u lca j zaś też n iedobre, ale ju z  D o b ry  podróżny, ja k  dob ry

............................. . - ■ - b a ty  lu b  czegoś z k a rty . Bo ja k b y  m n ie j, jest s iusianie na koń, dom  w yczuw a nosem (S lą-
jest i  ka r ta . Po oczach b ije  s tac ji, o tw ie ra n ie  d rz w i w  b ie -  żacy m a ją  tu  spory handicap), 

M O TT O : obsługi z na jw ażn ie jszym  pun k  schabowy a 252 z ł porc ja . Za- gu czy palenie. A ż  dz iw , że n ie  to też ju ż  na d ługo przed zapo-
tern : „M ó w ić  w yraźn ie  i  bez po ra z za n im  b iegn ie  ku rczak m a ta b lic z k i in fo rm u ją ce j, iż  w  w iedzią  przez m egafon p rzy

„ Podróżny, je ś li w yp iłeś, śpiechu” . A le  k ie ro w n ik  to  „w e d łu g  w a g i” , A  potem  są ju ż  pociągu to  w  ogóle n ic  n ie  d rzw iach  ustaw ia  się ko le jka .
n ie  jedź. w szystko w ie , p rzeszko lił go p rzys ta w k i, a w śród  n ich  oczy- w o lno bez b ile tu . A  przecież D zia ła  s iła  przyzw yczajenia.

Jeśli n ie  w yp iłeś, w y p ij" .  sam N acze ln ik , on też da ł Ka- w iście znow u ja jk a . D w a w  za to ściąga się n a jw ię ce j ka r. T y lk o  podróżn i p ie rw sze j k ła -
sety. No i  szafa gra. m ajonezie kosztu ją  84 zł, a dw a June Lodge śpiewa „Some sy, ja k b y  d la  podkreślen ia  sw ej

DW IE  Lokom etywy, cz te r- „K o c h a j m n ie  czu le j”  — p ro - w ja jeczn icy  ty lk o  54 zł. N a j- One Loves You H oney” , dzieci wyższości, siedzą do os ta tn ie j 
naście wagonów, 988 si Presley i  wszyscy zaczynają 'm n ie j k a lk u lu je  się ko rek  z ta ficzą, a ko n d u k to rzy  w  r y t -  c h w ili.  Z a p ła c ili, n iech  siedzą,
m ie jsc i p ra w ie  340 m e- czuć się swojsko. Panie zde j- ogórka. N iezbyt to  pożywne, a m ie  reggae ry p ią  m andacik i. W  może ju ż  n igdz ie  n ie  będzie im

tró w  długości. K ie ro w n ik  po- m u ją  b u ty , panow ie  pom ału  kosztu je  32 zł. Re form a gospo- poprzedn im  ku rs ie  z jednego ta k  w ygodnie?
ciągu z dum ą obrzuca spo jrzę - rozw iązu ją  sznurow adła  (za darcza dzia ła i  na ród  um ie l i -  ty lk o  w agonu uzb iera ło  się n  Q
niem  sw o je  ,t w łośc i” . Jeszcze ch w ilę  pójdą w  ślad dam ), a czyć, bo najczęście j zam awia .16 987 z ł (10 proc. d la k o n - . . .  ? osn?wca pociąg przyje-
ko n tro la  czasu na k ieszonkow ej pon iew aż reg lam en tac ja  m yd ła  ja jeczn icę  z odrob iną  masła. duk to ra ); dziś też n ie  jest źle, pdza, ? n y n u t przed czasem,
cebu li (w idać, że s ta ry  ko le - na leży do od leg łe j przeszłości i Ceny, ja k  w idać, um ia rko w a - wypada 49 m andatów  karnych , Sr .oc Y^azi to  powszechny po-
ja rz ) i „G ó rn ik ”  w yrusza  w  kupować go już n ie  trzeba, ne. Być może dlatego, że w  4 zlecenia na b ile ty  k re d y to w e  az iw * K ie ro w n ik  n ie  jes t zado-
swą ko le jn ą  podróż z W arsza- a tm osfera ro b i się dom owa. „W ars ie ”  n ie  słychać „E u ro -d i-  i 21 „b ile tó w  zgłoszonych”  (w y -  c o lo n y . Ludz ie  rozejdą się do
w v  do G iiw ic . Polak w  podróży lu b i czuć się sc° ”  i  n ie  pob iera się dodatku p isanie b ile tu , dop ła ty). Będzie nom ow l  od razu zaczną scho-

Dla wygody podróżnych jest swobodnie. za działalność artystyczną. Nie kupa forsy. dz l*  oczeku jący W  K a to w i-
tu  liczna obsługa. Oprócz k ie -  Ludzie  n ie  chcą tańczyć, m o- jest chyba także doliczany do- Drożeje życie, rosną i m an- w r i w  aL
ró w n ika  -  p ięciu, a w łaśc iw ie  że jeszcze za wcześnie, jeszcze datek k lim a tyczn y . bo ze daty. Jazda bez b ile tu  kosztu- ko ń cJ  w  tv2ia<ni S  S  b!
pięcioro  kond uk to rów , dw oje  się n ie pozna li, n ie  o śm ie lili,  wzg lędu na m ałą szczelność je  50o zł,  a palenie w  m ie jscu sto n a s tro S S o '
p racow n ików  technicznych, w  natom iast pociąg ja k b y  p o d ry - szyb p rzy  duże j szybkości (łuo  n iedozw olonym  200. Oba m an- 7
ty in  sprzątaczka (ma po drodze g iw a ł. Chociaż podobnie p rzy odw ro tn ie ) w  pociągu oc iup in - da ty  czasem ściąga się, lu b  nie,
w ycie rać kurz), sześć osób per- przechodzeniu b a rie ry  dźw ięku  kQ się ku rzy  A le  ape ty tu  n iko - w zależności od sy tu a c ji i od Zm iana n as tro ju  i  zm iana
sonelu w wagonie res ta u ra cy j- to norm alne , a od G rodziska, m u to n ie  odb iera. pasażera. Bo ja k , na p rzyk ład , ry tm u : —  Teraz n iech sobie
nym , no i oczyw iście m aszyn i- k tó ry  przed ch w ilą  m ig n ą ł Szko ły jedzenia są dw ie. Je- można kazać p łac ić  p ię kn e j pa- pośpiewa b iedny P o łom ski _
ści w  liczb ie  trzech. C a ły  p e r- w łaśn ie  za oknem , zaczyna się d n i sm aru ją  grubo jedną sk ib - n i za przyjem ność w ypa len ia  k ie ro w n ik  w idać  dobrze zorien
sonel starann ie  dob ierany: kon - przecież odcinek jazdy szyb- kę (smakosze), d rudzy  nato- „M a r lb o ro ”  w  ko ry ta rzu  d la le w a n y  jes t w  sy tu a c ji f in a n -
du k to rzy  — w  nagrodę za d łu -  k ie j. Pasażerowie jednak się m iast rozk łada ją  przyjem ność n iepalących, skoro i ta k  w a li sow ej n a jb a rd z ie j h iszpańskie-
go le tn ią  służbę, ko n d u k to rk i — boją. Parę osób w yraźn ie  za-, na d łuże j i  ana logiczny kaw a- tu  dym  z n iczym  przecież n ie  go z po lsk ich  piosenkarzy. Je-
w  dowód uznania dla wdzię-
ków , i n ie ty lk o . fj§ j| | | |  ^  i  | | |  '■ 8

w  k i w a l i  a l a c n a ^ a broztw orzyć — m ów i k ie ro w n ik  B L  JB I W gfT l  f f  k j ?  W L  f  « 1  ^  WF
i  n ie w ą tp liw ie  ma rację.

Tym czasem  p ierw szych pod- ^

czorek” . pora odstaw ić herba t- n ie w ysiadł, 
kę. bo C e n tra lny .

D z ik ie  tłu m y  sto ją w zd łuż T Y S IĄ C  A T LE T Ó W
całego peronu. Na oko co n a j-  I  T Y S IĄ C  K O T LE T Ó W  
m n ie j pó łto ra  tysiąca luda. N ie
zważa „ to to ” , że wagony no- EM O CJE zaostrzają apetyt,

p op ie l- m ądrze
C u k ie r do napo jów  (kawa, n iczek. O t i rozważ ko le ja rsk ie  tam  także* całą m in is tra n tu rę

herbata) też n ie  jest w ydz ie la - sum ienie, co zrobić... —  I  rzeczyw iście m ó w i ją
ny. Jedn i w ięc mocno osładza- Z  toa le ty  n ie  w o lno  korzystać p iękną łaciną, 
ją  sobie herbatę, a d rudzy — na stac ji. T ru d n o  za to w lep ić
życie. Jeden pan i  dw ie  panie, m andat, bo na stacjach na Nieco in ną  ła c iną  m ó w i ko n -
;a k  na  w yścig i, ch rup ią  kos tk i ogół kon d u k to rzy  w ysiadają, d u k to rka , co to  ona by  z ty m i

w iu tk ie , czyśc iu tk ie  i  pcha się jazda P o lsk im i K o le ja m i P an- „k ry s z ta łu  ra finow anego” , ską- A le  pasażerowie jakoś p rze jm u 
na chama. ..Panie ia musze ie - s tw ow ym i z prędkością 140 k i-  po ty lk o  pop ija jąc . ją  się w  tym  m ie jscu zakaza-

z „W a rsu ”  z rob iła . S tru li
na chama. „P an ie  ja  muszę je -  s tw ow ym i z prędkością 
chać. jestem  po żałobie” . „P a - lo m e tró w  na godzinę z pew no- 
n ie  k ie ro w n iku , m y prosto z ścią należy do em ocjonu ją - 
sam olo tu” . „M u s i się znaleźć cych. W ięc też każdy wyciąga,
jedno m iejsce. Jestem z Te le - co ma. Jeden kanapkę z . . . .  „ . .. -----  ---------_____ ________ __ ____ _r
w iz j i ! ” . I  tak  da le j, i ta k  da- szynką, d ru g i — bu łkę  z paszte ró w  dostał, na p rzyk ład , cho- sie podróżowania to rów , n ie  rów , truska w kach  i  porzecz-

po ty lk o  pop ija jąc . ją  się w  tym  m ie jscu zakaza- ta k ie  syny  i  ta k ie  syny naw e t
Obsługa z w ija  się ja k  w  u - m i, naw et ty m i n iep isanym i, prószka je j n ie  da li. Tymcza*« 

k rop ie . P racu je  bardzo o fia r-  wręcz s ta ra ją  się zgadnąć ż y - sem w  res ta u ra cy jnym  perso
nie, naw et pom im o w yraźne j czenia ko le i. A b y n ie  ubrudzić  ne l pożyw ia  się, przezorn ie  po - 
n iedyspozycji. Jeden z kelne- tak  w ażnych przecież w  proce- przestając na  sałatce z  p o m id o

le j, ja kby  to b y ł je d yn y  pociąg tów ką , ale wszechw ładnie k ró  
w  k ie ru n ku  K a to w ic  ja jk a . Praw dopodobnie

roby m orsk ie j. C h w ie jąc  się i . spuszczają, na p rzyk ła d , wody kach. T o  na  co im  proszki? 
z trud em  pow strzym u jąc  m dło- >v toalecie. Już  wo lą sam i po -

— Pociąg jes t d la pasażera dlatego, że jeszcze obowiązują ści, dzie ln ie  zb iera talerze. Nie nieść konsekwencje tego, co o s iam i juz rzut 
- * * — - ■ • ...............- - - - - ’ - piękną „cebulę” i™

m ów i k ie ro w n ik  p rzy o tw a r
tych  d rzw iach  — 
w ro tn ie . A le to  jest ekspres i 
ja k  k to  będzie s ta ł na ko ry ta  
rzu, to  zapłaci karę.

W idać in fla c y jn e  500 z łoc i
szów to napraw dę n iew ie le , bo 
ludz ie  ze śm iechem roz loko w u
ją  sie na ko ryta rzach . B y le  po
jechać!

niższe ceny sezonowe, być m o- zrażają go niepowodzenia, z ro b ili,  n iż  dopuścić, by ta k i Pora zam ykać

oka na
k ie ro w n ika .

dyskotekę.a nie od- że’ są 1 inne Powo<*y> gdyż m i-  Przecież upuszczenie tacy z ekspres poślizną ł się na... s kó r- .
j  mo niższych cen na m leko, ta le rzam i p rzy  ta k im  w ie trze  i ce od banana. Jak  ko le j po- unoc zestaw m e lo d ii n ie  ic a -  

;a_ n ik t  jakoś n im  n ie  pop ija . T ym  fa li to  pestka. Ko ledzy porno- drożnym , tak  podróżn i ko le i.
n ie m n ie j ja jk a  jada się i  w  g l i się pozbierać i... do na.stęp- 
p ie rw sze j k lasie, i  na k o ry ta -  nego razu. Teraz sprawa jest 
rzu. trochę poważniejsza, bo przy

Za s to lik i „ ro b ią ”  najczęście j nag łym  przechyle (oczywiście 
nieocenione d yp lo m a tk i. Jedn i pociągu) poparzy ł herbatą 

• • ’ * dw óch m łodych ludz i. A le  ja k -

Z A C Z Y N A  SIE  DISCO

jedzą z pap ie rka , d rudzy 
se rw e tk i, a są i tacy, k tó rzy  
posila ją  się w p ros t z... kub ła . Z 
tego naczynia najczęście j jada 

— W IT A M Y  państw a w  po- się deser, a lbow iem  spora 
ciągu ekspresow ym  „G ó rn ik ” , < ząść podróżnych w iezie w ię k - 
Na odcinkach od W arszawy do sze ilośc i truska w ek  i czereśni.
Sosnowca pociąg ten nie za Pewnie w  celach 3Pekua lcy j-  
trz ym u je  się. nych.

Napoje są ba rdz ie j urozm aico 
K ie ro w n ik  odkłada m ik ro fo n  r.e: „O range” , „F ru c to - le m o n ” , 

i  w łącza pierw szą kasetę. E lv is  „C oca-cola” , „Q u ick-co la ” , „T o - 
Presley jest u lub io nym  w yko - n ic ” . Sądząc po nazwach, w 
nawcą jednego z k o n d u k to ró w  „G ó rn ik u ”  jest spora liczba  tu -  
,.Ja go kocham . On ju ż  nie żyje , rys tów  zagranicznych lu b  „po - 
ale p iękn ie  śp iew ał”  — rzuca i w raca jących  z zagranicy” . A le  
m im o poważnego w ieku  tanecz są też i n o rm a ln i Polacy, bo 
nym  k ro k ie m  rusza sprawdzać jest i p iw ko , są także m ocn ie j- 
b ile ty . - sze t ru n k i.  Te ostatn ie, n ie  w ie

Presley to nie jedyna gw iaz- dzieć czemu, pasażerowie spi- 
da je dyne j w  sw o im  rodza ju  .w . sąsiedztw ie u b ika c ji,  a
ekspres-dyskoteki. Kaset w  su- P^zecięz od trzyn a s te j m inę ło  
m ie jes t siedem. Przeważają j uz sporo godzin i  n ie  ma się 
w ykonaw cy zachodni, ze s ta jn i czego k ryć . A  może tu  sm aku- 
m is te r Brzezickiego („B .W . is a je leP1®! a^ °  dzia ła siła  p rzy - 
trad e  m ark  o f W . B rzez ick i zw ycza jem a. 
m usic L a b o ra to ry ” ): Saragossa 
and Babe, R icchi and P o ve ri i
w ie le  in nych  na dwóch kasę- , ,  , .
la ch : „T he  best o f reggae”  i  N A PO JE chłodzące z d ru -
„E u ro -d isco ” . Polacy są w 
m niejszości. B a rw y  W ifo n u  re
prezentu ją M aanam  i Jerzy Po- Pani w  śn ieżnob ia łym  fa r tu  
ło m sk i („T o  on jeszcze śp ię- chu jest bardzo sprawna. U - p ie ro  w tedy us iedli, 
wa?!”  — d z iw i się ja k iś  pod- dzie ła  in fo rm a c ji,  fo rm u je  ko- 
różny). le jkę  chętnych do m ie jsca w

A p a ra tu ra  odtw a rza jąca  też, wagonie res ta u ra cy jnym  i  je d - 
trzeba przyznać, jest w yso k ie j nocześnie roznosi po traw y . Tu 
klasy. Na „s tanow isko  rozgłoś odbyw a się wyższy stopień kon 
n iow e ’...................... _
w y  „S ka ld ” , m ik ro fo n  i  s k rzy - jedzenia.

żdemu odpow iada ł, narzekań 
jakoś n ie  słychać. K ażdy um ie  
docenić p ię k n y  gw izd.

Jeszcze tego samego dnia 
w racałem  z G liw ic  pociągiem  

OD D N IA  w prow adzen ia no odjeżdżającym  o godz. 22.24. Z  
wego rozk ładu  jazdy  pociągów, b ile tem  p ie rw sze j k la sy  w  k ie -

„W A L C  H IS Z P A Ń S K I”  
I  W Y S IA D K A

O d „ G órn ika ”  do tak iego ekspresu — droga jeszcze daleka...
„W A R S ”  W IT A  W AS

g ie j s trony. N ie  m a się co 
pchać, tam  też jest ko le jka .

by n ig d y  n ic  — poszedł dalej, s tra c iło  p raw o by tu  pow iedze- szeni udało m i się b rudnym , 
G ru n t to  się n ie  przejm ow ać, n ie  „L o te m  b liż e j” , N a jb liż e j śm ierdzącym  i  n iem iłos ie rn ie  
N ie  pop isa li się natom iast jest „G ó rn ik ie m ” , k tó ry  n ie  ty lk o  zatłoczonym  pociągiem , stojąc 
ch łopcy, k tó rz y  o s łu p ia li i  po- jedzie szybcie j od „C h e m ika ” , w  wagonie „W a rsu”  (Ido t y l k o  
parzen i s ta li, aż ich  ktoś z ko - ale i  jest od niego tańszy. N ie - tam  by ło  m iejsce do stania), z 
le jk i  zapyta ł, czy wychodzą. Do w ą tp liw ie  tańszy je s t też „G ó r-  pó łgodzinnym  opóźnieniem  i  

n ik ”  od L O T -u , a je ś li po liczyć przecię tną prędkością p ra w ie  o 
także czas dojazdu na lo tn isko  połow ę m nie jszą od prędkości 

N A D U Z lrC IE  i oczekiw an ia, to  jest on obec- , G ó rn ika ” , o 4.45 dotrzeć do
B Ę D Z IE  K A R A N E  n ie  najszybszym  i n a jle p ie j W arszawy. W  g łośnikach tym

nag łośn ionym  środkiem  pod ró - razem  n ic  n ie  gra ło . Bo ła -  
W  P O C IĄ G U  m ożna w ie le , żowania w  Polsce. Ja k  to m ó- tw ie j zadbać o je ^pn  pociąg 

składa się samochodo- sum pc ji. To p ra w ie  św ią tyn ia  ale przecież n ie  w szystko. A b y w ią , najlepszy biegacz w śród na pokaz, n iż  o całą ko le j.
podróżny się n ie  p o m y lił,  ko le j m aru de rów  i  na jlepszy m aru -

neczka. Jest jeszcze in s tru k c ja  W  św ią tyn i, w iadom o, należy w yw ie s iła  m u ta b lic z k i, z k tó - der w śród biegaczy. Z ach w yty Jacek P A W IL O N IS

Przy okazji: Szczecin  n ie m a do dziś  żadnego po łączen ia  ekspresow ego!
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I Bezbłędna lo ka lizac ja * czyli...

W  Zatoce Perskiej

Dobre interesy 
na starych tankowcach

N A D  Zatoką Perską giną 
: ludzie, ale nie znaczy to 
I  wcale, że kończą się p ie- 
jf  niądze. P rzeciw nie, w łaśnie 

dlatego, że I ra k  os trze liw u - 
je  tankow ce płynące po 
irańską  ropę o tw o rzy ło  się 
zupełnie nowe pole n iezw y
k le  korzys tnych  in teresów . 
Chodzi o używ ane super- 
tankowce, ta k ie  k tó re  za
b ie ra ją  200 i w ięce j tys. 
ton  ro p y  naraz.

O CO C H O D ZI? Otóż w ie lu  
a rm a to ró w  po prostu  bo i się 
w ysy łać  w  re jo n  Z a to k i P e r
sk ie j swoje s ta tk i, pon iew aż r y 
zyko Jest zb y t duże. Jednocześ
n ie  drastycznie w zros ły  — w ła 
śnie z uw ag i na ryzyko  — ko 
szty fra ch tu . C zy li że w łaśc iw ie  
opłaca się p łynąć po irańską ro 
pę. M a ryn a rzy  n ie  b rak , są to 
najczęście j lu dz ie  z Trzeciego 
Św iata, szukający za trudn ien ia , 
d la  k tó ry c h  perspektyw a zarob
k u  d w u - lu b  trz y k ro tn ie  w yż 
szego n iż  n o rm a ln y  lic zy  się 
bardz ie j n iż  w szystk ie  niebez
p ieczeństwa zw iązane z rejsem .

Co w ięc należy zrobić? K u p ić  
s ta ry  tankow iec i  p łynąć. P rzy 
tankow cu  o pojem ności 250 tys. 
to n  czysty zysk z udanego re j
su w ynosi 3 m in  do larów . Koszt 
zakupu starego tankow ca od 4 
do 6 m in . Jeś li tankow iec zo
s tan ie  tra fio n y  i  zatonie, s tra ty  
p o k ry je  f irm a  ubezpieczeniowa. 
Jeś li w ró c i z re jsu  można go 
po p ros tu  odsprzedać inkasu jąc 
to, co się za rob iło  na dostaw ie 
ro p y  bądź puścić ponow nie w

ruch. Re jsy są k ró tk ie  —  u 
w e jśc ia  do Z a to k i P e rsk ie j sto
ją  tankow ce, k tó re  zm ien ia ją  
w ła śc ic ie li w  odstępach n iem al 
k ilku d n io w ych , bow iem  ropa do 
starczana jes t ty lk o  na egip
skie ' wybrzeże M orza Czerw o
nego i  s tam tąd pom powana do 
A le k s a n d rii, ' ju ż  nad M orzem  
Ś ródziem nym . Tam  ładowana 
jest na inne tankow ce i t ra fia  
do ra fin e r ii.

Zgodnie z in fo rm a c ja m i, ja k i
m i pod z ie lił się z dz ienn ika rza 
m i lo ndyńsk i L loyds  — g łów ny  
agent ubezpieczeniowy św ia to 
w e j żeglugi — w  osta tn ich  k i l 
ku  dniach z m ie n iły  ręce s ta tk i 
o łą c z n e j. w yporności m ilio n a  
ton. Na jczęściej są to tankow ce 
sprzed 8— 10 ła t. Nowe koszto
w a ły  od 30 do 60 m in  do larów , 
dziś najlepsze z n ich  dochodzą 
do 10 m in.

Tankowcem , k tó re m u  się nie 
udało, b y ł np. T ib u ro n , dwa 
tygodn ie  tem u t ra f io n y  iracką  
rak ie tą . K u p io n y  został zale
dw ie  k ilk a  d n i przedtem  przez 
grupę szw ajcarsk ich  business
m anów.

Fachowcy tw ie rdzą , że g w a ł
tow ne zapotrzebowanie na sta
re tankow ce związane je s t w y 
łącznie z obecną fazą w o jn y  
ira c k o -ira ń s k ie j i skończy się 
z chw ilą , gdy ty lk o  sytuacja  
w ró c i do norm y. Na czym zu
pe łn ie  nie zależy tym , k tó rzy  
rob ią  dobre in teresy w łaśn ie  
w tedy, gdy sytuacja  jes t zła.

K rzysz to f W O JN A 
(In terpress)

Ta groźna
R O Z M IA R Y  fa l m orsk ich , ja k  

dow odzi s ta tys tyka , p rzekracza
ją  często lu d zk ie  wyobrażenie . 
Na m orzach w ew nętrznych , na 
p rzyk ła d  na M orzu  C za rnym  i 
K a sp ijs k im , długość fa l i  (odle
głość pom iędzy dw om a sąsiedni
m i g rzb ie tam i) osiąga 60 m e
tró w , a wysokość 6— 7 m ; na 
M orzu  Ś ródziem nym  długość 
fa l i  może w ynos ić  250 m etrów , 
a wysokość — osiąga 9 m ; na 
o tw a rty m  oceanie spotykane są 
fa le  o długości p ra w ie  pó ł k i lo 
m e tra  i  wysokości 12— 15 m. 
Rzadko, gdzieś 1 raz na 3 la ta , 
na oceanie m ożna spotkać się 
z fa lą  o wysokości ponad 20 m.

Po pow ie rzchn i m órz i  ocea
n ó w  pędzą fa le , k tó ry c h  rozm ia  
r y  zależą przede w szys tk im  od 
prędkości i  s iły  w ia tru . Obec
n ie  w  p a w ig a c ji ogó ln ie  p rz y ję 

to m ie rzyć s iłę  w ia tru  w  stop
n iach  Beaufo rta . Ska lę opraco
w a ł a d m ira ł a ng ie lsk i F. Beau
fo r t  ju ż  w  1806 roku , używ ając 
je j na początku w y łączn ie  do 
potrzeb w łasnych. S ta ły  K o m i
te t I  Kongresu M eteoro logiczne
go w p ro w a d z ił skalę Beaufo rta  
do m iędzynarodow e j p ra k ty k i 
synop tycznej. P odzia łka  ska li 
zaczyna się od m a rtw e j ciszy 
(0 stopni), a kończy się na h u 
ragan ie  (12 stopni). N a jw iększe j 
s ile  w ia tru  —  12 stopn iom  (przy 
ty m  prędkość w ia tru  sięga 30 
m /sek) —  odpow iada fa low an ie  
m orza —  9 stopni. N ie k tó rzy  
badacze sądzą, że legendarna 
„d z ie w ią ta  fa la ”  w z ię ła  swą 
nazwę w łaśn ie  stąd.

Czy rzeczyw iście n a jp o tę żn ie j
szą fa lą  jest w łaśn ie  fa la  dz ie
w ią ta? N a leży zaznaczyć, że

Szósty zmysł
C IIO C  o rek ina ch  wyp isano tom y książek i nakręcono set

k i f ilm ó w , ten drapieżca mó rz pozostaje wciąż nie do koń 
ca zbadany. Jednocześnie każde po jaw ien ie  się re k in ó w  w 
oko licach plaż (ostatnio np. u a tla n tyck ich  w ybrzeży F ra n c ji)  bu 
dzi ty leż grozy, co stare legendy na tem at jego krw iożerczo- 
ści. Tymczasem  —  ja k  s tw ie rdza w  sw ym  obszernym  ra p o r
cie (p rzedrukow anym  m. in . przez radz ieck ie  czasopismo „Za 
rubieżom ” ) am erykańska uczona, p ro f. Eugenia C la rk  — w  opo
w ieściach tych  legenda często w yraźn ie  m ija  się z prawdą. 
Spośród bow iem  250 odm ian rek inó w  jest k ilk a  —  w śród n ich 
b ia ły  rek in , napraw dę zagrażający cz łow iekow i.
IN N A  sprawa — to zagadki 

bądź przez dłuższy czas n ie  do 
końca w y jaśn ione sp raw y w ią 
żące się z f iz jo lo g ią  re k in a , a 
zwłaszcza z jego zm ysłam i. 
Przez w ie le  la t dyskusyjne by ło  
np. to, w  ja k i w łaśc iw ie  spo
sób re k in  ta k  doskonale „w ie 
trz y ”  i  lo k a liz u je  sw ó j łup. 
W zrok rek ina  n ie  należy do je 
go m ocnych stron. R e k iny  są 
k ró tkow zroczne, n ie rozróżn ia ją  
b a rw  i w idzą je d yn ie  czarno- 
-b ia ło . Węch rek ina  wszelako 
jest doskonały i w yczuw a ślady 
k r w i w  wodzie naw et p rzy  roz
cieńczeniu 1 do k ilk u  m ilio n ó w  
części wody.

Co jednak spraw ia, że re k in y  
w y k ry w a ją  i  b łyskaw iczn ie  u - 
m ie jscaw ia ją  swą o fia rę  naw et 
z odległości k ilk u s e t m etrów ? 
Takiego re fleksu  n ie jest bo 
w iem  w  stanie w yzw o lić  naw et 
na jczulszy zm ysł pow onienia , 
ju ż  choćby z te j p rzyczyny, że 
rozchodzenie się w  wodzie sub
s tanc ji ta k ic h  ja k  k re w  jest sto
sunkowo powolne. — N iebyw ale  
szybka reakc ja  re k in ó w  na po
ja w ie n ie  się o fia ry  naw et poza 
bezpośrednim  zasięgiem ich w ę
chu i  w z roku  m usi m ieć inne 
źródło — uznała p ro f. C la rk , od 
28 la t  za jm ująca się badan ia- 
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m i nad zachowaniem  się re k i
nów. W  efekcie w  specjalnych 
basenach u w ybrzeży K a lifo rn ii 
przeprowadzono szereg badań 
nad jakością i  w łaśc iw ościam i 
zm ysłów  rek ina . O b a liły  one 
w ie le  poku tu jących  na ten  te 
m at m itów .

Jednym  z n ich  by ło  prze
św iadczenie n ie k tó rych  nau kow 
ców, że re k in y  pozbaw ione są 
słuchu. Tym czasem  doświadcze
n ia  przeprowadzone w  K a lifo r 
n ii,  przede w szys tk im  na re k i
nach b łę k itn ych , dow iod ły , że 
ssaki te n ie ty lk o  słyszą, ale cly 
sponują słuchem  wręcz rew e la 
cy jn ym . „U cho”  re k in a  wespół 
z n iezw yk le  czu łym i końców 
ka m i n e rw o w ym i, zna jdu jącym i 
się w zd łuż boków  tu ło w ia , w y 
ła w ia  najlże jsze fa le  dźw iękow e 
z bardzo dużych odległości, w  
ty m  szm ery o n ie zw yk le  n is k ie j 
częstotliw ości, w ydaw ane m. in. 
przez walczące ze sobą ryby. 
Poza ty m  — ja k  przypuszcza 
p ro f. Eugenia C la rk  — re k in y  
posiadają pew ien dodatkow y, 
bardzo czu ły  zm ysł lo k a liz a c y j
ny, n ie  w  pe łn i jeszcze rozszy
frow any .

— W szystkie zw ierzęta żyjące 
w  wodzie — objaśnia jego isto
tę am erykańska uczona — w y -

dziewiąta fala?
s ta ro ży tn i G recy uw aża li za 
n a jb a rd z ie j niebezpieczną i  n a j
w iększą fa lę  trzec ią , s ta ro ży tn i 
R zym ian ie  — dziew ią tą , a A m e
ryka n ie  — siódmą. Liczne 
obserw acje prowadzone z lądu 
i  ze s ta tków  p o tw ie rdza ją , że 
na  o tw a rty m  m orzu mogą p o w 
stawać pojedyncze lu b  sunące 
ca łym  szeregiem w ysokie  grze
b ien ie  fa l, o w ie le  w iększe od 
in nych . Jednak n ik t  n ie  m ógł 
s tw ie rdz ić  żadnej cyk liczności 
pow staw an ia  ty c h  fa l. M aksy

m alną wysokość mogą osiągać 
rów n ież  fa le  trzecie , siódme, 
dz iew ią te , czy też dwunaste. 
T w orzen ie  się ta k ic h  fa l jest 
podporządkowane bardzo złożo
n ym ,p ra w o m  i  posiada rezonan
sow y cha rak te r: am p litu d a  fa l-  
-o lb rzym ó w  g w a łto w n ie  w zra 
sta, je że li okres d rgań  w łasnych 
pow ie rzchn i m orza p o k ry w a  się 
z okresem  fa l, w yw o ła nych  
przez w ia tr.

W . G U SIEW  (APN )

re k ic ia
posażone są w swoiste pole b io 
e lektryczne. W  tra kc ie  ekspery
m entów  z re k in a m i b łę k itn y m i 
w ytw a rzano  w  m orzu sztuczne 
pola napięć, p rzy  czym  okazało 
się, że re k in y  reagow ały naw et 
na różnice nap ęe rzędu je d n e j 
pięciotysięcznej m ik ro w o lta  na 
centym etr. S tw ierdzono także, 
że re k in y  są zwabiane przez 
śladowe w ręcz pola e lektryczne, 
k tó re  pozw ala ją  im  bezbłędnie 
us ta lić  położenie o fia ry .

W  sw ym  raporcie  am e
rykańska  uczona tw ie rd z i 
że w  USA wyna leziono 
niedaw no środek chem icz
ny, k tó ry  skutecznie pow s trzy 
m u je  a tak rek ina . W tra kc ie  
przeprowadzanych testów  s tw ie r 
dzono ponoć, że środek ten b lo 
k u je  zapędy re k in a  naw et je 
szcze w  tra kc ie  zaciskania 
szczęk na sw e j ofierze, pow o
du je  bow iem  p a ra liż  jego syste
m u nerwowego i d róg oddecho
wych. Sk ład  chem iczny owego 
środka —  ubolew a p ro f. C la rk  
— n ie  został jednak dotąd u jaw  
niony.

Przysmaki japońskiej kuchni

PO W SZECH NIE w iadom o, że 
japońska kuchn ia  s łyn ie  w  
św iecie nie ty lk o  z bogactwa 
k u lin a rn y c h  przysm aków , ale 
także z finezy jnego  sposobu 
ich  podawania. Samo zestawie 
n ie  dań, ich w ie lk ie  u rozm a i
cenie pod względem  sm ako
w ym  i ko lo rys tycznym  odg ry
w a w  ku ch n i ja pońsk ie j ogrom  
ną rolę.

N iedaw no tem u jeden z 
w ie lk ic h  h o te li w  T ok io  za
p ro s ił pewną liczbę smakoszy 
do degustacji p o tra w  ’ do tych
czas n ieznanych. Po degustacji 
goście głośno w yp o w ia d a li 
sw ó j podziw  na tem at wyso
k ich  w a lo rów  sm akowych, este 
t y k i i  harm on ijnego  doboru 
ko lo ró w  serw ow anych po traw . 
N ik t  je dnak n ie  ruszy ł g łó w 
nego zestawu dań, złożonego z 
przystaw ek, zupy, pu lpe tów  
m ięsnych, sa ła tek i  deseru. 
W szystkie p o tra w y  wchodzące 
w  skład tego zestawu sporzą
dzone zostały z „m ięsa m orskie 
go” , o k tó ry m  tw ie rd z i się, że

„Mięso morskie” -
pożywieniem

przyszłości
stanie się ono pożyw ien iem  
przyszłości. Bogate w  p ro te iny , 
a ubogie w  cholerosto l „m ięso 
m orsk ie”  pow sta je z sardynek 
i in nych  gorszych ga tunków  
m orsk ich  ryb . Poddana dz ia ła 
n iu  a lkoho lu , i soli masa rybna  
tra c i zbędne tłuszcze i  o leje. 
Następnie poddaje się masę ryb  
ną procesow i odparow ania w o
dy, podczas którego zanika zu
pe łn ie  je j ry b i smak.

PO p o n o w n y m  d o d a n iu  do n ie j 
w o d y  „ m a ry n a rs k i b e fs z ty k ’ ;  od
z y s k u je  ko n s y s te n c ję  i  sm ak m ię 
sa. Jego  n ie b a g a te ln ą  za le tą  je s t 
p rzede  w s z y s tk im  to . że k o s z tu je  
m n ie j od n o rm a ln e g o  m ięsa , z ie 
lo n e g o  g ro s z k u  a n a w e t m ą k i k a r 
to f la n e j.

„M ię s o  m o rs k ie ”  w  90 p ro c . s k ła 
da się z p ro te in y ,  c h a ra k te ry z u je  
s ię  dużą  z a w a rto ś c ią  żelaza i  w a p 
n ia  i  z a w ie ra  w ita m in ę  B-2. P o
n ie w a ż  ta k ż e  w  J a p o n ii p rz y b y w a  
co raz  w ię c e j lu d z i z nadw agą , od 
k ry w c y  tego  now e g o  p o ż y w ie n ia  
lic z ą  na to , że zn a jd z ie  ono  po 
w o d ze n ie  p rze d e  w s z y s tk im  u  
ty c h . k tó r z y  będą c h c ie li s ię  poz
b yć  n a d w a g i.

P rś c e  n ad  ty m  n o w y m , „e k o n o 
m ic z n y m ”  p o ż y w ie n ie m  z a ję ły  
n a u k o w c o m  ja p o ń s k im  ok . 10 la t. 
D o p ro w a d z o n o  do tego , że rzą d  ja 
p o ń s k i w y a s y g n o w a ł p ie n ią d ze  na 
w y b u d o w a n ie  w  P e ru  p ie rw s z e j w  
ś w ie c ie  f a b r y k i  „m ię s a  m o rs k ie 
g o ” . P ocząw szy  od p o ło w y  m a rca  
tego  ro k u  fa b ry k a  ta  p ro d u k u je  
d z ie n n ie  na  ry n e k  ja p o ń s k i je d n ą  
to n ę  te g o  now e g o  a r ty k u łu  spo
żyw czego. J a p o ń s k i p rz e m y s ł spo
ż y w c z y  sp ro w a d za  w ię c  „m ię s o  
m o rs k ie ”  n a  ra z ie  jeszcze z P e
ru .  T rw a ją  je d n a k  ju ż  p ra ce  n ad  
w y b u d o w a n ie m  w  J a p o n ii p o d o b 
n e j f a b r y k i  m ięsa  p rzy s z ło ś c i.
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Sw iai B»az rodziny
JEST tak... Wstajesz i 

jest c i sm utno. T y lko  
pan i Ire n k a  biega po ko 

ry ta rz u  i  pokrzyku je . Wesoło 
je j. Bo pan i Irence wesoło jest 
zawsze. Taka  je j na tu ra . N a
w e t je ś li ty  do n ie j z ostrym  
słowem , to ona b ierze to za 
żart. Taka  dow cipnisia...

No, ale ty. wstajesz. Jest 
szósta rano. Późnie j n ie m oż
na. Szkoła zaczyna się ju ż  o 
s iódm ej. B lisko  jest, ty lk o  że 

, dzieci w  o ko lic y  dużo i  szkoła 
m usi pracow ać na t rz y  zm ia
ny. P ierwsza zm iana zaczyna 
o s iódm ej, a trzec ia  — o p ię t
nastej.

W ięc wstajesz... W oczach 
piasek,, p o w ie k i zaczerwienione. 
N ie w iedzieć skąd — z n ie 
wyspania czy z tych  snów n ie 
spoko jnych. Patrzysz obok: 
cztery tapczany, tak ie  ja k  tw ó j. 
Jednakowe na rzu ty , jedna
kow e krzesła... S ierocin iec! Nie 
lub isz tego słowa. Bo też jaka 
z ciebie sierota?! S ie ro t p ra w 
dziw ych  to by  się w  s ie roc iń 
cu może z k ilk a  znalazło (pa
n i d y re k to r  m ów i, że trzy ), ale 
te sto dw adzieścia parę in nych  
osób ma rodziców  — i  to  jest 
najgorsze. Bo to on i z ro b il i z 
was s ie ro ty  społeczne. I  d la te 
go ten dom  to  DO M  D Z IE C 
K A . Po prostu. T rz y  skrzyd ła , 
^edno p ię tro , d ług ie  ko ry ta rze . 
I  przecię tna k ra jo w a  05
proc. s ie ro tek m a rodziców.

N ie, źle n ie  jest. Pani. d y re k 
to rk a  chce, żeby b y ło  ja k  n a j
p rz y tu ln ie j. W ięc w  każdym  
poko ju  inne meble, na rzu ty , za 
s łony, ba, naw et św ia tło  różno
kolorow e. I  w  każdym  poko ju  
coś w  rodza ju  rodz in k i... T ak  
się tu  m ów i: rodz inka  — k i l 
ka  osób w  różnym  w ieku . Na
m ias tka  rodz iny. N am iastka 
ciepła. A le  i  to  lepsze n iż  o j
ciec, k tó ry  dob iera się do w łas
n e j có rk i, m atka , k tó ra  nam a
w ia  ją  do n ierządu, b ra t, k tó 
r y  straszy s iekierą, gdy sąsiad 
pros i, żeby n ie  katow ać dzieci, 
bo one przecież ta k ie  małe.

W ięc wstajesz... Sen b y ł n ie 
spoko jny. T ak , przypom inasz 
to sobie. B y ło  w ie lk ie  zielone 
pole, m nóstw o k w ia lo w , p ta k i 
la ta ły  na czystym  nieoie . a w 
perspektyw ie , daleko, ta k  da
leko, że m usiałeś zdrowo w y 
ciągać nogi, stała d rew n iana 
chatka. Biegłeś do n ie j. Po 
drodze rw a łeś k w ia ty . Pogoda 
p iękna, a ty  ta k i le k k i.  ' na
w e t ten przebiegnięty k - ir 
n ie  pozostaw ił w  tob ie  am sla 
du. Wpadasz do cha tk i, na ła 
w ie  siedzi tw o ja  m atka , rob i 
na dru tach. Wyciągasz w ięc do 
n ie j k w ia ty , ona uśmiecha się 
do ciebie, ale te  o »‘ nie pół 
m etra  p rzestrzen i, ¡-..jre was 
dz ie li, n ie  .daje się ja ,coś po
konać. Nogi w ros ły  c i p j  p ro 
stu w  ziem ię. Starasz się je 
oderw ać, ale jakaś  s iła  trzym a 
cię w  m iejscu. W ięc męczysz 
się przez pó ł nocy; patrzysz 
na m atkę , k tó re j uśm iech w y 
daje c i się nagle zupe łn ie in 
ny  — n ie  c iep ły  i  serdeczny, 
ale iron iczny , z im ny. I  już 
wiesz, że ona będzie da le j ro 
b ić  na d ru tach , a te pó ł m et
ra  przestrzen i m iędzy w am i 
rozciągnie się znów w  k ilo m e tr. 
I  budzisz się z krzyk iem ...

A  pan i Ire n k a  nad tobą:
—  Z nów  c i się bzdu ry  śn iły !

Jest tak... Chodzisz do n o r
m a ln e j szkoły. N ik t  cię n ie  py 
ta, skąd jesteś. Z  dom u dziec
k a  czy nie. A le  są ta k ie  c h w i
le na p rze rw ie , że k tó ryś  m ó
w i:  — M ó j ojciec w czora j 
w z ią ł m nie  na karuzelę! I  ty  
w te d y  odchodzisz. Czujesz ja k  
czerw ien ie ją  c i uszy, bo wiesz, 
że tw ó j o jc iec n ig d y  cię na k a 
ruzelę n ie  weźm ie i że jesz
cze n ieraz będziesz się łu d z ił, 
że do ciebie p rzy jdz ie . A  k iedy  
ta k  się zdarzy, że zatęsknisz 
za n im  n iem o ż liw ie , że za ryzy
ku jesz i  uciekniesz z dom u, 
p o w ita  cię s tekiem  przek leństw , 
każe spać w  p iw n ic y , sprzeda 
tw o ją  now ą ku rtę , k tó rą  n ie 
daw no dostałeś od w ych ow aw 

czyn i i  w yśle  cię w  łachach z 
pow ro tem . A  ty  w róc isz i  k ie 
dy na p rze rw ie  k tó ry ś  z ko le 
gów spyta cię, k im  jest tw ó j 
o jciec, powiesz m u:

— Wiesz, on p racu je  w  h an d 
lu  zagranicznym . Jeździ często 
w  delegacje. W czora j p rzys ła ł 
m i k ilk a  pocztówek. Bardzo 
m n ie  kocha. Z  każde j części 
św ia ta  coś przysyła.

I k ie dy  ju ż  kończysz tę k w e 
stię, to  w idzisz, że i  ta k  c i n ie  
w ierzą. A le  ko ledzy z dom u 
dziecka, k tó rzy  sto ją obok, 
p rzy ta ku ją  skw a p liw ie . Bo ich

że n ie  będziesz p o tra f i ł się zna 
leźć. Od osiem nastu la t  jesteś 
bow iem  sam. I  d latego w olisz 
pow iedzieć, że m usisz jechać 
do c io tk i. A  potem  wsiadasz w  
pociąg i przyjeżdżasz tu , do 
dom u dziecka, k tó ry  jest p ra w 
d z iw ym  tw o im  domem. I  tu  
w iesz ja k  s ię zachować, i tu  
czujesz się pew nie . A  te p u 
ste, pogrążone w  p ó łm ro ku  ko 
ry ta rze , w yd a ją  c i się naw et 
p rzy tu ln e . I  naw e t p a n i Ire n ka  
jest taka  swojska, choć raz i 
cię, że za głośno m ów i. i  śm ie
je  się zawsze n ie  w  tym  m ie j
scu co trzeba.

A  potem  spotykasz Elę, też 
tu te jszą w ychow ankę. Siadacie 
gdzieś w  c iem nym  kącie i m ó
w ic ie  sobie o Honorce. Bo Ho-

w ieka . I  pisze, ja k ie  to  dobre 
życie prow adzi. I  to  fran cusk ie  
życie s ie ro tk i-P o lk i urzeka 
dziew czyny bardzo, po nocach 
o ty m  rozm aw ia ją . Bo w  tych  
lis tach  jest ta k :

„ Będąc w ychow anką , sp ra 
wiałam. w ie le  p rzyk ro śc i, ale 
jeszcze w szys tk im  pokażę, ile  
je s t w a rta  w ych ow an ka  P an i 
D yre k to r. Postaram  się zreha- 
b ilito w a ć  żeby P a n i D y re k to r by  
ła  ze m n ie  dum na. Bo je ś li je 
stem  dobrą  m a tką  i  żoną, to 
ty lk o  d z ię k i N ie j• T a k  w ie le  o- 
sób w ą tp iło  w  m o ją  przyszłość. 
W iem  o tym , że pop e łn iłam  
w ie le  błędów , będąc w  dom u  
dziecka, ale przecież by łam  b a r
dzo m łoda , n ie  m ia ła m  w y ro 
bionego charak te ru , a p rzy  ty m

É l S filJ jIÉ
o jcow ie  też jeżdżą na delega
c je  i  też p rzysy ła ją  im  pocz
tó w k i.
■ Jest tak... Dom u dziecka n ie 

możesz się w yzbyć. Kończysz 
szkołę, naw et idziesz na s tu
dia, a ten w styd, żeś bezdom
ny, że w  św ięta n ie  masz z 
k im  podzie lić  się ja jk ie m  lu b

no rka  m ia ła  szczęście. N a js ta r
szym dziewczynom  śni się po 
nocach. N ie sama. Ze swym  
mężem — ja k b y  księciem  z 
b a jk i.  M ów ią  sobie: zdarzyło 
się raz, może zdarzyć się i d ru  
gi. I^ k ie d y  idą u licą , w y p a tru 
ją  cudzoziem ców. Bo mąż H o- 
n o rk i to  F rancuz polskiego po

op ła tk iem , ten  w styd  każe c i 
m ów ić : ojc iec często wyjeżdża 
w  podróże służbowe, a m a tka  
um arła . A lbo  m ówisz: m oi ro 
dzice w  ogóle n ie  żyją . Bo to 
ła tw ie j.  Bo być p ra w d z iw ym  
sierotą to  naw et sp lendor. A  
być sie rotą społecznym  to p ra 
w ie  poniżenie. I  sam się b u n 
tu jesz i  zżymasz na swoją m a
łość. T łum aczysz sobie, że prze 
cięż tw o ja  i  ty lk o  tw o ja  w a r
tość się liczy , że n iew ażna jest 
przeszłość, że to, co teraz, że 
to, co w  przyszłości, ale to 
n iepraw da , bo n iech c i się coś 
n ie  pow iedzie, od razu słyszysz: 
w iadom o, to  ten z dom u dziec
ka! I  d latego: gdy tw o ja  k o 
leżanka z roku , m iła  dz iew czy
na, k tó ra  bardzo cię lu b i i — 
wiesz to — wca le n ie  ma złych 
chęci, gdy w ięc zapyta cię, czy 
to praw da, że jesteś z domu 
dziecka, przez m om ent ty lk o  
się wahasz, ba, chcesz naw et 
pow iedzieć praw dę, by  zw a lić  
z siebie wreszcie ten ciężar, by 
n ie  musieć już dźw igać na co 
dzień bagażu pozorów , ale o - 
panowujesz słabość i  m ówisz 
p ra w ie  bez drżen ia  w  głosie:

— M ieszka łem  ty lk o  w  do
m u dziecka, razem  z m atką. 
Ona tam  by ła  w ychow aw czy
nią.

A  potem  tw o ja  dziewczyna 
zaprasza cię do siebie na św ię
ta. Masz chęć, ta k , p rzyzna j 
się, masz chęć. A le ' boisz się,

chodzenia, k tó ry  in s ta low a ł w 
ich m ieście m aszyny garbars
kie . In s ta lo w a ł, insta low a ł... A  
potem  chodził na spacery, na 
tańce... I  poznał H onorkę. I 
H o norka  się w  n im  zakochała. 
A  on w  n ie j.  I  po tem  b y ł 
ślub. A  te raz to  H o norka  śle 
l is ty  do dziewczyn, do E lk i, 
p rz y ja c ió łk i sw o je j, i  do pani 
d y re k to r, k tó ra  m ia ła  ty le  ner 
w  ów, żeby z n ie j zrob ić  czło

poruszałam  się w  ta k im  środo
w is k u ” !

I  jest w  tych  lis tach  jeszcze 
tak :

„Teraz, ja k  sama jestem  m a t
ką, pośw ięc iłabym  w łasne życie  
d la  swojego dziecka. Jak  słyszę 
ty lk o  słowo m am a, to  m n ie  coś 
c h w y ta  za serce. N ie  da łabym  
go skrzyw dz ić  n ikom u . G ilb e rt  
je s t d la  m n ie  w szystk im . Może 
dlatego, że n ig d y  n ie  m ia łam  
m a tk i p rzy  sobie, ja  m am  teraz  
ty le  serca d la  w łasnego dziec
ka. Szkoda, że n ie  może Pani 
zobaczyć, ja k i on p ię kn y  i m ą 
d ry ” !

A  do K ry s ty n y  w  liśc ie  jest 
ta k :

„N ig d y  n ie  ''przypuszczałam, 
że do tego stopnia będziesz le k •  
kom yślna . Przecież gdy p rz y 
pom nę sobie, ja k  uc ieka łaś  od 
tego dom u dziecka, ja k  bardzo  
go n ienaw idz iłaś , a teraz chcesz 
tam  w ypędzić  swoje dzieci. P ła 
ka łam  d ługo po o trzym a n iu  te j 
wiadom ości, tym  bardz ie j że w  
lis ta ch  sw o ich n ig d y  n ie wspo
m ina łaś o czymś podobnym , 
ty lk o  że w szystko  jest w  po
rządku. Z ro b iła b ym  wszystko, 
żeby tem u zapobiec. D ziew czy
no, opa nu j się! Jak  możesz ta k  
n ie kochać swojego dziecka i  
ja k  będziesz m ogła  bez niego  
żyć” ?

W ięc dz iew czyny czy ta ją  te 
lis ty ,  a le w  sw ych m arzeniach 
o w łasnym  ks ięc iu  z b a jk i po
m ija ją  te  w łaśn ie  frag m en ty . 
Ich  bardzo in te resu je  dom  H o - 
n o rk i:  meble, sprzęty, samo
chód. C h c ia łyby  ja k  na jszybcie j 
to  m ieć. A  pan i Ire n ka  ich  w  
ty m  u tw ie rd za :

—  No pewnie, dziewczyny, 
g ru n t to  się urządzić!

W ięc jest tak... Z  dom u dzie
cka id z ie  się g łów n ie  do szkół 
zaw odow ych: hand low e j, budo
w la n e j, m eta low e j, gas tronom i
cznej, odzieżowej, fry z je rs k ie j. 
Bo to  daje k o n k re tn y  fach i  
szybką samodzielność. I  p ien ią  
dze, jeszcze przed 18 rok iem  
życia. I  w te d y  m ożna iść do 
sklepu, stanąć w  ko le jce  i  w re 
szcie po raz  p ie rw szy w  życiu  
pow iedzieć: —  A  d la  m nie  po

proszę to  i  to. —  I  sprzedaw
czyn i daje, ty  oglądasz, w  te 
i  z  pow ro tem , ze w szystk ich  
s tron, de lektu jesz się tą  n ie  na
by tą  jeszcze w łasnością, w y 
brzydzasz, przeciągasz tę  c h w i
lę em ocji i  wreszcie w y jm u je sz  
bankno t, tys iąc  z ło tych  np. 
S przedaw czyn i py ta : —  N ie  m a 
pan drobnie jszych? A  ty  odpo
w iadasz: —  N ieste ty , same ty 
siące!

A  potem  w ychodzisz na  u licę  
i  trzym asz ten  drobiazg ja k  n a j 
cenniejszą rzecz na świecie, bo 
to je s t wreszcie tw o je , w łasne, 
w  odp ow iedn im  ko lorze i  n ie  
musisz n ik o m u  dziękować. T y l
ko sobie. Bo po ra z  p ie rw szy  
w  życ iu  n ie  dostałeś, a K U P I
ŁEŚ. S A M ! I  to  je s t w te d y  
tw o je  na jw iększe  szczęście w  
życiu.

I  jeszcze w  dom u dziecka jest 
tak... O drob iłeś le kc je , w  te le 
w iz ji n ic  ciekawego, a naw et 
gdyby by ło , tó  i  ta k  byś n ie  
m ógł wysiedzieć, w ięc schodzisz 
na pó łp ię tro , p rzy tu lasz  się do 
szyby i  patrzysz. Może dz is ia j 
p rzy jdz ie?  A  je s t dzień odw ie 
dzin. W ięc z nosem rozpłaszczo 
nym  na szkle czekasz, by  w  po
rę  zbiec, p rzyw ita ć . I  naw e t 
któregoś dn ia  w yd a je  c i się, że 
to ona. Zbiegasz na dół, rz u 
casz się do* d rzw i, a le to  ty lk o  
ktoś podobny... I  wracasz z po
w ro tem  na posterunek —  żeby 
go n ik t  n ie  za ją ł, bo chętnych 
jest w ie lu .

A  ja k  m atka  n ie przyjdzie^ 
to  może p rzy jd z ie  ktoś obcy, 
k to  m a trochę serca i  chciałby, 
żebyś p rz y n a jm n ie j raz w  rolni 
m óg ł spędzić ro d z in n y  dzień. A *  
le  los zdarzy ł, że zan im  tu  tra 
fiłeś, byłeś ciąg le  niedożywio
ny; włosy wychodziły d  kępa
m i, dostałeś lis za jó w ; trzeba 
więc było ogo lić  głowę. I  to 
Jest ka ta s tro fa . Bo w tedy nie 
m as* w ła śc iw ie  żadnych szans. 
Zostaniesz tu , na m ie jscu, sam  
jeden z ca łe j g rupy , gdyż na
w et dobrzy lu dz ie  m a ją  dobre 
serca ty lk o  dla dzieci schlud
nych i  estetycznych. A  ty? Po
zostaje c i w ięc D iana, sympa
tyczny  kunde l, k tó ry  zresztą te t  
późn ie j zn ikn ie , bo i  pies ma 
w ięce j szczęścia od ciebie.

I  je s t sm utno. Jest pusty ko
ry ta rz . N a w e t kolorowy telew i
zor jest d la ciebie szary. 1 wca 
le  n ie  pociesza cię fak t, te  W 
te j sam ej c h w ili w  każdym  8 
327 dom ów  dziecka w  Polsce 
zna jdu je  się ktoś tak i, Jak ty» 
i  ja k  ty  snu je  się ciemnym k o 
ry ta rzem , w yc ie ra ją c  jednym  
ram ien iem  ścianę. I  w  ogóle 
n ie  obchodzi cię fakt, że takich  
ja k  ty  s ie ro t społecznych jest 
w  domach dziecka dziewięćdzle 
s ią t parę procent. I  że.-.

W ięc idziesz na te lew iz ję , flpo 
tykasz tam  pan ią  Iresnkę, a ona 
śm ie je się w  czasie f i lm u  n ie  
w  tych  m ie jscach co trzeba ; 1 
ty  się też śmiejesz. I  wszyscy 
się śm iejecie, bo śmieszna Jest 
pan i Ire n ka , choć p rze c ie ! tak 
bardzo się stara. W  regulaminie 
jest bow iem  napisane: „—zapew  
n ić  a tm osferę życz liw ości". I  —  
nap raw dę jest życzliw ie .«  T y t
ko ta k  cho lern ie  smutno.

Wojciech M A R C IC K I

Japońska droga do szczęścia
P R Z E D  ka żd ą  w a żn ie jszą  im 

p re zą  p o lity c z n ą , n p . p rz e d  w y 
b o ra m i różnego  szczeb la , odbyw a  
s ię  s z tu rm  na t o k i js k i  szp ita l 
c h ir u r g i i  k o s m e ty c z n e j. T o  s z tu r 
m u ją  k a n d y d a c i na p o s łó w , p rz y  
w ó d c ó w  p a r t i i ,  m in is tró w , k tó 
rz y  za b ie g a ją c  o p o z y s k a n ie  g ło 
sów , sp ieszą  „o d re m o n to w a ć ”  
s w ó j w y g lą d  w  p rz e k o n a n iu , iż 
p o p ra w io n e  p o w ie k i czy  w y d łu ż o  
n y  nos p rz y n io s ą  im  pow odzen ie . 
P e rso n e l k l in ik i ,  s k ła d a ją c y  się 
z 20 le k a rz y  i  100 p ie lę g n ia re k , 
pod n o s i a tra k c y jn o ś ć  p o w ie rz c h - 
c h o w n o śc i d z ie s ią tk o m  p o l i t y 
k ó w . S pośród  ju ż  n ie  ta k  w y s o 
k o  p o s ta w io n y c h  p a c je n tó w , 3 
tys . u s łu g o b io rc ó w  to  m ę żczyźn i, 
k tó r z y  lic z ą , że „ m n ie j  ja p o ń 
s k i w y g lą d ”  u ła tw i  im  k a r ie rę  
w  w ie lk im  k o n c e rn ie  cz y  te ż  w  
ic h  p ra c y  a je n ta , re k la m u ją c e g o  
n p . o d ku rza cze  i  m a ją ce g o  s tycz  
ność z p a n ia m i ja p o ń s k ic h  do 
m ó w , p o d o b n o  c z u ły c h  na  „ z a 
ch o d n ie ”  oczy , nos i  ce rę .

In n ą , dużą  g ru p ę  o d w ie d z a ją 

c y c h  k l in ik ę  p ię k n o ś c i d ra  U m e - 
z a w y  s ta n o w ią  m ło d e  d z ie w c z y 
n y ,  n a jc z ę ś c ie j d o p ie ro  co  po 
s tu d ia c h , n ie s p o k o jn e  o sw o ją  
p rzysz ło ść  i  u p a tru ją c e  w  u ro 
d z ie  szansę na  zam ążpó jśc ie  
bądź w y lą d o w a n ie  na d o b re j po 
sadzie . T e s ty  k w a li f ik a c y jn e  ka n  
d y d a te k  do w ie lu  posad ró w n ie ż  
w  J a p o n ii ro z s trz y g a n e  są po  za
s to s o w a n iu  , os ta tecznego  k r y te 
r iu m .. .  a p a ry c j i .

A " w z o rc e  p ię k n a  są nad e r 
p ły n n e , łą czą  s ię  z a k tu a ln ą  po 
p u la rn o ś c ią  p io s e n k a re k , g w ia zd  
f i lm o w y c h ,  osób zn a n y c h . O s ta t
n io  id e a łe m  m ło d y c h  Ja p o n e k  
je s t  B ro o k e  S h ie lds , a le  „ z r o 
b ie n ie ”  tw a rz y  w e d łu g  te g o  m o 
d e lu  n ie  je s t  p ro s te  n a w e t d la  
ta k ie g o  s p e c ja lis ty , ja k  d o k to r  
U m e za w a . T e n  je d n a k  tw ie rd z i 
że g ra  w  k a ż d y m  w y p a d k u  w a r 
ta  je s t ś w ie c z k i, c ie rp ie n ia , p ie 
n ię d z y  (o p e ra c ja  n p . nosa I  
szczęk k o s z tu je  o k . 1600 d o i.), 
b o w ie m  w ra z  z o p e ra c ją  d o k o 
n u je  s ię  p ra w d z iw a  zm ia n a  ta k 

że w  osobow ości p a c je n tó w , nzys  
k u ją c y c h  d z ię k i n ie j  pew ność 
s ie b ie  i  pogodę d ucha .

Z a b ie g i d r . U m e za w y  są  m n ie j 
a t ra k c y jn e  od s tro n y  tz w . k u c h 
n i.  O to  je d e n  z za b ie g ó w , k to r>  
je s t p rz e d m io te m  d u m y  znanego 
to k ijs k ie g o  c h iru rg a , po lega  na ... 
w y c ią g a n iu  tłu s z c z u  z b rzu ch a  
p rzez  d z iu rk ę  z ro b io n ą  w  p ę p k u  
A le  czego n ie  r o b i s ię  d la  u ro 
d y ...

K o s m e ty c z n o -c h iru rg ic z n y  b iz 
nes o k a z a ł s ię  ta k  in t r a tn y  d la  
s z p ita la , że p ro w a d z i o n  ró w n ie ż  
— po  są s iedzku  —  m o d n y  b u t ik  
D o k to r  U m ezaw a  w y c h o d z i z za
ło że n ia , że „n a sze  czasy to  cza
s y  d o b re g o  w y g lą d u ” . O n  to  
g łó w n ie  z a p e w n ia  d o b re  sam o
po czu c ie , a w ię c  i  p o w o d z e n ie  w  
ż y c iu . J a p o ń s k i c h iru rg  d o ku m e n  
tu je  tę  tezę  w ła s n y m  p rz y k ła 
de m : p rze d  k i lk u  la t y  sam  p rz e 
s tra szo n y  p o g łę b ia ją c y m i sie 
z m a rs z c z k a m i z d e c y d o w a ł s ię  na 
p la s ty c z n y  re m o n t...

A d a  J A N K TC
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Matury i egzaminy wstępne

K to  Jest za państw ow ym ?
JU Ż od la t dw udziestu  

nie kończące się dyskusje 
i  grom ne emocje w yw o 

łu je  system p u n k tó w  p re feren
cy jn y c h  podczas egzaminów 
w stępnych na wyższe uczelnie. 
Jeszcze d łuże j rozważa się sens 
szybko po sobie następujących 
dw óch  egzam inów — m a tu ra l
nego i  wstępnego, od daw na 
m ó w i się o dep rec jac ji m a tu ry , 
je j  n ie w ie lk ie j r o li i  potrzebie. 
P rzy  czym  często przecenia się 
ro lę  zarówno m a tu ry , ja k  i  pun 
k tó w  pre fe rency jnych . Bo w  
p rzypadku  m a tu ry , zdawanej 
przecież przed nauczycie lam i 
dobrze zna jącym i sw ych ucz
n iów , tru d n o  m ów ić o je j u n i
w e rsa lne j w artośc i. Nauczyciele 
dobrze w iedzą k to  p o w i n i e n  
Zdać m atu rę  i  ten z regu ły  ją  

.Zdaje bez wzg lędu na m niejsze 
i lu b  w iększe powodzenie pod
czas egzaminu. Podobnie m a się 
spraw a z p u n k ta m i p re fe rency j 
n ym i. Ś w ie tną  anegdotę na ten  
le m a t podaje „Ż yc ie  W arsza- 

J f jy ” . O to do przewodniczącego 
k o m is ji przychodzi egzam inują

cy asystent i  pow iada: M am  do
brego kandydata  na studia , lecz 
on uzyska ł ty lk o  19 punktów , 
a k ilk u  słabszych kand yda tó w  
uzb iera ło  po 21 punktów , co ro 
bić? — To proste, odpowiada 
przewodniczący k o m is ji. Trzeba 
zrobić tak, aby on m ia ł 21 pun 
k tów , zaś tam c i po 19 pun
któw...'

S łowem : m a tu ra  m atu rą , p re 
ferencje  p re fe rencjam i, zaś i 
nauczyciele szko ln i i akademie 
cy zawsze z n a jd yw a li sposoby 
na to, aby i św iadectwa, i in 
deksy wręczać tym , k tó rzy  n a j
le p ie j na to zasłużyli. Jednak

zróżnicowanie poziom u szkół 
średnich i lib e ra liz m  m a tu r 
w yd a ją  się w ykluczać p rzy jęc ie  
w a ria n tu  pierwszego. Za m a tu 
rą z ko le i tw a rdo  stoją szkoły, 
bo m atu ra  m a p iękną tradyc ję , 
h is torię , cerem onia ł. Na jdosko
nalszy zaś w a ria n t trzec i ma 
ponoć być tru d n y  i m oż liw y  do 
przeprowadzenia dop iero w  pa
ru  etapach.

Otóż je ś li chodzi o tra d ycy jn ą  
i h istoryczną wartość m atu ry , 
to bądźmy szczerzy, fak tyczn ie  
należy ona do h  s to rii. M a tu ra  
została tak  z libera lizow ana, tak  
okro jona  w  zakresie przedm io-
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K IE C K O  iM S z C S o

Na wesoło
F IL M , n a d  k tó r y m  obe cn ie  

p ra c u je  z n a n y  re żyse r J a k ó w  
S egel. n o s i t y t u ł  „ In o p la n ić -  
Gasnka”  i  n ie  da c l* go in a -  
ezefl p rz e ło ż y ć . Jak  .K o b ie ta  
e  In n e j p la n e ty ”  albo JB a b ka  
ntę 8 t e j  z ie m i* ’ .  Intryga f i l 
m u  je s t p ro s ta , a za ska ku ją ca . 
Z d o ln y  fa c h o w ie c , in ż y n ie r  
B l in k o  w , l ic z y  so b ie  Już cz te r
d z ie s tkę . a le  je s t w c ią ż  k a w a 
lerem ,. bo w y m a rz y ł id e a ln ą  
to w a rz y s z k ę  ż yc ia . A le  o to  
p e w nego  d n ia . g d y  ju ż  n ie m a l 
s t ra c i ł  w sze lką  n a d z ie je  na 
s p o tk a n ie  id e a łu  p o zn a je  cu d - 
d z ie w c z y n ę  ze  s w ych  snów . 
O k a z u je  się, że je s t gościem  
z  o d le g łe j p la n e ty , k tó re j 
m ie s z k a ń c y  s w y m  w y g lą d e m  
n ie  ró ż n ią  s ię  od Z ie m ia n . 
J e d n a k  pod w zg lę d e m  cech 
w e w n ę trz n y c h  są z u p e łn ie  in 
n i  — p o zb a w ie n i w s z e lk ic h  u - 
czu ć , n ie  u m ie ją  s ie  c ieszyć 
a n i sm u c ić , śm iać  a n i p łakać . 
T a k i je s t  ró w n ie ż  i  u ro c z y  
p rz y b y s z  z kosm osu...

Osobliwa kradzież
PR ZE D  sądem w  Houston 

(Texas) s taną ł 27 -le tn i Joseph 
C a lv in  oskarżony o kradzież 
'swemu o jcu  dwóch protez — 
.¡drewnianych nóg. Sąd w yd a ł 
w y ro k , k tó ry  zabrania sprawcy 
Itradz ieży  odw iedzania domu ro 
dsić ie lskiego przez 10 la t. Po 
|y m  okresie może odw iedzić 
'dom rodz ic ie lsk i po uprzedn im  
liayskan iu  zgody w ładz  lo k a l
nych.

potrzeba z m a n y  reguł, po trze 
ba lik w id a c ji f ik c j i  i dostoso
w an ia  regu ł do życia i  potrzeb 
społecznych zw yciężyła  w  k o 
le jnym , poddawanym  pod d y 
skusję pro jekc ie  zm ian. P ro 
je k t ten, proponow any w łaśnie 
przez M in is te rs tw o  N auk i, 
Szko ln ic tw a  Wyższego i Tech
n ik i jest o ty le  now y i rew e
la cy jny , że u jm u je  sprawę od 
podstaw, to  znaczy w ychodzi 
genera ln ie od ro li szkoły śred
n ie j w  p rom ow an iu  na studia. 
Powiada się ta k : albo niech 
ty lk o  m atu ra  decyduje o wstę
p ie  do w yższej uczeln i, albo: 
n iech szkoła średnia kończy się 
ty lk o  św iadectwem  je j u koń 
czenia, zaś egzamin w stępny 
niech decyduje o uzyskan iu  in 
deksu, albo wreszcie — niech 
jeden egzamin, egzamin pań
stw ow y spełnia ro lę  i  m a tu ry , • 
i  egzam inu wstępnego. Otóż

tow ych  wym agań, ta k  stała się 
rzec można fa m ilia rn a , bo zda
wana przed „sw o im i”  nauczy
c ie lam i, że je j ro la  i  sprawdza
jąca w iadom ości i  dojrzałość, i 
ro la  k w a lif ik u ją c a  do studiów  
jest m in im a lna . Pozostała naz
w a i cerem onia lna opraw a, dla 
k tó rych  to „ tra d y c y jn y c h ”  w a r
tości n ie w a rto  raczej m a tu ry  
u trzym yw ać. N atom iast p raw dzi 
wą rangę jn o że  p rzyw róc ić  eg
zam inow i ~ do jrza łośc i w łaśnie 
egzamin dojrza łości państw owy. 
Bo zdawany przed obcym , n ie 
znanym  grem ium , przed państwo 
wą kom isją składającą się z w y  
b itn ych  pedagogów szkół śred 
n ich , z nauczycie li akadem ic
k ich . I  ty lk o  pozorne są rzeko
me trudności organizacyjne, 
sztuczny jest a rgum ent, że trze 
ba na etapy dz ie lić  wdrożenie 
ta k ie j fo rm y  egzaminu. Dlacze
go ma to być ta k ie  trudne? Dla

ubiegających się o indeks n iech 
egzamin państw ow y odbywa 
się ja k  dotąd w  uczelniach, 
przed kom is jam i w a ln ie  uzupeł
n io n ym i o nauczycie li szkol
nych. D la  pozostałych, nie prag
nących podejm ować w  danym  
ro ku  stud iów , a pragnących zda 
wać egzamin państw ow y, trzeba, 
powołać kom is je  w o jew ódzkie 
złożone z nauczyc ie li szkolnych 
i akadem ick ich  bądź z tego m ia 
sta, gdy jest ono siedzibą uczel
n i, bądź zaprosić egzam inato
rów  z in nych  ośrodków akade
m ick ich . Czyż fak tyczn ie  trze 
ba w prow adzen ie ta k ie j fo rm y  
egzam inu dzie lić aż na k ilk a  e 
tapów , na k ilk a  la t?! I w ogó
le: dlaczego zastąpienie do tych
czasowych dwóch m ai ow ych 
egzam inów jednym  ma być tak 
trudne, skoro pracy organ iza
c y jn e j w  gruncie  rzeczy może 
być p raw ie  o połowę m nie j? 
M am y na to ro k  i ro k  może 
z powodzeniem  wystarczyć.

I  jeszcze jedna sprawa. Ła d 
n ie  m ów i się o tym , że oto pod
daje się tę propozycję i  p ropo
zyc ję  now ych zasad p re fe re ncy j 
nych  pod społeczną dyskusję. 
A le  po pierwsze: nie można na 
ten  tem at dyskutow ać łącznie. 
Bo dop iero po rozstrzygn ięc iu  
sp raw y m a tu r i  fo rm y  egzami
nów  wstępnych czy państw o
w ych , będzie można zastana
w iać się nad fo rm a m i p re fe re n 
c ji.  Po drug ie : cóż to ma zna
czyć ta  „społeczna dyskusja” ?. 
W iadom o ja k  może przebiegać, 
ja k  może ona być organizowa
na w  środow isku akadem ick im , 
w  gronach nauczycie lskich, w  
k tó rych  w ie lką  rolę^ spełniać mo 
że np. Zw iązek Nauczycie lstw a 
Polskiego. A le  pomyśleć trzeba o 
zorgan izow aniu  dyskus ji w  orga 
n izacjach m łodzieżowych, w  za
k ładach pracy, na wsi. Jak i 
jaką ro lę spełnić może w  te j 
dyskus ji prasa? N ie  pow inna 
ona chyba ograniczyć się do pu 
b lik a c ji dz ienn ika rsk ich , w ypo
w iedz i specja listów  i lum inarzy . 
Na tę dyskusję czasu jest m a
ło, a jeszcze te j dyskus ji n ie  sły 
chać.

A n d rze j T U M IA L IS

Uśmiech d la naszych Czytelników...
Foto: Z b. Jodkow ski

Powstają pierwsze filmy

Polskie yideo
N A  P L A N IE  f ilm o w y m  p o ją - duble, zachowuje dekoracje do 

w iła  się kam era e lektroniczna, zakończenia etapu zdjęciowego 
W raz z n ią  w kroczy ła  techn ika  (mogą być potrzebne „dokrę t-
m agnetycznej re je s tra c ji obra
zu. Oznacza to koniec monopo
lu  ce lu lo idow e j taśmy film o w e j, 
koniec z d łu g o trw a łym  i  bardzo 
kosztow nym  procesem tw orze
n ia  f ilm u  fabularnego.

k i” ), zużywa się tysiące m etrów  
taśmy.

Zastosowanie te ch n ik i video 
znacznie upraszcza w ie le  spraw. 
Utrwalony obraz może być na
tychmiast odtworzony, reżyser 

Realizu jąc f i lm  w  dotychcza- w id z i więc co ma na taśmie, 
sowej technice jego tw ó rcy  n ie aktorzy też mogą ocenie od ra- 
w iedzą co m ają na taśmie, do- zu. efektv sw o je j, pracy. W yeli- 
póki n ie zobaczą tzw . w stęp- minowany jest skom p likow any 
nych m ate ria łów . Nie w iadom o, proces 
czy obraz zare jestrow any przez m y 
kam erę jest ta k i ja k i sobie w y -  przyspt
o b ra z ili — scenarzysta, reżyser, 
aktorzy... D latego też ro b i się

W Himalaje po wielką przygodę
FRANCUZI przyzwyczaili nas do 

dobrych seriali dokumentalnych. 
„Widzieliśmy już ich filmy o pier
wszych samochodach, samolotach, 
je r ie  poświęcone zabytkom i wiel 
kim  rzekom. Teraz mamy okazję 
zapoznać się z historią słynnych 
Wypraw w Himalaje.

Alpinizm i jego szczególna od
miana —  himalaizm to specyficz 
»y rodzaj sportu. Zresztą, czy to 
właściwie jest sport? To raczej pe 
Wien sposób życia, w którym 
wszystko podporządkowane jest 
kolejnym wyprawom. Alpiniści, tak 
jak samotni żeglarze, nie mają 
Widzów swoich sukcesów i pora
żek. Nie przeżuwają tych chwil 
triumfu, gdy cały stadion skanduje 
nazwisko zwycięzcy... Ich osiąg
nięcia często docierają do publi
cznej wiadomości z opóźnieniem.

Zdarzało się już, że zdobywców 
gór, oceanów czy przestworzy po
mawiano o przypisywanie sobie 
zasług większych niż rzeczywiste. 
Przeważnie były to oszczerstwa. 
Człowiek, gdy pragnie zmierzyć 
się z niebezpieczeństwem, nie wy
olbrzymia swoich osiągnięć, bo i

po co? Siebie przecież nie oszu
ka. Sławny polski żeglarz i tater
nik Mariusz Zaruski zapytywany 
po co chodzi w góry, odpowiadał 
—  bo są. W góry chodził i w 
nich znalazł śmierć wybitny kom
pozytor Mieczysław Karłowicz. 
Tam również zginął kompozytor, 
muzykolog i ratownik górski — 
Wawrzyniec Żuławski.

Przeciętny śmiertelnik, który w 
górach bywa przeważnie na wcza
sach i chodzi tylko po utartych 
szlakach, niewiele wiedziałby do
tąd o zmaganiach wspinaczy wy
sokogórskich, gdyby nie wspania
ły  wynalazek: kamera filmowa. 
Dzięki niej m iliony telewidzów mo 
gły zobaczyć radość Maurice'a He
rzoga po zdobyciu Annapurny i 
jego heroiczną walkę z cierpie
niem i kalectwem. Dzięki niej o- 
glądano niezapomniane chwile, 
gdy Tenzing i Hillary osiągnęli 
szczyt najwyższy —  Mount Eve
rest.

Serial „W ie lkie  wyprawy w Hi
m alaje" ogląda się z zapartym 
tchem. Uczestnicy wypraw już w 
latach dwudziestych i trzydziestych

zabierali ze sobą kamerę filmo
wą. Na taśmie zanotowano chwi
le niezwykłe, czasem także tragi 
czne —  jak porwanie ludzi przez 
lawinę. Autorzy serialu wybrali dla 
nas fragmenty filmów z różnych 
epok himalaizmu. Tak — epok, 
ponieważ w ciągu kilkudziesięciu 
lat wiele się tu zmieniło. Jest lep 
szy, lżejszy i bezpieczniejszy 
sprzęt, doświadczenie poprzednich 
wypraw także wiele znaczy dla 
następnych. W Himalaje , przyby
wają wspinacze z wielu krajów. 
Są wśród nich także Polacy, choć
by Wanda Rutkiewicz, trzecia ko
bieta, a pierwsza Europejka, któ
ra weszła na Mount Everest, czy 
Andrzej Zawada — kierownik pier 
wszej wyprawy zimowej na ten 
szczyt.

Tak, wiele się zmieniło... W de
cydujących chwilach człowiek jed 
nak zawsze pozostaje sam —  by 
zmierzyć się z górą, pokonać wła
sne zmęczenie, strach, zwątpie
nie. I tylko on sam wie, czy mu 
się to powiodło.

(Krajowa Agencja Robotnicza)

Krzyżówka na weekend
P O Z IO M O : 3) obszar g ó rs k i n ie  44) go re  na  z ło d z ie ju , 45) lu to w a  

m a ją c y  o s try c h  szczy tów , 9) m ię -  so le n iz a n tk a .
d zy  n ie b e m  a p ie k łe m . 10) z w o le n - P IO N O W O : 1) k u b e ł, 2) s to k  w y 
n ik .  11) p ię k n y  ko ń , 12) p o ra że n ie  k o p u , n a sypu , 3) B a ł ty k  lu b  A d r ia -  
s łcneczne , 13) w  sztuce i  l i te r a tu -  ty k ,  4) ta n ie c  p ochodzen ia  b ra z y - 
r  • p rz e d s ta w ie n ie  po ję ć  o d e rw ą - lijs k ie g o , 5) za lecen ie , pouczen ie , 
n y c h  za pom ocą  u m o w n y c h  p o s ta - 6) p rze d o s ta w a n ie  s ię  c ieczy  w  
c i. o b razów , p rz e d m io tó w , 15) w y -  m ie jsca ch  n ieszcze lnych , 7) od m ia - 
tw ó rc a  Chleba, 18) t r u ją c a  ro ś lin a  na k ró l ik ó w ,  8) popęd se ksu a ln y  
z ro d z in y  ja s k ro w a ty c h ; a k o n it ,  u z n a n y  za ź ró d ło  i  m o to r  c a ło - 
20) g a tu n e k  k ro k o d y la ,  23) re k la m a  k s z ta łtu  ż y c ia  psych iczn e g o  (w g 
ś w ie tln a , 25) la rw a  p łaza  o g o n ia - F re u d a ), 16) bożyszcze, 17) oszu- 
stego — a m b lis to m y , m a ją c a  m o ż- s tw o , 18) w łóczęga , o b ie ż y ś w ia t, 
ność p łc io w e g o  ro z m n a ża n ia  się 19) n ie w o la  u T a ta ró w  21) na pó łce 
(nazw ę m ożna u ło ż y ć  z l i t e r  W y- s k le p o w e j, 22) im ię  A m u n d se n a , 
ra z ó w  L o la - j-s to k ), 27) n ie d u ża , 24) część o g n iw a  e le k try c z n e g o , 
p rzenośna  s ta c ja  ra d io te le g ra f ic z -  26) u su n ię c ie  za ro s tu , 28) d a w n ie j:  
na . 30) w y c h o w a n e k  s z k o ły  w o j-  p o ś re d n ik  w  z a w ie ra n iu  m a ł-  
s k o w e j, 31) c z ło w ie k  d o tk n ię ty  o - żeństw a, 29) m oże b y ć  p o s trza ło w a , 
b łędem . 34) n a c ja , 37) c h o d n ik , 40) 32) ó k rę t-m u z e u m  w  L e n in g ra -  
p rz y rz ą d  do p o m ia ru  gęstośc i c ie -  dz ie , 33) sól k w a s u  azo tow ego , 35) 
czy, 41) k łu ją c y  ch w a s t. 42) ssak m iła  w o ń , 36) k o ło  ro w e ru  po 
z ro d z in y  ż y ra f ,  43) p rz y k u c n ię c ie , k ra k s ie , 38) lę k , 39) n ie m iła  M iła  

z w ie rsza  B ro n ie w s k ie g o .
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im icznej ob róbk i taś 
ej. Znacznie zostaje 

my cały c y k l p roduk 
m aleją też koszty. 
;owy f i lm  fa b u la rn y  

zrealizowany tra d ycy jn ie  — k o 
sztuje »jednio 40 m in  zł, w  
technice v id e o  — 25 m in  zł.

Na raąje nowa techn ika  ma 
zastosowanie przy re a liza c ji f i l  
m ów  fabularnych dla potrzeb 
te le w iz j i!  Obraz v ideo rzucony 
na ekrari! k in ow y jest bow iem  
jeszcze niedoskonały. Nad tym  
jednak jra c u ją  już specja liści 
od e lektronik i, sta ra jąc się do
prowadzi! do „skonstruo w an ia " 
obrazu telew izyjnego z 1200 l i  

obecnych 625.

d e lektronik i, st 
rowadzi! do „sk  
brązu t<|lewizyjn 
ii,  zamiast obeci

PIERW SZYM  
to ry  za teb iu tc  

le k tro n iczK e j. 
w o ń sk i. Zij’ealiz< 
dz ie  ekst^erymi 
d la  T V  ,5  dn i 
(na  podstaw ie

H i s t o r i a  z  d r e s z c z y k i e m

„Klątwą Tutenchamona“ 
rozwiązana na Wawelu

i D Y  przed 11 la ty  owcze- czął badać k ra k o w s k i dz ienn i" 
|  sny m e tropo lita  k ra k o - ka rz  Z b ig n ie w  Sw ięch. T w ie r -  
* w ski, a dzisiejszy papież dzi on, że z pomocą w ie lu

Jan Paw eł I I  p o d ją ł decyzję o znako m itych  uczonych k ra k o - 
o tw a rc iu  grobowca k ró la  K a - w sk ich  i  w y b itn y c h  badaczy 
zim ierza Jag ie llończyka na zagranicznych uda ło m u się, 
W awelu, n ik t  n ie  przypusz- być może, ro zw ik ła ć  poprzez 
czał, że fa k t  ten posłuży póź- rea lia  w aw e lsk ie  zagadkę 
n ie j do p ró b y  rozw iązan ia  „K lą tw y  Tutencham ona". Sw ia 
w ie lk ie j zagadki X X  w ie ku  — to w e j s ła w y m ik ro b io lo g  pro f. 
„K lą tw y  Tutencham ona". O t- Bo lesław  S m yk z k ra ko w sk ie j 
worzono wówczas dw a groby: A ka d e m ii R o ln icze j, o ż y w ił u - 
syna zwycięzcy spod G ru n w a l śpione przez b lisko  500 la t w  
du W ładysław a J a g ie łły  — K a  grobow cu k ró la  K az im ie rza  
z im ierza i jego żony E lżb ie ty  Jag ie llończyka m ik ro b y  i  zna- 
R akuszanki, zw ane j „m a tką  la z ł tam  równocześnie n ie  
k ró ló w  E u rop y". znane dotąd m ik ro b io lo g ii bak

Od. tego czasu zaczęły się te rie , g rzyby  i  p leśnie. N a j-  
dziać rzeczy dz iw ne, k tó rych  cenn ie jszym  „m a le z isk ie m  
n ie  rozgłaszano szerzej, n ie  po j es  ̂ je dnak m ik ro b  szczególnie 
de jm u jąc  — d la  u n ikn ię c ia  agresyw ny, w ys tępu jący  w  do 
sensacji i  em ocji —  ko ja rzę - p iach zagrzybionych, w  cha- 
n ia  fa k tó w , ja k ie  z perspek- *ach  na  m okra d łach  itp ;  b y ł 
ty w y  czasu i  w  św ie tle  n a j-  011 nauce znany, podobnie ja k  
nowszych w ydarzeń  w yd a ją  znana jest spraw a a takow an ia  
się coraz b a rd z ie j oczyw iste: przez n iego Organizm ów lu -  
ao dziś zm arło  —  na w y lew , ^z i, zam ieszku jących te reny 
zawał serca czy ra ka  —  12 o - podm okłe. M ik ro b  *— nazw a- 
sób obecnych p rzy  o tw a rc iu  Ąy aspergilus f la vu s  (k ro p id la k  
grobu lu b  p rzy  naukow ych  o - żó łty , z ło ś liw y) —  ż y ł w  g ro - 
ględzinach w nętrza  tru m n y . k ie  k ró le w s k im  w  w a run kach  
U m ie ra ją  w oźni, kośc ie ln i i beztlenow ych, co jest abso lut- 
p ra łac i, pro fesorow ie  i  lekarze, nym  ewenem entem. A sperg ilus 
„Czarna seria ”  trw a  —  osta t- f l avus a ta ku je  zawsze n a j-  
n io  prasa odnotow ała  ko le jn ą  słabszy organ u s tro ju  cz łow ie - 
o fia rę  „K lą tw y  Jag ie llończy- ka.
ka". W  czasach, gdy próbow ano

To ta jem nicze z ja w isko  za- ro zw ik ła ć  ta jem n icę  „K lą tw y

Tutencham ona", n ie  znano je 
szcze m echanizm ów dzia łan ia  
owego m ikroba , a n a jła tw ie j 
by ło  w tedy c y k l nag łych  zgo
nów  tłum aczyć po prostu 
„ k lą tw ą ” . O tw arte  pozostaje 
py tan ie , czy aspergilus flavus  
znalazł się w  grob ie  Jag ie l
lończyka przypadkow o, czy 
też...?

T u  ju ż  m iejsce na dom ysły. 
K to  w ie , może kiedyś uzyska
m y potw ie rdzen ie  tezy, że za
rów no w  Egipcie, ja k  i  na 
W aw e lu  is tn ia ł szczególny spo 
sób zabezpieczania zw łok  
przed e w en tua lnym i rabusia 
m i, k tó ry c h  wcześniej czy póź 
n ie j m ia ła  dosięgnąć za to  ka 
ra . Podobnych sposobów uży
wano —  ja k  w skazu ją  n ie k tó 
re  badania —  p rzy  pochówku 
w odzów  lite w s k ic h  i  w  p le 
m ionach lu d ó w  Wschodu.

„K lą tw a  Jag ie llończyka" sta 
ła  się d la Swięcha pre tekstem  
do nap isan ia  ks ią żk i „K lą tw y , 
m ik ro b y  i  uczeni” , w  k tó re j 
m ó w i n ie  ty lk o  o sensacjach 
zw iązanych z grobowcem , ale 
rów n ież  o epoce, w  k tó re j 
„spraw ca”  ta jem n iczych  zgo
nów  ży ł, ja k  i  o h is to r ii K ra 
kow a. Leszek M A Z A N

Pół żartem -  pół serio

ilNHHOROSKOP
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B A R A N . W  sp raw ach , 
k tó re  p rz y jd z ie  C i za
ła tw ia ć  w  ty c h  d n ia ch  
będziesz m ie ć  w y ją tk o 
w e  szczęście. W  p ra c y  
z a w o d o w e j w y tę żo n e  i

P A N N A . J a k ie ś  n iespo 
d z ie w a n e  k ło p o ty  m ogą 
zepsuć c h w ilo w o  h u 
m o r, a le  sukcesy  w  in 
n y c h  s p ra w a c h  p o m o 
gą s z y b k o  za p o m n ie ć

PIER W SZYM  o o ls k im  reżyse re m  
k tó r y  zadeb iu tow a ł w  te ch n ice  e- 

iczijjie.j, je s t E d w a rd  D z ie - 
e a lizo w a ł ou  — na z.asa- 
• rym e n tu  — v id e o s e r ia l 

d n i z ż y c ia  e m e ry ta ”  
k s ią ż k i Je rzego S. 

S ta w iń sk i! ¡go „13 d n i z ż yc ia  em e
r y ta ” ). W 'c ią g u  trz e c h  m ies ięcy  na 
k rę co n o  i  p rzyg o to w a n o  do  e m is ji 
(m on taż  o d b y w a ł sie ró w n o le g le  ze 
zd jęc iam i) p ięć g o d z in n y c h  o d c in 
k ó w . Tenj^o re k o rd o w e ...

Po techn ikę  v id e o  s ię g n ą ł też 
z n a n y  reżyser Janusz M a je w s k i, w  
cze rw cu  z re a lizo w a ł f i lm  v id e o  w e 
d łu g  opow iadan ia  A n to n ie g o  S ło 
n im skiego  „M rz o n k a ” .

W a rto  też w iedz ieć , że p ie rw s z y  
v id eose ria l te le w iz y jn y  w ś ró d  n a 
szych  sąsiadów z re a liz o w a ła  te le w i
z ja  czechosłow acka — b y ł  n im  
o g lą d a n y  p o w tó rn ie  na m a ły m  e k ra 
n ie  „S z p ita l na p e ry fe r ia c h ” . W ię k 
szość zdjęć w yk o n a n o  k a m e ra  e le k - 
tro n iczą .

(las)

pospieszne d z ia ła n ia , a le  p e rsp e k - o n ic h . W  s p ra w a c h  u c z u c io w y c h  
ty w a  u r lo p u  doda C i s ił.  W  d o m u  p a r tn e ro w i n a le ż y  s ię  w ię c e j w y -
zam ieszan ie  w y w o ła n e  n ie sp o d z ie - ro z u m ia ło ś c i i  u s tę p s tw . M o ż li-
w a n ą  w iz y tą .  w ość p o p ra w y  f in a n s o w e j.

W A G A . S p ra w y  za w o 
do w e  p rz y b io rą  k o rz y s t  
n y  d la  C ie b ie  o b ró t ,  a 
o to cze n ie  czeka  na  T w e  
in ic ja ty w y ,  p o m y s ło 
w ość  i  a k ty w n o ś ć . W

s p ra w a c h  serca  — t r u d n y  w y b ó r .
J e d n a k  d e c y z ja  n a le ż y  w y łą c z n ie
do  C ieb ie .

B Y K . P e r tu rb a c je  w  
ś ro d o w is k u  za w o d o w ym  
skończą  s ię  p o m y ś ln ie , 
je ś l i  w yka że sz  s ię  in i 
c ja ty w ą  i  z w e r y f ik u 
jesz k rą g  o ta cza ją cych  
L e tn ia  te m p e ra tu ra  u -C ię  lu d z i

czuć. Ż y c z liw e  R yb y .

B L IŹ N IĘ T A . Z d e cyd o 
w ane u m o c n ie n ie  po 
z y c j i  z a w o d o w e j i  po 
czuc ie  zn a le z ie n ia  się 
na w ła ś c iw y m  m ie js c u . 
W  ż y c iu  to w a rz y s k im  

i  u c z u c io w y m  duże o ży w ie n ie . 
Z d ro w ie  z n a k o m ite . D o b re  p o ro zu 
m ie n ie  z B a ra n e m .

R A K . W  p ra c y  o b ie c u 
jąca  s y tu a c ja , m o ż li
wość z yska n ia  no w e 
go po la  d z ia ła n ia . D o 
b re  d n i w  sp ra w a ch  , , , ,  -

__ ______ m iło ś c i, s y m p a t ii i  k o n ta k t  u c z u c io w y  ro z w in ie  s ię  k u
p rz y ja ź n i. S e n ty m e n ta ln e  n a s tro je , za d o w o le n iu  o b u  s tro n . O rg a n iz m  
w z ru sza ją ce  p rze życ ia . W ie lk ie  dom aga s ię  w y p o c z y n k u  —  ̂ go 
p la n y  zw ią za n e  z dom em  i  r o d z i-  p iy ś l °  .. u r lo p ie .

S K O R P IO N . D a w n e  n ie  
p o ro z u m ie n ia  n a j le p ie j 
p u ś c ić  w  n ie p a m ię ć . 
N ie  z a tra c a j s ię  c a łk o 
w ic ie  w  p ra c y  — po 
m y ś l o n a jb liż s z y c h  i

z ró b  m iłą  n ie sp o d z ia n kę .

S T R Z E LE C . P o p ra w a  
n a s tro ju  i  chęć d z ia ła 
n ia  na  w s z y s tk ic h  
fro n ta c h . W  p ra c y
n e rw o w a , a le  d o b ra
a tm o s fe ra . S e rd e czn y

W a żn y  S trze lec .

L E W . W  ty m  ok re s ie  
m ogą zapaść is to tn e  
d e cyz je  w  sp ra w a ch  
zw ią z a n y c h  z p racą  
zaw odow ą. N ie  w s z y s t
k ie  p rz y jm ie s z  z a p ro 

ba tą . a le  n ie  będziesz też  za w ie 
d z io n y . W  s p ra w a c h  serca  zasko
czy C ię  p o s taw a  p a r tn e ra .

F in a n se  d o b re . 
M ożesz lic z y ć ' na  W o d n ik a .

Mit i obraz Wenecji
W E N E C JA  ja k o  p e łn e  n ie p o w ta rz a ln e j u ro d y  m ia s to , ja k o  lic z ą 

cy się w  d z ie ja c h , p ro m ie n iu ją c y  sze roko  oś ro d e k  s z tu k i b y ł i  je s t 
tem a tem  p a s jo n u ją c y m  tw ó rc ó w  1 h is to ry k ó w . R ó w n ie ż  i  sa m i w e - 
n e c ja n ie  są ś w ia d o m i h is to ry c z n y c h  i  w sp ó łcze sn ych  w a lo ró w  sw e
go m iasta . Ś w ia d e c tw e m  tego  je s t z o rg a n izo w a n a  ta m  w y s ta w a  pn . 
„ M i t  i  ob ra z  W e n e c ji w  X IX  w ie k u ” . Je s t to  e ksp o zyc ja  in te r d y 
s c y p lin a rn a  w  M useum  C o rre r. m a ja ca  na ce lu  u k a z a n ie  — ja k  
głoszą o rg a n iz a to rz y  e k s p o z y c ji — „ t r a n s fo rm a c ji  fa n ta s ty c z n e j 
m ia s ta  na la g u n ie ”  w  o b razach  od p o p rz e d n ik ó w  W ill ia m a  T u rn e 
ra  — urzeczonego u ro d ą  W e n e c ji m a la rza  a n g ie lsk ie g o  — do  im 
p re s jo n is tó w  a ta kże  w p ły w  m a la rs tw a  w e n e ck ie g o  na  l i te r a tu r ę  
i  sz tukę  ro m a n ty z m u .

K O Z IO R O Ż E C . B a rdzo  
p o m y ś ln y  ty d z ie ń  w e 
w s z y s tk ic h  d z ie d z in a ch  
życ ia  to te ż  d o b ry  na 
s t r ó j  i  h u m o r będą C i 
to w a rz y s z y ć . W  p ra c y  

d o b re  d n i, w  d o m u  m iła  a tm o s fe 
ra , w  uczu c ia ch  p rz y je m n e  zasko
czen ie . C o raz  lepsze w a ru n k i m a 
te r ia ln e .  W ie rn y  R ak .

W O D N IK . G orące  d n i 
w  p ra c y , o g ro m  sp ra w  
b ie żą cych  i  za le g ły c h . 
P ogodą du ch a  i  p rz y 
ja zn e  o to cze n ie  pozw o
lą  u p o ra ć  s łę  ze w szy 

s tk im . O k a z jo n a ln e  s p o tk a n ie  r o 
d z in n e . N ieza leżność m a te r ia ln a  
W a żn y  L e w .

O S T A T N IO  gościł w  P ozna
n iu  A szch a b a d zk i D o m  M o d y . 
k tó r y  za p re ze n to w a ł ba rdzo  
c ie k a w ą  k o le k c ję  in s p iro w a n a  
tu rk m e ń s k ą  sz tu ką  lu d o w a . 
K ilk a d z ie s ią t  m o d e li w y k o n a 
n o  w  w iększośc i z je d w a b iu  
n a tu ra ln e g o  rę czn ie  m a lo w a n e 
go p rzez  sam ego p ro je k ta n ta  
— N ik o ła ja  B o ra n o w a . k tó r y  
je s t k ie ro w n ik ie m  a r ty s ty c z 
n y m  A szchabadzk iego  D om u 
M o d y .

C A F  — S taszyszvn

W

R Y B Y . T y d z ie ń  w y ją t 
k o w o  s y m p a ty c z n y . W  
p ra c y  z a w o d o w e j szczęś 
l iw e  o k o lic z n o ś c i i  
os ią g n ię c ia , n iesp o d z ia n  
k a  n a tu ry  f in a n s o w e j. 

W  ż y c iu  o s o b is ty m  su kce sy  na 
g ru n c ie  to w a rz y s k im . W  sp ra w a ch  
serca  k o n ie c  n ie p o ro z u m ie ń . U w a 
ga — w re d n y  K o z io ro ż e c !

„Ulisses”
w  pełnej wersji

N A K Ł A D E M  W y d a w n ic tw a  ..G a r- 
la n d ”  u k a z a ło  s ie  now e . p o p ra w io 
ne w y d a n ie  p o w ie śc i Jam esa Jo yce 'a  
„U lis s e s ” . P o w ie ść  w ysz ła  w  3 to 
m ach . l ic z y  łą czn ie  1919 s tro n  
k o s z tu je  200 d o i.

W  n o w e j e d y c j i  z n a la z ło  sie Ora
w ie  5 ty s . p o p ra w e k , p o le g a ją c y c h  
na  w s ta w ie n iu  do te k s tu  opuszczo
n y c h  p o p rz e d n io  s łó w  lu b  ca łych  
a k a p itó w , z m ia n ie  szyku  zdań  i 
b ie d n e j d o tą d  in te rp u n k c j i .  .U lis 
ses”  zos ta ł za ka za n y  p rzez cenzu
rę  a n g ie lską , za rzu ca ją ca  d z ie łu  
„n ie p rz y z w o ito ś ć ”  i  po raz p ie rw szy  
u k a z a ł sie w  1922 r . w e F ra n c ji 
D ru k a rz e  fra n p u s c y  n ie  z n a ją c y  an 
g ie lsk ie g o  o p a r l i  sie na n ie c z y te l
n y m  i  p e łn y m  s k re ś le ń  b ru lio n ie .

U R ZĘ D N IC Y  SĄ „Z A ”
♦  W prowadzone n iedaw no dw a dokum en ty — K o 

deks P ow inności U rzędn ików  P aństw ow ych oraz w y - ' 
kaz p ra w  obyw ate la  i  obow iązków  urzędn ika  — 'm a ją  
służyć usp ra w n ia n iu  funkc jo n o w a n ia  a d m in is tra c ji 
państw ow ej.

Napawa optym izm em , że 94 proc. p ra co w n ikó w  
urzędów państw ow ych, b io rących udz ia ł w  konsu lta 
cjach, w ypow iedzia ło  się za wprow adzen iem  w  życie 
obu dokum entów . S tanow i to  dowód now ych w a rto 
ści um acn ia jących się w  ty m  środow isku —  pow ie 
dz ia ł w  w yw ia d z ie  d la  P A P  p ro f. Z yg m u n t R yb ick i, 
podsekre tarz 'stanu w  U R M .

M im o  w szystko —  en tuz jazm  u rzędn ików  jest po
de jrzany.

B IA Ł A  P L A M A

♦  „P o lity k a "  zamieszcza ca łoko lum now y m a te ria ł 
pośw ięcony bu d o w n ic tw u  m ieszkan iow em u. Zam iesz
cza też m apkę obrazującą geogra fię  b ud ow n ic tw a  je d 
norodzinnego. W  kom enta rzu  do o w e j ilu s tra c j i czy
tam y:

N a jm n ie j budu je  się tam , gdzie potrzeby m ieszka
n iow e są najw iększe, a w ię c  w  w ie lk ic h  aglom era
cjach, W arszawa, Łódź, G órny  Ś ląsk, W rocław , 
G dańsk, Szczecin —  s tanow ią  na  naszej mapce b ia łe  
p la m y (...) C harakterystyczne, że n a jw ięce j dom ów  
jednorodz innych  pow sta je  w  w o jew ództw ach  podw ar
szaw skich oraz w  b ie lsk im . T rudno  jednoznacznie w y 
jaśn ić  to  z jaw isko .

Rzeczywiście trudno?

P A R K IN S O N  S IĘ  K Ł A N IA

♦  O han d lu  m ięsem  pisze „V e to ”  poruszając m . in . 
d ra ż liw y  p rob lem  deputa tów  p racow niczych i... p rzy 
w o łu ją c  postać Parkinsona:

P arkinson, którego b iu ro k ra tyczna  moc je s t m ile  
w idz iana  tam , gdzie lo g ika  i  zd row y rozsądek w ystę 
pu ją  rzadko, w  k ra in ie  mięsa odg ryw a w ręcz zba
w ienną  ro lę . Zbaw ienną, rzecz jasna, d la  przem ysłu. 
D la  han d lu  zresztą rów nież. Jest bow iem  dokum enta
cja, są nakazy, są „u sp ra w ie d liw ie n ia ", dopuszczal
ne „u b y tk i” , można roz liczyć „n ie d o b o ry ” . H andel 
sw o ją  n ie ru ch liw ość  zawsze może uzasadnić „zm orą  
reg la m en tac ji", „p rzepracow an iem  załóg” , „n ie te rm i
nowością dostaw” , „n ie w ła śc iw ym  asortym entem ”  itd . 
Zarów no ci, co p roduku ją , ja k  i  ci, co  ̂sprzedają, są 
z regu ły  k ryc i. Zawsze m ogą się zasłonić... dokum en
tam i, obow iązu jącym i zasadami, ta jem n icą  służbową 
wreszcie.

Ja k  w idać, P a rkinsona zasłonić (ka rtkam i? ) się m e 
da.

S A M I O SO BIE

♦  F ragm enc ik  fe lie to n u  C y ry la  w  tygodn iku  „T u  
i  Teraz” :

C zytanie prasy co tygodn iow e j. Jałowe i  beznamiętne 
ja k  oglądanie sklepow ych w itry n .  T a k  się składa 
ostatn io, że ty le  samo czasu zab iera ją  m i sk lepy co 
gazety. I  tow a r ja k b y  ten sam od m iesięcy —  w  
m d ław o-kapuśc ianym  sm aku i  zapachu.

Czyżby sam okrytyka?

„S O N Y ”  Z A  Z Ł O T Ó W K I

♦  A  raczej za ja b łka . To znaczy k lie n t  m ógłby k u 
p ić  japońskie  cacka za nasze z ło tó w k i, a f irm a  „S ony ’ 
o trzym a łaby  zapłatę... p rze tw o ra m i ja b łk o w y m i. Jak 
don iósł „K u r ie r  P o lsk i” , cen tra la  te j f irm y  w  W ied
n iu  jest zainteresowana taką transakc ją . „Społem ”  na 
raz ie  m ilczy.

M A Ł O  I  DOBRZE?

+  A n d rze j K o źm iń sk i w  „T ry b u n ie  L u d u ”  tw ie rd z i, 
że m am y za dużo m arek i  rodza jów  pojazdów :

Nasz znaczący w  ska li k ra ju , ale n ie w ie lk i w  ska li 
św! to w e j przem ysł m o to ryzacy jny  m usi chyba doko
nać w yb o ru  ogran iczone j liczb y  m arek i rodza jów  po
jazdów, k tó re  będzie p roduko w a ł i  dąży ł do osiągnię
cia w  te j p ro d u k c ji standardu europejskiego, ta k  w  
param etrach technicznych pojazdów  ja k  i  ich  ja 
kości.
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Po w róc ił do T h irśb y  i  rozpoczął indagacje na pob lisk ich  

stacjach ko le jow ych , na poczcie, w  zajazdach i  w ioskach  
w  n a d z ie i~ e  t ra f i na ślad poszukiwanego. A le tro p  b y ł zbyt 
stary. Przez trz y  d n i pracow a ł od rana do nocy, jednakże  
nigdzie nie dow iedzia ł się niczego o żadnym  ta jem niczym  
nieznajom ym , k tó ry  m ógłby okazać się Roperem. B lis k i roz
paczy gotów b y ł rzeczywiście zaniechać dochodzenia, gdy 
rap tem  sprawa p rzyb ra ła  ca łk iem  n ieoczekiwany obrót. Za
te leg ra fow a ł doń nad inspektor M itch e ll, żeby ja k  na jszybcie j 
s ta w ił się w  c e n tra li. Z da rzy ło  się to nie po raz pierwszy, 
że French o trzym a ł ta k ie  wezwanie, chociaż rzadko odry
wano o fice ra  od prowadzonego a k u ra t dochodzenia. Budzi
ło  to zazw yczaj le k k i n iepokó j. Zawsze przecież is tn ia ła  
m ożliwość, że popełn iło  się ja k iś  poważny błąd. A French  
w iedz ia ł z doświadczenia, że po okresie osiągnięć i  zadowo
len ia  następował u  niego zazw ycza j czas niepowodzeń. Nad
in sp e k to r M itc h e ll b y ł b ys trym  człow iekiem  i  m ia ł wprost 
n ie z w y k ły  da r zgłębiania p rob lem ów  aż do dna i  dostrzega
n ia śladów tam , gdzie in n i je  przeoczyli. French ż y w ił go
rącą nadzieję, że ty m  razem ta k  nie będzie.

Jechał nocnym  pociągiem  i  wszesńym ra n k ie m  zam eldo
w a ł się w  Yardzie. T u  przekona ł się, że jego obaw y b y ły  
bezpodstawne. N ad inspekto r d a le k i b y ł od narzekan ia , b y ł 
w  bardzo dob rym  hum orze i  n iem a l kom plem en tow a ł go za 
to, co zrob ił.

—  No cóż, French, znów  się pan ty m  zajął? Co pan ko n 
k re tn ie  ro b ił, k ie dy  o trzym a ł pan m ó j telegram ?

French w y ja śn ił.
—  Może pan zrob ić  coś lepszego. Niech pan przeczyta. 
B yła  to  pisana na m aszynie no ta tka  z rozm ow y te le fon icz

nej. Okazało się, że poprzedniego dn ia  o czw a rte j godzinie
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d y re k to r  banku  N o rth e rn  Sh ires na Th rogm orto n  Avenue  
d zw o n ił z w iadom ością, że dioa dw udz ies to fun tow e bankno
ty  noszące num ery  z lis ty  m a jące j zw iązek z m orderstw em  
w  S ta rve l w p ły n ę ły  do kasy  tego popołudn ia. K a s je r w łaśnie  
dop iero co dokona ł tego odk ryc ia , lecz n ies te ty  n ie  może 
sobie przypom nieć, od kogo je  o trzym a ł.

— N a Boga, panie nad inspektorze! — w y k rz y k n ą ł French. 
— A  w ięc Roper jest tu  w  m ieście!

— Na to w yg ląda , je ś li pańska teo ria  jest słuszna — p rzy 
zna ł nad inspekto r M itch e ll. —  W ysła łem  na tychm iast W  U-  
lisa, żeby się zobaczył z kasjerem . Lecz ten n ie  p o tra f i ł po
w iedzieć, skąd pochodzą te banknoty. W il lis  p ros ił go o spo
rządzenie lis ty  k lie n tó w , k tó rz y  dokona li w p ła t tego dn ia , m a  
ją c  zam iar, gdyby pan n ie pow ró c ił, obejść ich  d z is ia j w szy
s tk ich  z rysopisem  Ropera. L e p ie j n iech się pan z n im  zo
baczy i  dow ie, co ju ż  z rob ił. C hcia łbym , żeby pan na tych 
m iast p rze ją ł od niego tę sprawę, ponieważ on za ję ty  jest 
te raz w łam an iem  w  Colchester.

— Doskonale, pan ie nadinspektorze. N ie w ie pan p rzy
padkiem , czy ban kno ty  b y ły  razem? To znaczy, czy pocho
d z iły  od te j sam ej osoby?

— W illis  p y ta ł o to. N ie leża ły  b lisko  siebie. O czywiście, 
n ie  je s t to  a rgum ent przekonu jący, ale is tn ie je  przypusz
czenie, że ban kno ty  nadeszły oddzielnie.

—  Jeżeli tak, to  by w yg ląda ło , że Roper rozm ien ia ł je  
system atycznie. .

— M ożliw e. W ta k im  razie m ożem y oczekiwać, że na
p łyn ie  w ięce j banknotów . No, dość ju ż  tego, French. Niech 
pan idz ie  zobaczyć się z W illisem  i do roboty.

Inspekto r W illis  siedzia ł w  sw o im  poko ju  za b iu rk ie m , na 
k tó ry m  n a jw y ra ź n ie j p róbow a ł uporządkow ać stos pap ierów , 
leżących w  nieładzie.

(cdn)

To n i e  takie trudne!
Z A P R A S Z A M Y  d«> rozwiązania kolejnej porcji rozrywek umysłowych. Próei rozkoszy łam a

nia głowy trud ten możt przynieść również konkretne nagrody — każdy kto nadeśle pod 
adresem redakcji (term in 10-dniowy, rozwiązania wyłącznie na kartkach pocztowych) rozwią
zania minimum dwóch zamieszczonych pozycji weźmie udział w losowaniu 3 bonów PKO po 
250 zł każdy.
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*

Poziomo: 1 — ag ita tor, 9 — 
renesans, 10 — żona Piasta K o 
łodzieja, 12 — enigm at, 15 — 
rzeszoto, 16 — rozw ija jąca
(krzyw e j), 18 — a rch ite k t, de
ko rac ja  ka p lic y  Z ygm un tow - 
sk ie j na W awelu, 19 — achtel, 
20 — apel, 22 — stolica M a- 
ry js k ie j ASRR, 25 — o ku la rn ik , 
26 — tka n in a  w e łn iana z przę
dzy czesankowej. 27 — składa 
się z w yrazów ;

P ionow o: 1 — krzew  owoco
wy, 2 — z rodź. dorszowatych, 
3 — ze sto licą w  Salem, 4 — 
np. w ęgie l lu b  ruda, 5 — sole- 
n izan tka  z 27 lutego, 6 — na
m io t in d iań sk i, 7 — cz te ro k ro t
ny  z ło ty m edalista o lim p ijs k i 
w  rzuc ie  dyskiem , 8 — sznur 
p rze trw a ln y  grzybów , 11 — rze
ka w  K o re i P łd., 13 — para, 14 
— do prac podwodnych, 17 — 
p o rt w  p in . Izrae lu , 21 — duży 
w orek, 23 — u Czechowa w iś 
n iow y, 24 — arabsk i Jan.

*

Krzyżówka podstępna Rozwiązania z nr 143
1 — m iasto nad W artą , 2 — 
dzie ln ica  m ieszkan iow a w  W ar
szawie, 3 — jezdne czy li -b ie 
gowe, 4 — po łudn ikow e, in s tr. 
obse rw acyjny, 5 — obok, 6 — 
podzw ro tn ikow e, 7 — form a 
grupow an ia  się w Se jm ie po
s łów  bezpart., 8 — część p ła 
szczyzny ograniczona okręgiem , 
9 — średniow ieczne narzędzie 
to r tu r ,  10 — zebranie tow arzy
szy je dne j chorągw i jazdy.

Arytmograf
1 — skorzonera =  1 —

2 —  3 — 4 — 5
— 6 — 7 —  8,

2 — służy do łączenia
l in  i  łańcuchów  ze 
sobą i  in n ym  o- 
sprzętem  =  9 — 10
— u  — 12 — 13
—  14,

3 — m leko  bu łgarskie
=  15 _  6 — 16 — 
17 — 7 — 18,

4 —  smaczna ryba  z
górskiego potoku 
=  19 — 9 — 18 — 
7 _  20 — 16,

5 — narzędzie skraw a
jące = 2 1 — 1 4 — 
7 —  10 — 4 —  21
—  12 —  14.

K rz y ż ó w k a : za p a ln iczka , a m e ry 
k a n k a , p lu s k w ia k ,  o le o d ru k , lo b , 
b irb a n t,  i fa ,  O ty lia ,  u fo ,  n u n a - 
ta k ,  oda, to w a r ,  m a k a ro n , sm ar, 
zabobon, a m p litu d a , p e le ry n a , a ru , 
ly s , k a k o fo n ia , a la b a s te r, N ik i f o r ,  
o b la ta , tu k a n , ito ,  aw o. om .

A ry tm o g ra f :  T am . gdzie  n ie  ma 
s p ra w ie d liw o ś c i, n ie  m a w y rz u tó w  
su m ie n ia .

K a la m b u r :  te s ta m e n t.
M in i-k rz y ż ó w k a : część, o g n ik ,

E d y ta , p a rk a , zagadka , ś w ią te k .
N a g ro d y  w y lo s o w a li:  Z b ig n ie w  

Z a m y ś le w s k i — S zczecin , W ło d z i
m ie rz  K ra k o w s k i — S zczecin, Joan  
na  Łęszczak — P oznań. N a g ro d y  
są do  o d e b ra n ia  w  re d a k c ji.  I f f  
p ., p o k ó j 53. Z a m ie js c o w y m  w y s y 
ła m y  pocztą .

9 1 6 15 11 18

7 10 4 16 7 6

9 10 11 12 14 3

8 4 ' 17 1 14 3

14 10 14 21 14 15

13 11 19 9 10 20

5 6 ¿1 11 18 Ź

S k a rb  T a rz a n a

G d y  w szyscy z n a le ź li s ię  w  fa rm ie  R u s b y ’ ego — K ru p 
ka  z a u fa ł b u rm is trz o w i M ic h a ło w i i  p o w ie rz y ł m u  u s ta 
le n ie  w s z y s tk ic h  w in  B il la .  'P odczas ro z p ra w y  z ło ż y ła  ze
z n a n ia  L i l ia n ,  k tó ra  o św ia d czy ła , że uw aża  B i l la  za 
sp ra w cę  ś m ie rc i je j  o jc a .

B i l l  ro ze śm ia ł s ię  1 iz e k l :
T o  k ła m s tw o . N ik t  m i n ie  m oże u d o w o d n ić  tego 

c z y n u . • .

A g a p it  z b l iż y ł s ię  do  B illa .
— A  k to  p o rw a ł dz iew czynę?  Ć zy to  także  n ie  ty ?  
Podczas ro z p ra w y  wszedł do iz b y  g łu p i J o h n y . B i l l

u jrz a w s z y  rozczo ch ra n e g o  w y ro s tk a , za d rża ł i  z a k lą ł pod 
nosem .

— P o w ie d z  o ty c h  lu d z ia ch , k tó r y c h  te ra z  trzym a sz  
w  c ie m n ic y l

R ozpoczę to  g o rą czko w e  p o s z u k iw a n ia . J o h n y  z  t r u 
dem  p rz y p o m n ia ł sobie, gd z ie  m ogą b y ć  u k r y c i  w ię ź n io 
w ie . W ie d z ia ł t y lk o ,  że w  p iw n ic y ,  do k tó r e j  w io d ło  
s p ry tn ie  u k ry te  w e jś c ie . W reszc ie  w  je d n e j z iz b  po 
u s u n ię c iu  sza fy , u jrz a n o  w  p o d łodze  k w a d ra to w e  d rz w i,  
A g a p it  sza rp n ą ł je  i  o tw o rz y ł.

W  Tcręgu ś w ia t ła  u k a z a ł s ię  S o rr  i  je g o  k o le d z y .
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Gdy upał doskwiera

Pić dużo 
czy mało?

JE D N I tw ie rdzą , że w  u - 
p a ln y  dzień należy p ić  ja k  
na jw ięce j, by  w  ten sposób 
uzupe łn ić zwiększone u b y t
k i p łyn ó w  w  organizm ie. 
In n i uw ażają , że p rze c iw 
n ie  —  trzeba p ić  m n ie j, bo 
w  ten sposób m n ie j się p o 
c im y. Jedno jest pew ne — 
by p o k ryć  zapotrzebow anie 
organ izm u na wodę, pow in  
no się \yyp ija ć  2 l i t r y  p ły 
nów  dziennie. Jest to  m i
n im um , k tórego n ie  można 
przekroczyć. La tem  tę daw 
kę zw iększam y, także p rzy 
w yko n yw a n iu  pracy f i 
zycznej.

I  jeszcze jedna uwaga. 
N ie  w o lno  w ychodzić  do 
p racy  na czczo. Rano po
w in n o  się w yp ić  co n a j
m n ie j ćw ie rć  l i t r a  m leka, 
he rba ty , soku owocowego 
lu b  choćby w ody —  prze
gotow anej a lbo m ine ra lne j.

Recepta na urodę
------------------------------------

[Letnie porady
1 NIE trzeba nikogo uświadamiać jak ogromną wagę dla utrzy* 
■mania młodzieńczej sylwetki, giętkości i zwinności ruchów ma 
b 9  im nas tyka. Jednak dla przeciętnego Polaka, a tym bardziej Pol
sk i uprawianie ćwiczeń gimnastycznych kończy się zazwyczaj 
"w raz  z zakończeniem szkolnej/ edukacji — potem sport lubimy 
«głównie oglądać na ekranie telewizora.
|  Letnia kanikuła stwarza możliwości, aby zaległości w tej dzie- 
Hdzinie odrobić. Jeśli pogoda nie dopisuje proponuję wybrać się 
■na plażę lub do lasu... i pobiegać.
Bi Krótki bieg nad brzegiem jeziora, morza, w każdym z nas 
■wyzwala energię witalną skrępowaną konwenansem codzienne- 
s go życia. Nie trzeba od razu udawać sportsmenki. Młoda matka 
■czy babcia może znakomicie pogimnastykować się w czasie za- 
¡b a w y  z dzieckiem lub wnuczkiem. Gwarantuję, że takie ćwicze- 
»nia sprawią taką przyjemność, że nie będzie wątpliwości —  „czy 
■wypada, czy też nie?"...
H Ta krótka zaprawa sportowa będzie znakomitym przygotowa
n ie m  do kąpieli wodnej. Korzystajmy z niej nie tylko wtedy, kie- 
Bdy jest gorąco, ale przy każdej sposobności —  bo jest to dla 
¡u rody  niezastąpiony kosmetyk, a w połączeniu z pływaniem 
■niemal czarodziejski zabieg. Woda, zwłaszcza morska, wywie- 
¡ r a  działanie bodźcowe na skórę. Drobiny soli przylegają do na- 
¡skórka, drażnią go lekko, przyczyniając się do silniejszego ukrwie- 
Bnia, a co za tym idzie uelastycznienia i pojędrnienia skóry. Fa
lo w a n ie  wody zmusza do wykonywania ruchów —  gimnastyko- 
Bwania mięśni, a pływanie dobroczynnie wpływa na smukłą i 
¡zgrabną sylwetkę.
B Przebywanie w-chłodnej wodzie (nie zimniejszej niż 17°C) zna
k o m ic ie  ją hartuje i uodpornia na działanie czynników chorobo
tw ó rczych . Kąpiel n:e powinna trwać dłużej niż 30 minut. Należy 
¡ ją  kończyć przed wystąpieniem zimnego dreszczu, jest to syg- 
¡n o ł że została zachwiana termoregulacja organizmu —  dalsze 
¿ochładzanie ciała może być szkodliwe.
¡  Gwałtowna zmiana temperatury np. wejście do zimnej wody 
¡bez  uprzedniego stopniowego ochłodzenia ciała może być przy- 
■czyng wystąpienia opryszczki zwykłej czyli tzw. zimna. Wy- 
¡w o łu je  ją wirus, który przedostawszy się do organizmu daje 
■objawy chorobowe lub też pozostaje w stanie utajonym i uak
ty w n ia  się dopiero w sprzyjających warunkach np. przy zmianie 
■temperatury. Opryszczka występuje najczęściej na granicy skó- 
■ry i błcn śluzowych tj. na wargach, przy nosie, narządach płcio- 
¡w ych . Pojawia się uczucie świędu, potem małe pęcherzyki o 
■przezroczystej zawartości, które wyjątkowo mogą' zropieć. Le- 
¡czenie tej dolegliwość polega na ochronie przed wtórnym za- 
akażeniem, wysuszaniu za pomocą mcśc: cynkowej lub spirytu- 
¡su , przyjmowaniu witamin z grupy B. Jeżeli zmianam chorobo- 
E?wyrrv objęte są usta unikamy w tym czasie szmink: W ogóle 
¡ le tn  makijaż powinien być bardzo delikatny I służyć tylko jako 
¡subte lne uzupełnienie naturalnego kosmetyku jakim w lecie jest 
■słońce i wiatr.

Nie tylko dia kolekcjonerów

Butelkowa flota
na „Darze Pomorza”

„D A R  P O M O R Z A ”  — b ia ła  fre g a ta  przez pó ł 
w ie k u  s łużąca p o ls k ie m u  s z k o ln ic tw u  m o rs k ie m u , 
od n ie d a w n a  s ta ła  s ię  s ta tk ie m -m u z e u m . W zbudza 
z a in te re s o w a n ie  ty s ię c y  tu ry s tó w  z k r a ju  i  za g ra 
n ic y , t łu m n ie  p rz y b y w a ją  tu  też m ie szka ń cy  W y 
brzeża, k tó rz y  d§ rzą  te n  ża g lo w ie c  n ie w ą tp liw ie  
w ie lk im  se n ty m e n te m . Z w ie d z a ją  pom ieszczen ia  
m uze a ln e , za p o zn a ją  s ię  z h is to r ią  je d n o s tk i.  O s ta t
n io  jeszcze w iększą  a tra k c ją  s ta ła  s ię  b a rd zo  c ie 
k a w a  l  dość o ry g in a ln a  eksp o zyc ja  — k o le k c ja  
m o d e li ż a g lo w có w  w y k o n a n y c h  w  b u te lk a c h  i  ża
ró w k a c h . Są one z ro b io n e  n ie z w y k le  p re c y z y jn ie  
i  d o k ła d n ie  w  s k a li 1:500 i  1:750. Jest to  e fe k t 
k o n k u rs u  ja k i  o g ło s iło  p ism o „M o rz e ”  z o k a z ji 
sw ego 60-lec ia . M a js te rk o w a n ie  je s t pas ją  w ie lu  
lu d z i, ró w n ie ż  m a ry n a rz e  podczas d łu g ic h  re js ó w  
często  c h w y ta ją  za d łu to  czy n a w e t z w y k ły  scy
z o ry k  i  w y c z a ro w u ją  m odele s ta tk ó w , ża g low ców , 
o k rę tó w . B a rd z o  dużo  nadesłano p ra c  na  k o n k u rs , 
co  ś w ia d czy  o p o p u la rn o ś c i tego ty p u  h o b b y . N a- 
■wet z d a le k ie g o  M u rm a ń ska  n a d e s ła ł sw o je  p ra 
ce p ra c o w n ik  ta m te jsze g o  p rz e d s ię b io rs tw a  że g lu 
gow ego A le k s a n d e r B a g a ty r io w . M oże m a rze n ia  o 
d łu g ic h  m o rs k ic h  pod różach , o d k ry w a n iu  św ia ta , 
u ro d a  s ta ry c h  s ły n n y c h  ongiś w  sw ie c ie  ża g lo w 
ców , ja k  c h o ćb y  p ięc iom asz tow a  fre g a ta  „F ra n c e ”  
czy  nasze p o ls k ie  ..D a r P o m o rza ” . . .L w ó w ”  i  „P o -  
g o r ia ”  — w y z w a la ją  tę  pasję m o d e la rską  n ie za 
le żn ie  od za w odu , m ie jsca  za m ieszkan ia  i  w ie k u . 
M is trz o w s k ie  p ra ce  z a p re ze n to w a ł 26-len i re fe re n t 
z T a rn o w s k ic h  G ór, P io t r  C ie ś liń s k i, n a jm ło d s z y m  
zaś a u to re m  b u te lk o w e g o  m o d e lu  „ I s k r y ”  b y ł c h y -  
ja  15 -le tn i M a rc in  K o ń c z a k o w s k i z G d ańska . W a r
to . spędza jąc  w a k a c je  na W ybrzeżu , zobaczyć ta k 
że i  tę  w y s ta w ę .

N A J S T A R S Z Y  m ost. k tó r y  za
c h o w a ł s ię  do, d z iś  z n a jd u je  się w  
T u r c j i .  Z b u d o w a n o  go  o k . 850 ro 
k u  p .n .e .

N a js ta rs z y  c h le b  zn a lez iono  pod
czas w y k o p a lis k  w  p o b liż u  szw a j
c a rs k ie g o  m ia s ta  O r lu n d . Z n a le 
z io n e  w  g lin ia n y m  p ie cu  ka w a łlo  
ch le b a  m a ją  z d a n ie m  u czo n ych  
p o n a d  1400 la t.

Naj... naj...
N a jd łu ż s z e  z d a n ie  m ożna u łożyć 

w  ję z y k u  n ie m ie c k im . N ie d a w n o  
S z w a jc a r U . B la s e r u ło ż y ł zdan ie  
p o p ra w n e  p od  w z g lę d e m  g ra m a 
t y k i  1 s ty l is ty k i  s k ła d a ją c e  się z 
4284 s łów .

N a js ta rs z y  w y ró b  ze szk ła  p rze 
c h o w y w a n y  je s t w  je d n y m  z lo n 
d y ń s k ic h  m u ze ó w . Są to  ko ra le  
m a ją c e  5500 la t .  Z n a la z ł je  a n g ie l
s k i a rch e o lo g  F . P e a ry .

P o m a js te r k u jm y

W  s ty lu
japońskim

U T A L E N T O W A N I i n ie
zw yk le  p ra co w ic i Japończy 
cy w y w ie ra ją  ogrom ny  
w p ły w  na modę. Żakie ty  
w  kszta łc ie  k im ona, w ie l
k ie  płaszcze i  k u r tk i,  sze
ro k ie  górą spodnie, swo
bodne zestaw ienie różnych  
części garderoby  — to  ich  
pom ysły  zaczerpnięte z na
rodow ego s tro ju . Naśladow  
ców m a ją  na ca łym  św ię
cie. W na jnow sze j ko le kc ji 
łódzkiego Domu H andlow e
go „Ju ve n tu s ”  z ła twością  
można dostrzec japońskie  
w p ’yw y . Cała ko lekc ja , za
p ro je k tow ana  przez Annę 
B a tory, została w ykonana  
z tka n in  baw ełn ianych ty 
pu laguna i  we lw e t.

¡Trochę wiadomości
o drewnie

4
■ti, O S T A T N IO  za jm ow a liśm y się p rzygotow aniem  w arszta tu  
◄i narzędzi. K o le jn y m  etapem uzupe łn ian ia  p racow n i m a j
s te rk o w ic z a  będzie n ie w ą tp liw ie  zebranie odpowiedniego za- 
^pasu  drew na. T ru d n o  przecież w yobraz ić  sobie sytuację, k ie -  
◄dy do zbudowania zaplanow anej k o n s tru k c ji trzeba za każ
d y m  razem  kupow ać czy zdobywać okreś lony m a te ria ł. D la 
t e g o  też posortowane w g ga tunków  i  w ie lko śc i d rew no po- 
■ w in n o  znaleźć swoje stałe miejsce.
^  Dziś k ilk a  podstaw ow ych in fo rm a c ji o d rew n ie  p rzyda t- 
^ n y m  d la  m a jste rkow iczów .
^  SOSNA — drew no ig laste, k tó re  daje się bardzo ła tw o  
¡o b ra b ia ć . B ie l sosny ma odcień żółtoczerw ony, natom iast 
■ tw a rd z ie l — czerwonobrązowy. Oba odcienie c iem n ie ją  pod 
¡w p ły w e m  św ia tła . W yraźne s ło je  tru d n o  ^zabejcować. Z aw ie - 
¡ r a  dużo żyw icy  u ja w n ia ją ce j się w  p o lta c i kana łów  i pę- 
¡c h ę rz y  żyw icznych, k tó re  przed p rzystąp ien iem  do o b róbk i 
¡n a le ż y  w yp a lić  lu b  w yskrobać. Przed ostateczną obróbką 
^pow ie rzchn io w ą  drew no w a rto  zaim pregnować ze względu na 
^sz k o d n ik i, k tó re  ła tw o  dosta ją się do tego m iękk iego 
¡d re w n a .
■  Ś W IE R K  — n a jb a rd z ie j użytęezny dla m a js te rkow iczów  ze 
¡w zg lę d u  na taniość i ła tw ość ob róbk i. B a rw a słom kow a do 
«^czerwonobiałej c iem nie jąca pod dz ia łan iem  św ia tła . D rew no 
■ m iękk ie , a równocześnie w y trzym a łe  na.obciążenia. Posiada 
¡d u ż o  żyw icy , k tó rą  usuwa się podobnie ja k  u sosny. Po- 
^ w ie rzch n ia  nadaje się do bejcowania. D rew no nie lu b i zm ian 
■stanu w ilgo tności.
■  D Ą B  — jest na jb a rd z ie j p rzyda tnym  ga tunk iem  drew na
¡ tw a rd e g o  dla m a jsterkow iczów . Ściś liw e, tw a rde  i elastycz
n e  drew no tw ardz ie low e trzym a  się długo naw et w  wodzie, 
■może w ięc być w yko rzys tyw an e do prac wszelkiego rodzaju. 
¡W y k a z u je  ty lk o  nieznaczne kurczen iie  się i wypaczanie. Dąb 
¡z a w ie ra  duże ilości kw asu garbnikow ego, k tó ry  działa nisz
c z ą c o  na stal, a w ięc na gwoździe i. ś ruby. Powstające przy 
¡ ty m  niebieskoczarne p lam y p rzen ika ją  w  głąb drew na i n ie 
^ d a ją  się już w ięce j usunąć. .
«5 '
<  B U K  — drew no liśc iaste o ba rw ie  żółtaw oczerwonej. Daje 
■się doskonale obrabiać, w yka zu je  jednak silne kurczenie się, 
¡ je ż e l i uprzedn io n ie by ło  poddane parzeniu. Jest bardzo 
^ w ra ż liw e  na dz ia łan ie  w ilgo c i, d latego nadaje się w yłącz
a n ie  do praß' w nętrzow ych.
■  BR ZO ZA  — drew no o barw ie  żó łtob ia łe j, k tórego m iękka 
¡p o w ie rzch n ia  ma deseń p łom yko w y  lu b  p lam is ty . Doskonale 
¡ d a je  się tpczyć i obrabiać. Ponieważ pęcznieje pod w p ły -  
¡w e m  w ilg o c i nada je  się ty lk o  do robó t w nętrzow ych.
■ JES IO N  — drew no liściaste o żóltoszarym  zaba rw ien iu  
¡ tw a rd z ie l i.  D ługow łókn is te , tw a rde  i elastyczne. N ie w yka - 
■zu je  tendenc ji do kupczenia się. Dobrze daje się obrabiać 
■na  tokarce. Ze wzg lędu na swoją ściś liw ość jesion jest w y 
k o rz y s ty w a n y  na trz o n k i do narzędzi i p rzyrzą dy sportowe.
¡  O RZECH — należy do drzew  szlachetnych. Szarobrązowy 
■ lu b  czarnobrązow y. C eniony ze wzg lędu na d robnow łókn is tą  
¡ s tru k tu rę ,  dużą tw ardość i spoistość. Słabo reaguje na dz ia
ł a n ie  w ilg o c i i  w ykazu je  ty lk o  nieznaczne kurczenie się, da-
■ je  się dobrze obrabiać, bejcować i  polerować. D rew no orze- 
¡ c h a  doskonale daje się toczyć. IV
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U W A G A

FARBOWANIE TKANIN I WYROBÓW 
GOTOWYCH

tylko w
S P Ó Ł D Z IE L N I PRACY U SŁU G  P R A L N IC ZY C H  

w Gorzowie W lkp., ul. Owcza 4
Informacje: telefon 260-40/49, teleks 044264.

. 3648-K

D YREK C JA
ZESPOŁU SZK Ó Ł ZA W O D O W YCH

IM . J. W Y B IC K IE G O
SZC ZEC IŃ SK IEJ S TO C ZN I REM ONTOW EJ

w  Szczecinie, ul. Hoża 3

o g ł a s z a  z a p i s y  
na rok szkolny 1984/85 do: 

ZA SA D N IC ZEJ S ZK O ŁY  ZAW ODOW EJ
w specjalności:

♦  m onter kad łubów  okrę tow ych,
♦  m onter m aszyn i urządzeń okrę tow ych,
♦  m onter wyposażenia okrętowego,
♦  stolarz,
♦  tokarz.

Uczn iow ie począwszy od 1 ro ku  nau k i o trzym u ją  w yn agro 
dzenie. D la  uczn iów  o specja lności m on te r ka d łubów  o k rę 
tow ych  szkoła zapewnia m iejsce w  in ternacie .
T E C H N IK U M  M E C H A N IC ZN E G O  na podbudow ie Zasadni
czej Szkoły Zaw odow ej w  specjalności:

♦  budow a maszyn i  urządzeń okrę tow ych.
S Z K O Ł Y  P R ZY S P O S A B IA JĄ C E J DO ZA W O D U  w  specja l
ności:

+  m onter ru roc iągów  okrę tow ych.
O przy jęc ie  do szkoły przysposab ia jącej do zawodu ubiegać 
się mogą kandydaci, k tó rz y  uko ń czy li 15 la t  życia oraz 
6 k las szko ły  podstaw owej. Abso lw enci te j szko ły uzyska ją  
jeden z n a jba rdz ie j d e ficy tow ych  zawodów, w ystępu jących 
w  przem yśle stoczniowym .
T E C H N IK U M  M E C H A N IC Z N O -E LE K T R Y C Z N E G O  dla 
P R A C U JĄ C Y C H  w  specjalnościach:

♦  budowa m aszyn i  urządzeń okrę tow ych,
♦  e lek tro techn ika  okrętow a,
♦  m eblarstwo.

Podanie o p rzy jęc ie  do szkoły w raz  z za łączn ikam i, ta k im i 
ja k  6 fo to g ra fii,  k a rta  zdrow ia , zgoda rodziców  na pob ie
ran ie  nau k i, zaświadczenie z m ie jsca pracy rodziców, św ia 
dectw o ukończenia szkoły podstaw ow ej — składać należy 
w  Zespole Szkó ł Zaw odow ych, u l. Hoża 3 w  Szczecinie, w  

te rm in ie  do dn ia  20.V III.84 r.
Dojazd do szkoły autobusam i 101. 107. 65, 63, 58.

1792-K

Z A K Ł A D  D O Ś W IA D C Z A LN Y  
O ŚR O D K A

B A D A W C ZO -R O ZW O JO W E G O  
G Ó R N IC TW A

SUROW CÓW  C H E M IC ZN Y C H , 
31-261 K raków ,

u l. W ybick iego 7, tc l. 33-22-22 

o f e r u j e

W 1981 roku  i la lach  następnych

G R A N U L A T Y  D IA T O M IT O W E

o różnych frakcjach w przedziale 
0,25— 10,0 mm,

np. 0,25— 1,0, 1.0—4,0, 0,25— 8,0 mm 
itp.

G ran u low any d ia to m it jest skutecz
nym  n a tu ra ln ym , spraw dzonym  i 
szeroko stosowanym  w przem yśle 
środkiem  do oczyszczania ha l fa 
brycznych i w arszta tow ych oraz sta
now isk  roboczych zanieczyszczonych 
o le jam i, ch łodz iw am i i in n y m i sub
stancjam i ropopochodnym i oraz 
zw iązkam i chem icznym i. Posiada ta

k ie  za le ty ja k

— dokładn ie  i szybko usuwa zanie
czyszczenia,

— ła tw y  do stosowania,
— n iepa lny  naw et o nasyceniu ropo

pochodnym i,
— le kk i,
— poch łania zapachy,
— skutecznie popraw ia  w a ru n k i 

BHP.

Oferowane produkty są suszone. !  
S Zamówienia należy składać pod a- ♦ 
♦ dresem zakładu. t
i  t
|  Stałych odbiorców prosimy o skła- ♦ 
$ danie zamówień na rok 1985.

|  3704-K |

P R A C A

Z A T R U D N IĘ  d w ie  p a 
n ie  d o  le k k ie j  p ra c y . 
T e l. 523-581.

21661-G
K A L E T N IK A  o ra z  ucz
n ia , ucze n n icę  z za
k w a te ro w a n ie m  p r z y j
m ę . Z a k ła d . Ś w in o u jś 
c ie , u l.  W a rsza w ska  18. 
L ip iń s k i.  21842-G
P R Z Y JM Ę  k o b ie ty  do 
le k k ie j  p ra c y  f iz y c z n e j 
w  n ie p e łn y m  w y m ia rz e  
g o d z in . O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń Szczecin 21854.

M A T R Y M O N IA L N E

S U B T E L N A  oani. la t 
35. w yższe w y k s z ta łc e 
n ie . z d z ie c k ie m  Dozna 
o d p o w ie d n ie g o  pana. 
C e l m a try m o n ia ln y  O- 
f e r t y  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 21360 
O F E R T Y  k ra jo w e  i z 
5 k o n ty n e n tó w  ś w ia ta  
po leca  K o re s p o n d e n c y j
na A g e n c ja  M a try m o 
n ia ln a . 78-401 Szczeci
nek . 174-P

N IE R U C H O M O Ś C I

D O M  z og ro d e m  900 m 
kw . sp rzedam . W  ro z 
lic z e n iu  m ie szka n ie . 
23-36-26 w  godz. 9—18.

21781-G
1/2 D O M K U , p a r te r ,  
65 m  k w .. k o m fo r t  z 
og ro d e m  sp rzedam ^ u ł. 
R e d u ty  O rd o n a  9/1.

21772-G
S A D  0,95 ha do b rze  u -  
t rz y m a n y , sprzedam . 
W ia d o m o ść : D ę b n o  L u 
b u sk ie , u l. W ie s ła w a  
18/3. te l.  517, ra n o  lu b  
w ie czo re m . 180-P

T E L E N A P R A W Y  —
H e rm a n n  S p icke r.
613-658. 20301-G
T E L E N A P R A W A
M iś k ie w ic z , 527-680.

18439-G
T E L E  PO G O TO W IE
B u g a js k i.  22-71-46.

19228-G
T E L E N A P R A W A  —
c o lo r  - -  K a c z o re k , 
75-100 19807-G
T E LE P O G O T O W IE  —
M ę c iń s k i, 22-28-20

21849-G

Piacrwnicy poszukiwani
P O L IT E C H N IK A  S Z C ZE C IŃ S K A  

za tru dn i n iezw łocznie

zastępcę dy rek to ra  adm in is tracy jnego  
ds. technicznych.

— wymagane w ykszta łcenie wyższe, staż 
pracy co n a jm n ie j 3 la t, w ty m  4 ta
ta na stanow isku k ie row n iczym  bądź 
sam odzielnym  stanow isku pracy.

Zgłoszenia p rzy jm u je  sekre ta ria t d y re k to 
ra adm in is tracy jnego al. P iastów  17. I pię
tro . pokó j 108. tel. 473-26 lu b  470-91 
we w. 120.

3653-K

REJONOW E PRZED SIĘBIO RSTW O  
PR ZETW Ó RC ZE PR ZEM YSŁU 

PASZO W EG O  „B A C U T 1 L”
w Szczecinie

zatrudn i zaraz następujących p ra co w n i
ków:

— specjalistę ds. osobowych i szkolenia, 
wykszta łcenie wyższe lu b  średnie eko
nomiczne oraz m in im u m  3 la ta p ra k 
ty k i.  *

— specjalistę ds. norm ow an ia  i organiza
c ji pracy, w ykszta łcen ie  wyższe lu b  
średnie ekonomiczne, techniczne lub  
inne oraz 3 la ta p ra k ty k i,

— specjalistę ds. budow lanych, w yksz ta ł
cenie wyższe lu b  średnie techniczne 
oraz 3 la ta  p ra k ty k i,

,— specjalistę ds. rem ontów , w ykszta łcen ie  
wyższe lu b  średnie mechaniczne oraz 
3 la ta p ra k ty k i

W arunk i pracy i  płacy do uzgodnienia w
Dziale S p raw  Pracow niczych Szczecin, ul.
Gdańska 16 b, pokó j 202, te l. 476-44 wew.
74.

3761-K

PO W SZECH NA S P Ó Ł D Z IE L N IA  
SPOŻYW CÓ W  „SPO ŁEM *’ 

w  Szczecinie

p rzy jm ie  do pracy w  sklepie spożywczym  
przy res ta u ra c ji „D om ow a”  na osiedlu 

Książąt Pom orskich

SPRZEDAW CÓW .

Szczegółowych in fo rm a c ji udziela : Dział 
Spraw  Pracow niczych G astronom ii. Szcze
cin , ul. K o lum ba 5 (za D w orcem  G łów 
nym ), I I  p ię tro , p. n r  30, te l. 44-111 lu b  
363-12.

3635-K

W O JE W Ó D ZKIE  PR ZED SIĘBIO RSTW O  
K O M U N IK A C J I M IE JS K IE J

w  Szczecinie

zatrudni za skie row aniem  z W ydzia łu  Za
trudn ien ia  Urzędu M ie jsk iego w  Szczeci
nie następujących p racow n ików :

— K IE R O W N IK A  M A G A Z Y N U  
— STAR S ZYC H  M A G A Z Y N IE R Ó W .

Wymagane w ykszta łcen ie  średnie oraz 4 
la ta p rak tyk i.
W arunki pracy i płacy do uzgodnienia na 
miejscu

Ponadto p rzy jm ie  kob ie ty  i mężczyzn nie 
posiadających wyuczonego zawodu - na 
kurs m otorn iczych

Od kandydatów  na kurs m oto rn iczych w y 
magane sa:

— ukończone 20 la t
— ukończona szkoła podstawowa
— pozytyw ne w y n ik i badań le karsk ich  

i psychologicznych
— niekaralność sadowa.

W przypadku p rze rw y w  za trudn ien iu  po
nad 3 m iesiące kandydaci na w w . ku rs  
obowiązani są przedłożyć sk ie row anie  z 
Urzędu Z a trudn ien ia . K u rsanc i w  czasie 
kursu o trzym u ją  wynagrodzenie. Uczestni
cy kursu o trzym u ją  b ile ty  w o ln e j jazdy 
dla siebie, współm ałżonka i dzieci na 
przejazdy środkam i k o m u n ika c ji m ie j
sk ie j

Wszelkich in fo rm a c ji udziela D zia ł Osobo
w y  ul. K lonow ica  5, pok. 35. te l. 744-11 
wew. 139, dojazd autobusam i 53. 60. 75. 
tram w a jam i 5 i 7

3760-K

Praccwnicy poszukiwani
SZ C ZE C IŃ S K IE  

PR ZED SIĘBIO R STW O  
IN S T A L A C J I S A N IT A R N Y C H  

I  E L E K T R Y C Z N Y C H  
w  Szczecinie, u l. N a ru tow icza  11

z a t r u d n i

pracow ników ' w y k w a lifik o w a n y c h  
w  zawodach:

A  m onter in s ta la c ji san ita rnych ,
A  spawacz.

P rzedsiębiorstw o zapewnia m o tyw acy jn y  
system w ynagradzania. Prowadza prace 
ins ta lacy jne  na te ren ie  Szczecina i w o
je w ództw a  szczecińskiego. A k tu a ln ie  nie 
jest wym agane skie row an ie  z W ydzia łu  

Z a tru d n ie n ia  Urzędu M iejskiego.

B liższych in fo rm a c ji udziela D zia ł K adr, 
te l. 880-50

3651-K

T E L E P O G O T O W IE  -
Z d ro je . M ichalak..
613-994. 21549-G
T E L E P O G O T O W IE  
C h a ru k , 729-07.

20479-G
A N T E N Y  in s ta lu ję  — 
K iz ie w ic z . 380-57.

17690-G
A N T E N Y  — M a re k  Zoc. 
387-47. 21815-G
IN S T A L A C J E  e lę k try c z  
ne — W itk o w s k i.  
82-17-67. 21865-G
Ż A L U Z J E  p rz e c iw s ło 
neczne. P e te ls k i.  te l. 
22-90-76. 21428-G
T A P E T O W A N IE , m a lo 
w a n ie  — J e rz y  Z a n ie w 
s k i, te l.  82-40-49.

15820-G
T A P E T O W A N IE , m a lo 
w a n ie  — D u d z iń s k i. 
82-38-00. 21070-G
U K Ł A D A M , c y k l in u ję  
M y ś liń s k i.  351-81.

21908- G
E K SPR ESO W E c y k l in o -  
w a n ie  i  la k ie ro w a n ie  
— J a ce k  K o s tk a , te ł. 
22-44-34. 21799-G
C Y K U N O W A N IE  -  
S z p ik o w s k i. 22-04-89.

21771-G
P R A L K I a u to m a tyczn e  
n a p ra w ia m  M a tu sż - 
czak . te ł.  520-635.

21909- G
M Ł O D Y , e n e rg ic z n y , po 
s iada  Ż u k a , p ra w o  Jaz
d y .  o c z e k u je  p ro p o z y 
c j i .  O fe r ty  B iu ro  O g ło 
szeń Szczecin 21875. 
P R A L K Ę  p o lską  a u to 
m a tyczn ą  na g w a ra n c ji 
z a m ie n ię  na  z a m ra ż a r
kę  na g w a ra n c ji.  O fe r
ty  B iu ro  O głoszeń 
Szczecin 21915.
M A I.E C iO  k o tk a  od 
dam . T e l. 82-90-25.

21393-G

K U P N O

N O W EG O  F ia ta  lu b  
P o loneza k u p ię . K a m ie ń  
P om ., te l. 20-051. ,

21790-G

S P R Z E D A Ż

B Ł A M  k a ra k u ło w y
c z a rn y  sprzedam .
22-18-64. 21934-G
F U TR O  k a ra k u ło w e  
p o p ie la te  szczupłe sprze 
dam . T e l. 44(5-89.

21577-G
B Ł A M  k a ra k u ło w y  b rą 
zo w y  sp rzedam  T e l. 
82-22 87. 21767-G
P O L O N E Z A  ro c z n ik  
1980 sprzedam . Te i. 
765-85. 21923-G
P O L O N E Z A  1980 sp rze 
dam . T c l. 22-34-10 po 
17. 21895-G
Ż U K A  ta n io  sprzedam . 
D ąb ie . C h o rw a c k a  7/1.

21766-G
F IA T A  128 3p 1300 
(1978) sp rzedam . Rosen
b e rg ó w  142a.

21792- G
F IA T A  132 (1979) z s i l 
n ik ie m  D ies la  sp rze 
dam . T e l. 708-91

21793- G
F IA T A  I26p o ra z  o b ra 
zy  sprzedam . Szczecin, 
u l.  Ł u k a s iń s k ie g o  8a.

21587-G
G A R A Ż  b la sza n y  sprze 
dam . T e l. 82-40-49.

21349-G
G A R A Ż  b la sza n y  sprze 
dam . T e l. 225-277.

21467-G
S IL N IK ,  s k rz y n ię  b ie 
gów . p ó ło ś k i V W  Passa 
ta  sprzedam . O fe r ty  
B iu ro  O głoszeń Szcze
c in  21918
A K U M U L A T O R Y  165
A h , . M Z  250. T ro p h y . 
W S K  125 sprzedam . T e l. 
733-55 po  godz. 16.

21846-G
R O W E R  tu ry s ty c z n y  
sprzedam . T e l. 221-329.

21870-0
E T Z  sp rze d a m  T e l. 
731-48. 21801-G
P R Z Y C Z E P Ę  c ią g n ik o 
w ą  tu n e le  fo lio w e  do 
n ic z k i do  c h ry z a n te m

sprzedam . T e i. 715-35 
godz 18 -20.

21717-G
K A F E L K I sprzedam . 
T e l. 79-47-96.

21916-G
W C IĄ G  b u d o w la n y , p i 
lę do d re w n a  i  m e ta lu  
sprzedam . T e l. 78-125.

218G4-G
M A G IE L  e le k try c z n y  
d o m o w y  sprzedam . T e l. 
g rze czn o śc io w y  22-08-77 
po 17 21812-G
J O W IS Z A  na g w a ra n 
c j i  sp rzedąm . 772-43.

21852-G
V ID E O  — T V  co lo r 
sprzedam . O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń Szczecin 21604. 
E lE K T  g ita ro w y  (F lan  
ge r) f i r m y  E le c tro  H a r 
m o n ix  sprzedam . T e l. 
380-87. 21850-G
N O W A  kan a p ę  na ro ż 
n ik o w ą  „S w a rz ę d z "  
ro z k ła d a n ą  sprzedam . 
L e n a rto w ic z a  1 A ’4.

21779-G
S Y P IA L N IĘ  „R e g e n za ”  
sprzedam . O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń Szczecin 21759. 
O B R Ą C Z K I, p ie rś c io 
n e k , że la zko  sprzedam . 
T e l. 22-67-79.

21869-G
O W C Z A R K I n ie m ie c k ie  
o ś m io ty g o d n io w e  p ie s k i 
sprzedam . U l. O kó ln a  
92, G ó rn e  G o lę c in o .

21894-G
O W C Z A R K I n ie m ie c k ie  
sprzedam . N iebuszew o . 
u l.  D ługosza  1/18. po 14.

21855-G
D O G A  p ręgow anego  3- 
m les ięcznego sprzedam . 
T e l. 459-56 Szczecin.

219Ł3-G
J A M N IK I  szczenięta 
cza rne  p o d p a la n e  t brą  
zowe sprzedam . T e l. 
421-19, T ęczow a 4. G ó r
ne G o lę c in o .

21409-G

L O K A L E

D W A  m ie szka n ia  1- i  2- 
p o k o jo w e  w  c e n tru m  
z te le fo n e m  za m ie n ię  
na 4- lu b  3-poko1owe. 
23-01-06.

21845-0
K O M FO R TO W E  M-4. 3- 
p o k o jo w e  z te le fo n e m  
w  K ro ś n ie  nad W is ło 
k ie m  z a m ie n ię  na ró w 
no rzę d n e  S zczecin. W ia  
dom ość: P y rzyce . K w ia  
to w a  6. • 21825-G
M -2 w ła sn o śc io w e  za
m ie n ię  na w iększe .
W a ru n k i do  u zg o d n ie 
n ia  O fe r ty  B iu ro  O g ło  
szeń Szczecin 21551. 
O P O LE  — m ie szka n ie  
k o m fo r to w e  2 p o k o je , 
za m ie n ię  na m n ie jsze  
w  S zczec in ie . T e l. 
725-56. 21421-G
M IE S Z K A N IE  trz y p o k o  
jo w e  z a m ie n ię  na dw a 
od d z ie ln e  z p ra c o w n i
k ie m  s to czn i. O fe r ty  
B iu ro  O głoszeń Szcze
c in  21293.
M -2 sprzedam . T e l! 
523-105. 20385-G
M I 48 m  k w . S ta rg a rd  
sprzedam . T e l. 77-49-48. 
godz. 14-17.

21872-G
SOPOT — m ie szka n ie  
w ła sn o śc io w e  3 p o ko je , 
k u c h n ia , ła z ie n k a , z te  
le fo n e m . sprzedąm . O - 
fe r tv  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 21572. 
M IE S Z K A N IE  w ła sn o ś
c io w e  M -4  d w u p o k o jo -  
w e  na  P om orzanach  
so rzedam  p iln ie .  T e l. 
782-44. 21286-G
W Ł A S N O Ś C IO W E  M-2. 
os ied le  Z a w adzk iego  
sprzedam . O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń Szczecin 21345. 
M IE S Z K A N IE  M -5  z ga 
razem . I I I  p ię tro ,  sprze 
dam  U l. F e lcza ka  
18B 22. og lą d a ć  5 s ie rp 
n ia  1984 r . 20410-G 
M -5  te le fo n . garaż, 
sp rzedam . O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń Szczecin 21898. 
1- L U B  2 -p o ko io w e  
m ie szka n ie  w y n a im ę . 
T e l. 22-54-36.

21884-G
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Najlepsza recepta na zdobycie czytelnika?

SZA C O W N I em eryci oraz 
m a ło la ty  i dzieci w  RFN, 
kupu jący  kom iksy  i gaze

ty  w u licznych  kioskach, m ają 
n ie  zamierzoną okazję do oglą
dan ia  nagich b iustów  i poślad
ków , na trę tn ie  rzucających się 
w  oczy z ok ładek licznych  i lu 
s trow anych magazynów.

Większość tych popu larnych 
w yd a w n ic tw  wypuszcza każ
dego tygodn ia  w  obieg zdjęcia 
obnażonych m odelek, dostarcza 
jąc tem atu do kon trow ersy jn ych  
po lem ik  wśród różnych grup  
społeczeństwa.

Zdaniem  pani In g r id  S trob l, 
redakto ra  m agazynu kobiecego 
„E m m a” , we w szystkich  zachod
n ioeurope jsk ich  pismach ilu s tro 
w anych zamieszczane są w p raw  
dzie zdjęcia roznegliżow anych 
kob ie t, jednak n ieom al jaw na  
pornog ra fia , up raw iana  przez 
większość zachodnion iem ieckich 
w yd a w n ic tw , jest z jaw isk iem  
n ie  m ającym  precedensu.

„D obrze ustaw ione”  tyg o d n ik i 
współzawodniczą n ie  ty lk o  pod 
względem  jakośc i zdjęć, ale rów  
nież w  zakresie k a lk u la c ji cen. 
w  celu przyc iągn ięc ia  w iększej 
liczby  czy te ln ików . Co więcej, 
ty g o d n ik i te ciągną dodatkow e 
zyski z sckso-rck lam y różnych 
w yrobów .

I tak ostatn io magazyn 
„S te rn ” , posiadający 1,5-m ilio- 
now y nakład um ieścił na o k ła d 
ce trzy  nagie piękności, trz ym a 
jące w rękach kam ery fo tog ra 
ficzne i robiące zdjęcia na p la 
ży. Jest to zarazem rek lam a wy 
tw ó rn i sprzętu fotograficznego, 
polecająca swe w yro b y  m ające 
up rzy je m n ić  rodzinne wakacje.

„S te rn ”  posługuje się rów nież 
tego typ u  ilu s tra c ja m i re k la m u 
ją cym i w yroby  przedsięb io rs tw  
farm aceu tycznych, dom ów mo
dy, film ó w , program ów  nocnych 
k lu b ó w  oraz rozryw ek w a ka 
cy jn ych  i weekendowych Na
gość zapanowała n iepodzie l
nie na ok ładkach tego m a
gazynu. zwłaszcza od cza
su ukazania się w  ub. r. rze
kom ych p am ię tn ików  H itle ra . 
Zdaniem  W olfganga Behnkena, 
eksperta od ilu s tra c ji o k ładko 
w ych , p a m ię tn ik i H itle ra  nie od 
n ios ły  pożądanego e fektu , m im o 
że w  a tra k c y jn ie  zapro jek tow a
nym  „ fro n to n ie ”  pisma zachę
cały do zapoznania się z bądź 
co bądź sensacyjnym  tematem . 
— C zy te ln ików  in teresu ją  prze

de w szystk im  zdjęcia modelek, 
udane k a ry k a tu ry  oraz odpo
w iedn io  podana „m ieszanka po
lity czn a ”  — s tw ie rd z ił W olfgang 
Behnken. P o dkre ś lił on w  zw iąz 
ku z tym , że rynek  czyte ln iczy 
odczuwa zmęczenie sp raw am i 
p o lity czn ym i i  ekonom icznym i, 
należy w ięc szukać tem atów 
„lżejszego k a lib ru ” , co jest 
zwłaszcza ważne w  okresie  le t
niego w ypoczynku i podróży.

In n e  m agazyny, ja k  „Neue Re

vue” , „Q u ic k ”  oraz „B u n te ” , re 
g u la rn ie  zamieszczają ilu s tro w a 
ną tem a tykę  z dziedziny sekso- 
-nagości.

„Neue Revue” , posiadający 
1,3 m in  nakładu , o fe row a ł osta t
n io  1 000 m arek (370 doi.) parze 
m łodych lu d z i odm ienne j płci, 
k tó rzy  zgodzą się pozować nago 
w  plenerze podczas jazdy row e
rem , re k la m u ją c  w  ten sposób 
w yro b y  w y tw ó rn i sprzętu spor
towego.

W ydaw cy pism  ilus trow anych  
nie usta ją w  w ys iłkach  w  celu 
ja k  najw iększego urozm aicen ia 
swych łam ów . O sta tn io  zamiesz
czone na okładce „S terna? 24 
pa ry  kobiecych p ić rs i opatrzone 
zostały odpow iedn im  a rtyku łe m  
pt. „Ja k  kob ie ty  w idzą sw ój 
b iu s t” . Sugestywna ilu s tra c ja  
w zbudziła  na tychm iastow y od
zew., zwłaszcza wśród czy te ln i
czek, zaś b ilans nabywczy m a
gazynu zw iększy ł się o 120 tys. 
egzemplarzy w  porów nan iu  z 
p rzec ię tnym i sprzedażami tygod 
n iow ym i.

Nawet w p ływ o w y  „D er Spie 
gel” , posiadający nak ład  około

Nagość w tygodnikach
9U0 tys. egzemplarzy i ostatnio 
u a tra kcy jn io n y  se riam i repor
taży k rym in a ln ych , zamieszcza 
od pewnego czasu zdjęcia na
gich m odelek d la z ilus trow an ia  
p u b lik a c ji naukow ych z zakresu 
in ż y n ie r ii genetycznej i k u ltó w  
w ie rzen iow ych

W ED ŁUG  o p in ii Petera Janse 
na, rzecznika Stowarzyszenia 
Prasy Zachodn ion icm ieck ie j, o- 
gół społeczeństwa nie w yraża 
szczególnej k r y ty k i p u b lik a c ji 
lansujących nagość, uważanej 
przez w ie le  osób za jeden z 
aspektów libera lnego, współczes 
nego państwa Natom iast w ięce j 
głosów k ry tyczn ych  pada pod 
adresem au to rów  p u b lik a c ji 

■ szczególnie b ru ta lnych .
Również pisma wydawane 

przez K om is ję  ds. O p iek i nad 
Dziećm i w yd a ją  się m n ie j za
n iepoko jone pub liczną dem on
strac ją  seksu n iż  ak tam i g w a ł
tów  i zbrodni.

Panuje op in ia , że przeciętne 
n iem ieck ie  gospodynie domowe, 
stanow iące poważny odsetek 
czy te ln ików  pism  ilus trow anych , 
oglądają odjęcia nagich kob ie t 
z pewną aprobatą, m arząc w 
skrytośc i ducha o ta k ie j samej 
„swobodzie” , uważając ją zf 
p rze jaw  zdrow e j em ancypacji.

N atom iast n a jb a rd z ie j zago 
_ rza łym i przec iw n iczkam i maga 

zynow ej nagości są ugrupow a 
nia fem in istyczne, k tó re  na ła 
mach „E m m a”  i in nych  pism 
w ys tą p iły  p rzec iw  m agazynom 
lansu jącym  ta k ie  zdjęcia ze 
skargą do S towarzyszenia Za- 
chodn ion iem ieck ie j Prasy.

M aria  DŁUG OSZ

wija tu rocznie ponad 120 tysię 
cy statków 80 bander świata, a 
roczne przeładunki w 1982 roku 
przekroczyły 102 min ton. Samo

„Darem  M łodzieży”  przez siedem mórz i trzy oceany

W Singapurze nie znalazłem już Conrada
PRZED blisko pół wiekiem 

do ówczesnej wielkiej per
ły brytyjskiego Wschodu za

winęło piękna biała fregata szko
lna pod nieznaną tu zupełnie 
biało-czerwoną banderą. Piękną 
fregatą był oczywiście „Dar Po 
morza". Jego niegdysiejsza zało
ga i studenci, spacerując po uli
cach i zaułkach Singapuru co 
krok niemal napotkać' mogli miej 
sca, budynki czy instytucje zwią
zane z osobą lub utworami wiel
kiego angielskiego prozaika — a 
przecież naszego rodaka — Jo
sepha Conrada Korzeniowskiego.

Niezapomniane, sugestywne o- 
brazy wschodniego portu z „Lor
da Jima" czy „U  kresu s ił" u- 
kształtowały też i nasze, już 
współczesne wyobrażenia o tej 
pasjonującej egzotycznej metropo
lii. Biorąc nawet poprawkę na 
nieuchronne zmiany, jakie niesie 
ze sobą bezlitosny postęp współ
czesnej cywilizacji, w oczcch mia 
łem stosunkowo niedawno prze
cież opisywane przez biografów 
i porównywane z akapitom dzieł 
Conrada ulice, place, budynki, ba, 
całe dzielnice Singapuru drugiej 
połowy XX w., w których moż
na było odnaleźć wiele jeszcze 
śladów z epoki wielkich żaglow
ców. A więc: postkolonialny cha-

rakter miasta, niektóre budowle 
czy wreszcie na sposób wschod
ni, niezliczoną ilością sampanów, 
dżonek, prau i przybrzeżnych ło 
dzi, zatłoczona rzeka Singapur. 
Widok tych egzotycznych statecz
ków zapełniających zarówno rze
kę, jak i przyległe nabrzeża je
szcze do niedawna był przecież 
jednym z najbardziej charaktery
stycznych obrazków współczesne
go Singapuru... Czy słynne China 
Town — dzielnica małych dom- 
ków i straganów — pełna „n ie
spokojnego żywiołu chińskiego" — 
tchnąca „tajemniczym oddechem 
Wschodu"-.

Gdy wpływaliśmy na redę, wy
łaniający się zza zamglonego ho
ryzontu tropików pełen betono
wych wieżowców „m oloch" i nie
prawdopodobnie wprost zatłoczo
no nowoczesnymi statkami reda, 
brutalnie rozwiały nasze wyobra
żenia o pełnej romantyzmu egzo
tyce dalekowschodniego portu-for- 
tecy.

Żaden niemal ślad nie pozostał 
już z dawnych potężnych fortyfi
kacji. Nowoczesne, lśniące szkłem 
i aluminium drapacze chmur cał
kowicie przysłoniły nieliczne już 
relikty kolonialnej architektury cza 
sów Conrada. U ujścia rzeki Sin
gapur, w cieniu słynnego Merlina

— pół lwa pół ryby, historyczne
go symbolu miasta, nie znalazłem 
już ani jednej dżonki czy sampa- 
na... Przez zakotwiczone między 
wysepkami setki, jeśli nie tysiące, 
wielkich i małych statków ujrze
liśmy nowoczesne europejskie mia 
sto — jckby betonową wyspę rzu 
coną w zielony bezmiar malaj- 
skiej tropikalnej dżungli

Z Conradowskiego „tajemnicze
go oddechu Wschodu" pozostały 
już... tylko pocztówki i obrazki w 
folderach turystycznych. Ostatnie 
strzępy słynnego China Town wła 
śnie podczas naszej wizyty uległy 
ostatecznej zagładzie Kramiki, 
stragany czy wprost na ulicy roz
łożony towar malowniczych han
dlarzy przeniesiono d & "wielkich, 
supernowoczesnych wieżowców 
Kreta Ayer Kompleks, a na zwol
nione w ten sposób tereny natych 
miast wkroczyły ekipy budowlane 
Ziemia nie może tu czekać an> 
chwili. Jej cena w centrum Sin
gapuru wynosi ponad 1500 doi. 
USA za. stopę kwadratową!

O tempie i rozmiarach współ
czesnych ' obrotów handlowych 
Miasta Lwa (bo tak tłumaczy się 
jego nazwa) świadczyć może wiel 
kość żeglugi handlowej tej maleń
kiej, liczącej dwa i pół miliona 
ludności republiki: Do portu za-

Uśmiechnij się!

—  D zięku jem y za in te resu ją 
cy popis...

państewko posiada flotę liczącą 
blisko 1800 jednostek o łącznej 
nośności 7,7 min ton Transport 
morski, tak jak i handel — a Sin 
gapur jest dziś jednym z ważniej 
szych ośrodków handlu światowe 
go — oraz finanse stanowią o 
współczesnej pozycji tej superno
woczesnej metropolii Dalekiego 
Wschodu

Kiedy przed blisko pięćdziesię
ciu laty do Singapuru zawinął 
„Dar Pomorza", w słynnym bry
tyjskim porcie, pamiętającym je
szcze wówczas świetnie czasy Con 
rada, piękno biała fregato i jej 
młoda załoga zrobiły prawdziwą 
furorę Reminiscencje tamtej w i
zyty odnaleźć można było w skom 
ponowanej pod jej wpływem, i 
długi czas nie schodzącej z sin
gapurskiej sceny — operze, pod 
znamiennym i jakże romantycz
nym tytułem „Polish Tiger"... Dziś, 
w niemal pół wieku później, na
stępca tamtej b iałej fregaty od
niósł podobny sukces... Ale czy 
w zagonionej za biznesem szkla- 
no-aluminiowej metropolii XXI wie 
ku ktokolwiek ma czas na pisanie 
romantycznej opery... Czy w o- 
góle ktoś pamięta tu jeszcze Con
rada...

(c d n .)
Andrzej RADOMIŃSKI

— Teraz k lie n t  
k iw any...

n ie  jest oszH
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Z k u r t  historii szczecińskiego sportu

„Znaczek Pogoni 
noszę zawsze.,
SĄ LU D Z IE , k t ó r z y  s w o ją  *  n a z w is k ie m  ty m  w iążę . m ó - 

s p o łe c z n ą  p r a c ą  tw o r z ą  h is t o -  oso b is tych . B y ł to  w ie lk i  e n tu z ja -  
r ię  s z c z e c iń s k ie g o  s p o r tu .  Jea- Sta s p o r tu  i  m o ra ln y  o p ie k u n  k lu  
n ym  z n ic h  je s t  W ładysław  b u . m . Ł e m p ic k i m im o  W ie lu  
W  vnap- n n m w n i k  7  a r z ą d u  ° b °w ią z k o w  za w o d o w ych  n ie  o p u - włanag p r a c o w n ik :  ¿ .a rz ą a u  $CIj żadnego m eczu  ro z g ry w a n e g o
P o rtu  Szczecin, od 36 la t  zw ią  w Szczecinie. Chętnie towarzyszył 
zany z M K S  Pogoń. Do Szcze- nawet drużynie na wyipY'>ach, bar 
. - i i  m in  „  dzo pomagał nam w s vach f i-c in a  p rzy jech a ł w  1946 r., s tu - nans£wyc£  inwestycyjnych i or-

I I

d io w a ł na A ka d e m ii H and lo - ganizacyjnych. 
w e j, a od 1950 r. rozpoczął pra  „  , . ,_ - /^ 7nTX7TNr»xT Funkcję prezesa piastowałemcę w  ówczesnym  CZPW D P N  przez siedem kolejnych la t aż do 
(dzis ie jszy W ęglokoks). Z  roku 1974. do dzisiaj jestem w za- 
dniem  1 stycznia 1950 pow oła - rządzie klubu, jednak spotykam

, , — , ,  , „  ra m  fn ra ?  m i
n y  został Zespół P o rtow y Szcze- ta m  co raz  m n ie j d a w n y c h  z n a jo 

m y c h , p rz y c h o d z im y  ta m  coraz S p o rto w e  K o le ja rz•----: -----------------------  u iy c i i ,  p iZ Y U iiu u z in iy  Ł a n i t « “ “  p rzez  K o ło
c i —— Ś w inou jśc ie  i W ty m  sa- rzadziej. Czasy się zmieniły, ciąg- pierwszego miejsca w kraju uzvs-
m ym  ro ku  w  przedsięb io rs tw ie  swoją _ opowieść pan_ Wtedy- P‘erwszego l »J-Ca w . kraJu . uzy.s. 
pow sta ło K o ło  Sportow e K o le -

ka n e  w  z d o b y w a n iu  o d z n a k i 
S p ra w n y  do P ra c y  i  O b ro n y . Pa-

m ym  ro ku  w  p rzedsięb io rstw ie  nie swoją opowieść pan wiaciy- 
J . . — - ~ . - -  , sław. Moje pierwsze lata sporto-

,  WOJ d z ia ła ln o ś c i n ls  n a le ż a ły  do  £ 3 2 * .  ‘  So
j a r z ------- z a c z ą te k  p rz y s z łe g o  ła tw y c h , a le  z p rz y je m n o ś c ią  do k ń m S S a e jf  p?zed Jej w ys  an ie m
k lu b u . « " e i i U j S r S  ogrm m nn s "°i?cyJ1 p r S w a l i f i y  7 S S

„  ,  . . .  żo w a S S m 1 m e w ie ? ; j Ł  d z S -  ¡ J ‘ z O k" w tó d v ‘— D O  sp o łe czn e j p ra c y  n a m ó w i-  ł a czv sn o łcczn vch  N ie  b v ło  D rze- « o b y . C z ło w ie k  w te d y  n ie  l i
M m n ie  £  K o s o b u d z k i i  F  G a- g g y  s ^ z ę tS  b a z y  s |o r to w e j?  a c z y ł- « «  z Czas-e m > n ik ? S ° n ie  trz e  
■wroftski, p ie iw s z y  p rezes k lu b u  -*■ p ie rw sze  m ecze p i łk a rs k ie  ro z g ry -  
m o w i p . W anag. w a liś m y  na  s ta d io n ie  p rz y  u l.

„  , . K o rd e c k ie g o . O b ie k tu  P o g o n i jesz -
D o tych cza so w a  m o ja  p ra c a  za - cze n j e p y jo . Z a ło g a  p o r tu  budo-

spół.
T o , że M K S  P ogoń je s t  d z is ia j 

n a jw ię k s z y m  k lu b e m  na P o m o rzu  
Z a c h o d n im , o d nos i sukcesy , za
w d z ię cza m y  w ie lu  b e z im ie n n y m

n ią  d z ia ła ln o ść  sp o rto w ą .

ba b y ło  p ro s ić  n a w o ły w a ć , o b ie 
cyw a ć. K a ż d y  c h c ia ł czym ś się 
w yka za ć . Podczas sp o łe czn e j p ra 
cy  n ie je d n o k ro tn ie  m ie liś m y  ro z 

w o d o w a  J a k  też  spo łeczna  z a m kn ę  w a ła  n r 7 v s ta ń  *T e « ia rska * V* boTskn Pe zdan.ia - a le  k iec ,y  p rz y s z ło  do
lą  s ię  \v  o b rę b ie  " ty c h  d w ó ch  i n l  p S r e e  ‘«».-’ k rę to™  tw o rz y liś m y  je d e n  ze-
s ty tu c j i .  W  p ra c y  ro zp o czyn a łe m  p o c z ą tk o w o  g r a l i  w  A  k la s ie  a 
od  ra c h m is trz a , k ie ro w n ik a  ra c lu t-  od  1953 r . w '  n  lid z e . P ie rw s z y m i 
b y  a d z is ia j je s te m  k ie ro w n ik ie m  tre n e ra m i b y l i :  C h ro s te k . Z . Ć zy- 
d z la lu  ZPS. W  sp o łe czn e j d z ia ła ł-  zew sk l, M . M a ty a s , F . K r y g ie r ,  w  
n o ś c l b y łe m  s k a rb n ik ie m  1 se k re - 1968 r . d r n ży n a  b y ła  i u i  w  I t  u .  
ta rz e m  K o la  S p o rto w e g o  K o le ja rz ,  dzc a w  r o k  p ó ź n ie j w  p ie rw -  V -----------
w  P o g o n i w ice p re ze se m  ds. o rg a -  szej  ■ J ^  d z ia łaczom  m . in .  p ra c o w n ik o m
niżącyjn o -s p o r to w y c h , a w 1967 r. • ZPS. Jest ta m  też  cząs tka  m o je j
ówczesny p rz e w o d n ic z ą c y  P W R N  -vttR  r v o ra n ic 7a 1iś m v  <si> t v l k n  P ra c y ' Z naczek  P og o n i noszę ca-
M . Ł e m p ic k i o d d e le g o w a ł m n ie  do , m .T*t ł y  czas w  M a p ie  m a ry n a rk i,
pracy w  k lu b ie  na  s ta n o w is k o  uo p i ł k i  n o ż n e j  —  C ią g n ie  W. Wa Jest to  sym b o l, k tó r y  p rz y p o m i-
prezesa u rzę d u ją ce g o  k lu b u .  nag. W  k lu b ie  m ie liśm y  16 n ? ° } ł . m o je  m ło d e  la ta  i  36-let-

.dyscyp lin  m. in . p iłk a  s ia tkow a 
mężczyzn i  kob ie t, le kko a tle 
tyka , żeglarstw o, zapasy, łucz- 
n ic tw o , ten is s to łow y i  ziem 
ny» p ływ a n ie , w ioś la rs tw o  
(s łynne rega ty p rzy  W ałach 
Chrobrego), p iłk a  ręczna ko b ie t 
i  mężczyzn, p iłk a  koszykowa, 
szachy. K ilk a  se kc ji to  czoło
w e d ru żyn y  k ra ju , w  pozosta
łych  sport up ra w ia n o  re k re a cy j 
n ie  d la p rzy jem ności. Proszę 
sobie w yo bra z ić  i lu  w te d y  b y 
ło  dzia łaczy sportow ych. P rzy 
K S  Pogoń is tn ia ło  K o ło  Sym 
p a tykó w  liczące ok. 3 tys. 
członków . Celem  is tn ie n ia  k o 
ła  b y ło  k rze w ie n ie  i  um aso- 
w ien ie  sportu  oraz w f  wśród 
dorosłych i  m łodzieży, u rzą 
dzanie im prez, dbałość o  k u l
tu rę  sportową w śród  k ib icó w .

Puchar WFS 
dla Dragona
N IE D A W N O  w  N o w ie lic a c li od - 

ó y ło  s ię  pos iedzen ie  za rzą d u  L K S  
D ra g o n  z u d z ia łe m  w s z y s tk ic h  za
w o d n ik ó w . O k a z ja  k u  te m u  
s p rz y ja ła , g d yż  w y n ik i  s p o r to w 
có w  k lu b u , szczegó ln ie  jeźdźców  
s p ra w iły ,  że n ie w ie lk ie  N o w ie lic e  
s ta ły  s ię  s ła w n e  n a  s ta d io n a c h  h i 
p ic z n y c h  k r a ju  i  E u ro p y .

S e k c ja  je ź d z ie c k a  w  u h . ro k u  
z d o b y ła  K lu b o w y  P u c h a r P o ls k i,  
a w  ty m  n a  M ię d z y n a ro d o w y c h  
M is trz o s tw a c h  P o ls k i W K K W  za
w o d n ic y  k lu b u  z a ję l i  p ie rw sze , 
t rz e c ie  i  p ią te  m ie js c e .

W  d o w ó d  u z n a n ia  p rezes W o je 
w ó d z k ie j F e d e ra c ji S p o r tu  Cz. 
A s z k ie ło w ic z , k t ó r y  b y ł  ob e cn y  
na  p o s ie d ze n iu  za rzą d u  w rę c z y ł 
p u c h a r  W FS o ra z  n a g ro d y  p ie 
n ię żn e .

P rezes z a p e w n ił,  że w  ra m a ch  
d o d a tk o w y c h  d o ta c j i  na  d z ia ła l
ność k lu b u ,  a  ta k ż e  d o b rze  p ra 
c u ją ce g o  ju ż  ta m  od  ro k u  O środ
k a  P rz y g o to w a ń  O lim p ijs k ic h  
p rz y z n a n e  będą d o d a tk o w e  ś ro d 
k i f in a n s o w e . P rzeznaczone  one 
p o w in n y  b yć  n ie  t y lk o  d la  s e k c ji 
Je źd z ie ck ie j, le c z  ta k ż e  na  b u d o 
w ę  b o is k a  s p o rto w e g o  1 d o f in a n 
s o w a n ie  s e k c ji p i ł k i  n o żn e j.

Wieści z kortów
NAJMŁODSI szczecińscy teni

siści z SKT pracowicie spędza
ją wakacje jeżdżąc z turnieju na 
turniej. W ogólnopolskich zawo- 
doch w Żywcu Kasia Bednarek 
i  Iza Mosbauer dotarły do 
ćwierćfinału, zaś Przemek Sie- 
wiński zajął trzecie miejsce po 
przegranym półfinale ze zwy
cięzcą turnieju Bartłomiejem 
Kuchtą 2:6, 2:6.

Obecnie młodzież SKT przeby
wa w Katowicach, gdzie na kor 
tach Baildonu trwa Ogólnopolski 
Turniej Klasyfikacyjny Juniorów 
Młodszych. Przemek Siewiński, 
Arek Pacek i Kasia Bednarek 
zakwalifikowali się do II rundy

T Y M C Z A S E M  na k o r ta c h  p rz y  
a l. W o js k a  P o lsk ie g o  t rw a ją  p rz y 
g o to w a n ia  do tu r n ie ju  o p u ch a r 
prezesa  O Z T  (w  k a te g o r ii k o b ie t 
i  m ężczyzn). T u rn ie j odbędz ie  się 
w  d n ia c h  8—10 bm ., zg łoszen ia  są 
p rz y jm o w a n e  do 7 bm .

N a to m ia s t w  d n ia c h  15—18 bm . 
n a  k o r ta c h  S K T  ro z e g ra n y  zosta
n ie  t u r n ie j  w  ra m a c h  ro z g ry w e k  
o .  G ra n d  P r ix  S zczecina. Zg łosze 
n ia  — do 13 bm . (ja$)

Na Spartakiadzie Młodzieży w Lesznie

Sukces torowców
i trenera W. Matysiaka
Z A K O Ń C Z Y Ł Y  SIĘ  ko n ku - je  pierwsze sukcesy trenerskie, 

rencje w  ram ach O gólnopol- Fan ie W o jtk u  oczeku jem y da l- 
sk ie j S p a rtak iady  M łodzieży w  szych i życzym y powodzenia w 
ko la rs tw ie  to ro w ym , k tó re  od- pracy. Również w k ła d  w  n ie 
b y ły  się w  Lesznie. P iękny  w ą tp liw y  sukces m a B. 
sukces odnotow ała reprezenta- P rusk i, k tó ry  tre n o w a ł od po- 
c ja  Szczecina za jm ując p ie rw - czątku A. Sieradzkiego. Za
sze m iejsce w  k ra ju  w  k la sy - w o d n ik  ten od niedaw na jest 
f ik a c j i d rużynow ej. W  p u n k - członkiem  G KS A rkon ia . 
ta o ji k lu b o w e j rów n ież zwycię W y n ik i tegorocznej sparta-
ż y li m łodzi sportowcy szczeciń 
skiego k lu b u  G KS A rko n ia  
przed Agrom elem  z T o ru n ia  i 
B ro n ią  Radom- 

Zaw odn icy A rk o n ii,  podopie-

k ia d y  być może spraw ią, 
nareszcie w  Szczecinie pow sta
n ie  d ru g i ko n ku re n cy jn y  k lu b  
dla G ry fa . Zdrow a ryw a lizac ja  
zawsze daje doskonałe rezu l-

Dziś o godz. 17

czni trenera  W ojciecha M a tu - ta ty  n ie  ty lk o  sportowe, 
siaka zdobyli ogółem 56 pkt.
(W LK S  G ry f nie punktow a ł).
Jest to niespodzianka in  plus, 
gdyż n ik t  n ic  w ró ży ł im  ta 
kiego sukcesu. W K a liszu  sre
brne  medale zdobyli: M . Szczę 
śniak w  sprincie i  na 1 km ,
A. S ieradzk i — 3 km  na do
chodzenie. Ten sam zaw odnik 
w yw a lczy ł brąz w  wyścigu 
drużynow ym , a R. Kosnecki 
w  sprincie.

Cała m łodzież ko la rska  to 
w ychow ankow ie  ^ czołowrego 
niegdyś szosowca, a także to - 
rowca W. M atus iaka, k tó ry  ja 
ko szkoleniow iec św ięci swo-

M E D A L lS C I O SM ^w L e 

sznie w raz  z trenerem .

Pa

Arkonia gra w PP
D Z lS  o godz. 17 A rk o n ia  roze 

g ra  m ecz z O lim p ią  P oznań. S pot 
ka n ie  na s ta d io n ie  w  L a sku  A r -  
k o ń s k im  je s t ro z g ry w a n e  w  ra 
m ach P u c h a ru  P o lsk i.

Tytuły mistrzowskie AZS
P O D C Z A S  re g a t z o k a z ji 90-le- 

c ia  K a lis k ie g o  T o w a rz y s tw a  W ioś
la rs k ie g o  o d b y ły  s ię  m is trz o s tw a  
P Z T W . D w a  t y tu ły  m is trz o w s k ie  
z d o b y ły  osady szczec ińsk iego  A ZS : 
M a c ie j G a la n t i  A n d rz e j D o rn - 
h a rd t  o ra z  G rzego rz  B a ic e w ic z  i  
P a w e ł R o w ic k i.  W  b ie g u  je d y n e k  
w y g ra ł P a w e ł H e jń a .

M O Ż E  to  w y d a w a ć  s ię  d z is ia j 
t ro c h ę  śm ieszne, a le  za s w ó j n a j
w ię k s z y  sukces w  d łu g o le tn ie j p ra  
c y  s p o łe czn e j u w a ża m  z a ję c ie

Jesiennn runda rozgrywek piłkarskie] ekstraklasy

Kto z Mmm Kiedy i gdzie?«
12 S IE R P N IA Ł K S  — W idzew  

B a łty k  — G K S  
R u ch  — Leg iaG K S  K a to w ic e  — G ó rn ik  Z a b rze  

W id ze w  Ł ó d ź  -~ Ś lą sk  W ro c ła w  
L e c h ia  G d a ń sk  - -  G ó rn ik  W a łb rz y c h  2 W R Z E Ś N IA  
R a d o m ia k  R adom  — B a łty k  G d y n ia  
W is ła  K r a k ó w  — Ł K S  Ł ó d ź  L e g ia  — Ś ląsk
R u ch  C h o rz ó w  — G ó rn ik  Z . — G ó rn ik  W.

Z a g łę b ie  S osnow iec  M o to r  — B a łty k  
Le ch  P oznań — P O G O Ń  G K S  — Ł K S
M o to r  L u b lin  — L e g ia  W arszaw a W id ze w  — Z ag łę b ie

L e c h ia  —* PO G O Ń
15 S IE R P N IA

G ó rn ik  Z . — M o to r 
L e g ia  — Le ch  
P O G O Ń  — R uch
Z a g łę b ie  — W is ła  
Ł K S  — R a d o m ia k  
B a łty k  — L e c h ia  
G ó rn ik  W . — W idzew  
Ś ląsk  -  G K S

19 S IE R P N IA

L e g ia  — G ó rn ik  Z.
M o to r  — Ś ląsk 
G K S  — G ó rn ik  W.
W id ze w  — B a łty k  
L e ch ia  — Ł K S  
R a d o m ia k  — Z ag łę b ie  
W is ła  — POGOŃ 
R uch  — Le ch

25 S IE R P N IA

G ó rn ik  W — M o to r 
Ś ląsk — G ó rn ik  Z. 
Lech  — W isła  
P O G O Ń  — R a d o m ia k  
Z a g łę b ie  — L e ch ia

8 W R Z E Ś N IA

Ł K S  -  M o to r 
B a łty k  — G ó rn ik  Z . 
G ó rn ik  W . — Ś ląsk  
R uch  — R adom iak  
L e c h  — Le ch ia  
PO G O Ń -  W idzew  
Z a g łę b ie  -  G K S  
W is ła  — Leg ia

16 W R Z E Ś N IA

L e c h ia  — G ó rn ik  W. 
Ś lą sk  — B a łty k  
G ó rn ik  Z . — Ł K S  
M o to r  — Z ag łęb ię  
G K S  — POGOŃ 
W id ze w  — Lech 
L e g ia  — Ruch 
R a d o m ia k  — W isła

23 W R Z E Ś N IA

P O G O Ń  -  M o lo r 
Z a g łę b ie  — G ó rn ik  Z.

Ł K S  — Ś ląsk  
B a łty k  — G ó rn ik  W. 
W is ła  — L e c h ia  
R u c h  — W id z e w  
L e c h  — G K S  
R a d o m ia k  — L eg ia

30 W R Z E Ś N IA

L e g ia  — B a łty k  
G ó rn ik  W . — Ł K S  
Ś ląsk  — Z ag łę b ie  
G ó rn ik  Z . — PO G O Ń 
M o to r  — L e ch  
G K S  — R uch  
W id ze w  — W is ła  
L e c h ia  — R a d o m ia k  
7 P A Ź D Z IE R N IK A
R uch  — M o to r  
Le ch  — G ó rn ik  Z . 
P O G O Ń  — Ś ląsk 
Z a g łę b ie  — G ó rn ik  W. 
Ł K S  — B a łty k  
R a d o m ia k  — W id ze w  
W isła  — G K S  
L e c h ia  — L eg ia  
21 P A Ź D Z IE R N IK A

L e g ia  — Ł K S  
B a łty k  — Z a g łę b ie  
G ó rn ik  W. — PO G O Ń 
Ś ląsk — Lech  
G ó rn ik  Z . — R uch 
M o to r — W is ła  
G K S  — R a d o m ia k  
W id ze w  — L e c h ia  
4 L IS T O P A D A  

R a d o m ia k  — M o to r

W is ła  — G ó rn ik  Z . 
R u ch  — Ś ląsk 
L e c h  — G ó rn ik  W. 
P O G O Ń  — B a łty k  
Z a g łę b ie  — Ł K S  
L e c h ia  — G K S  
W id ze w  — L e g ia

11 L IS T O P A D A

L e g ia  — Z ag łę b ię  
Ł K S  —  PO G O Ń
B a łty k  — Le ch  
G ó rn ik  W . — R uch 
Ś ląsk  — W is ła  
G ó rn ik  Z . — R a d o m ia k  
M o to r — L e c h ia  
G K S  — W idzew

18 L IS T O P A D A

W idzew  — M o to r 
L e ch ia  — G ó rn ik  Z .

. R a d o m ia k  — Ś ląsk 
W is ła  — G ó rn ik  W. 
R u c h  — B a łty k  
Le ch  -  Ł K S  
P O G O Ń  — Z ag łę b ie  
G K S  — L e g ia

25 L IS T O P A D A

L eg ia  — PO G O Ń 
Z a g łę b ie  — Lech  
Ł K S  — R uch  
B a ł ty k  — W is ła  
G ó rn ik  W  — R a d o m ia k  
Ś ląsk  — L e ch ia  
G ó rn ik  Z . — W idzew  
M o to r  — G K S
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P IĄ T E K ,
3 S IE R P N IA

D Z IŚ :
L id ii ,  A ugusta 

JU TR O :
D o m in ika , Protazego

POGODA
Z A C H M U R Z E N IE  duże. 

M ie jscam i słabe opady de
szczu. Tem pera tu ra  od 20 
do 23 stopni. W ia try  słabe,
zmienne.

D Z lS  ra n o  w  S zczecin ie  c iś
n ie n ie  w y n o s iło  1019 hP a  (764 
m m  H g). W  c iągu  d n ia  spa
d e k  c iśn ie n ia .

N IE C Z Y N N E .

K I N A

M U Z E U M  — S T A R O M Ł Y Ń S K A  27
— S ztu ka  p o lska  X X - le c ia  m ię d z y 
w o je n n e g o ; W ła d z tw o  k s ią ż ą t po
m o rs k ic h ; S z tu ka  P o m o rza  Z ach o d 
n iego  X I I —X V I I  w .; S ta re  s re b ra ; 
D a w n a  p o rc e la n a : G ra f ik a  p o lska  
X I X  w . — g. 9—15.30; S T A R O 
M Ł Y Ń S K A  1 — P o ls k ie  m a la rs tw o  
w spó łczesne: M y  i  nasz czas — g. 
9—<15.30; W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 — 
P o lska  na d  B a łty k ie m  p rze d  1000 la t ;  
P rz y ro d a  m o rza ; In s tru m e n ty  i  po 
m oce n a w ig a c y jn e ; U rzą d ze n ia  i  
m e c h a n iz m y  s ta tk ó w  m o rs k ic h ;  
G ospodarka  m o rska  na  P o m o rz u  Z a 
c h o d n im  1945—1970; O k rę t  w  s z tu 
ce; D a w n a  k u ltu r a  lu d o w a  n a  P o 
m o rz u  Z a c h o d n im ; K u l tu r a  A f r y k i  
Z a c h o d n ie j;  ‘fe ty s z e  gw o żd z io w e  
p le m ie n ia  B a k o n g o  (Z a ir ) ;  D łu g a  
p o d ró ż  do  k r a ju  D o g o n ó w  — g. 
9—.15.30; P L A C  R Z E P IC H Y  — O d
d z ia ł h is to r i i  m ia s ta ; D z ie je  Szcze
c in a  od  X  w ie k u  d o  w sp ó łcze 
snośc i; Nasz Szczec in  — d o k u m e n 
t y  35-lec ia ; P o c z ą tk i s z k o ln ic tw a  
śre d n ie g o  w  Szczec in ie  — p a m ię c i 
p a n i d y r .  J a n in y  S zcze rsk ie j — g. 
9—15.30; Z A M E K  B W A  — W spó łcze 
ś n i g ra f ic y  ra d z ie c c y  — g. 10—18; 
X I I  F e s tiw a l P o lsk ie g o  M a la rs tw a  
W spółczesnego — g. 10—18.
M U Z E A  w  sobotę  i  n ie d z ie lę  czyn n e  
w  g. 10—16.

D Y Ż U R Y

D E L F IN  ( te l.  468-78) „N ie b ia ń s k ie  
d n i”  g. 16, 38, 20. U S A . 1. 15; sobo
ta  i  n ie d z ie la : g. 18. 20; „P rz y g o d y  
A l i  B a b y  i  40 ro z b ó jn ik ó w ”  g. 10,
12.30. 15. radź .. 1. 12; C O LO SSEU M  
(te l.  458-18) ..K o m a n d o s i Z N a w a ro - 
n y ”  g. 17.30. ang.. 1. 15; „N a jle p s z y  
k u m p e l”  g. 20, 22, U S A , 1. 18 (p ią 
te k , sobota i  n ie d z ie la ); K O SM O S 
(te l.  380-03) p ią te k  i  so b o ta : „N a  gra  
n ic y ”  g. 9, 11.15. 13.30. 16. 18-15, U S A , 
1. 18; „N a jle p s z y  k u m p e l”  g . 21, 
U S A , 1. 18; n ie d a ie la : g . 21; „ A  s taw  
k ą  je s t śm ie rć ”  g. 9. 11. 13. 15. 17, 
19, f r . ,  1. 18; B A Ł T Y K  (te l.  733-35) so 
bo ta  i  n ie d z ie la : „B łę k itn a  p łe tw a ”  
g. 15.45, a u s tra l. ;  „S e k s m is ja ”  g. 
17.15, 19.30. po i.. 1. 15; OG RO DO 
W E — „ H a i r ”  g. 21.30. U S A , 1. 15 
(p ią te k , sobota  i  n ie d z ie la ); P O LO 
N IA  ( te l.  221-834) .D z ika  k o n ik  R y n ”  
g. 15, CSRS; „Z e m s ta  ró ż o w e j pa n 
te ry ”  g. 16.30, 18.30. ang.. 1. 12; so
bo ta  i  n ie d z ie la : . .D z ik i k o n ik  R y n ”  
g. 11; „R e k s io  ta ra p e u ta ”  g. 13, 
p o i.;  „Z e m s ta  ró ż o w e j p a n te ry ”  g. 
14. 16.30. 18.30, ang.. 1. 12; P IO N IE R  
(•tel. 475-02) p ią te k  i  sobota : „A k a d e 
m ia  pana K le k s a ”  g. 9.30. 12.30, po i., 
cz. i ;  cz. I I  o  g. 11 i  14: „S a in t  J a c k ”  
g. 15.30. 17.45. 20. U S A . 1. 18; n ie 
d z ie la : „S a in t  J a c k ”  g. 15.30. 17.45, 
20; H E T M A N  (P o m o rza n y ) p ią te k : 
„D ro g i ch ło p ie c ”  g. 16. ra d ź .; „1941”  
g. 17.30, U S A , 1. 15; n ie d z ie la : „C o -  
la rg o l i  c u d o w n a  w a liz k a ”  g. 12; 
„1941”  g. 13. 15; D E R B Y  (k in o  le tn ie ) 
„G a n g s te rz y  szos”  g. 21.30. kanad . 
(p ią te k , sobota  i  n ie d z ie la ); M A R S  
— p ią te k  i  sobo ta : „A k a d e m ia  pana 
K le k s a ”  g. 16. po i., cz. I I ;  „ C h iń 
s k i s y n d ro m ”  g. 18. 20.30, U S A . 1. 15; 
n ie d z ie la : g. 17, 19.30: Z A M E K  (k in o  
s tu d y jn e )  „ P o w ró t  do d o m u ”  g. 17,
19.30, U S A , ł .  15; sobota  i  n ie d z ie la :
g. 16; w  sobotę o g. 15 — Z es taw  
b a je k ; n ie d z ie la : g. 11.30. 13; S Z M A 
R A G D O W E  (Z d ro je )  n ie d z ie la : „S e k  
s m ls ja ”  g. 15. 17.15. 19.30. po i., 1. 15; 
P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie ) „Z e m s ta  ró żo 
w e j p a n te ry ”  g. 15. 17. ang.. 1. 12; 
„G n ia z d o  z ło c z y ń c ó w ”  g. 19. ru m .. 
1. 18; B A J K A  (P o lice ) sobota i  n ie 
d z ie la : „ H a i r ”  USA. 1. 15; „Je źd z ie c  
bez g ło w y ”  ra d ź .; B IA Ł Y  Ż A G IE L  
(T rze b ie ż) n ie d z ie la : „ C z w a r tk i
u b o g ic h ”  po i., 1. 18; „M u p p e ty  ja d ą  
do  H o lly w o o d ”  ang .; Z A T O K A  (N o 
w e  W arp n o ) n ie d z ie la : „W e jś c ie  
s m o k a ”  U S A , i .  18; „W ie lk a  pod róż  
B o lk a  i  L o lk a ”  p o i.: J U T R Z E N K A  
(C h o jn a ) p ią te k  i  n ie d z ie la : „C z w a r t  
k i  u b o g ic h ”  po i.. 1. 18; W IS Ł A
(G o le n ió w ) n ie d z ie la : „W s p o m n ie n ia  
ze s ta rego  P e k in u ”  C hR L , 1. 18; „ lm  
p e r iu m  k o n tra ta k u je ”  U S A . 1. 12; 
W E N U S  (G o le n ió w ) „Z a ję c ie  ty m 
czasow e”  ju g .. 1. 12 (p ią te k , sobota 
i  n ie d z ie la ); G R Y F  (G ry f in o )  n ie 
d z ie la : „C e h a  s tra c h u ”  U S A , 1. 18; 
R O B O T N IK  (P y rz y c e ) p ią te k  i '  n ie 
d z ie la : „D u c h ”  U S A , 1. 15; „O s ta tn ia  
g o n itw a ”  ju g . ;  IN A  (S ta rg a rd ) p ią 
te k  i  n ie d z ie la : ..Ja eie trz y m a m , ty  
m n ie  trzym a sz  za b ró d k ę ”  f r . ,  1. 12; 
D A R  (S ta rg a rd ) . .B u tc h  C ass idy i  
S undance  K id ”  US V  1. ¡5; „39 s to p 
n i ”  ang.. 1. 12 (p ią te k , sobota i  n ie  
d z ie ła ); C U K R O W N IK  (S ta rg a rd ) n ie  
d z ie ła : „D z ie d z ic tw o ”  ang.. 1. 18; 
„P rz y g o d a  a ra b ska ”  ang.

P O R A N K I
D L A  D Z IE C I I  M Ł O D Z IE Ż Y

(n ie d z ie la )
K O R A B  — „N ie s p o d z ia n k a ”  g. 11. 
12; „U n k a s , o s ta tn i M o h ik a n in ”  g. 
13; B A Ł T Y K  — „M a łp ie  f ig le ”  g. 
14.45; P O L O N IA  — „ D z ik i  k o n ik  
R y n ”  g. 11; „R e k s io  te ra p e u ta ”  g. 
13; P IO N IE R  — „A k a d e m ia  pana 
K le k s a ”  g. 9.30. 12.30. cz. I ;  g. 11. 
14. cz. I I ;  H E T M A N  — „C o la rg o l i 
c u d o w n a  w a liz k a ”  g. 12; S Z M A R A G  
D O W E — „W ła d c a  p u s ty n i”  g. 14; 
P R Z Y J A Ź Ń  — „P rz y g o d y  na  d w ó c h  
k ó łk a c h ”  g. 14; B A J K A  — „S ło ń  z 
in d y js k ie j d ż u n g li” ; B IA Ł Y  Ż A 
G IE L  — „W a k a c je  z d u ch e m ” ; Z A 
T O K A  — „P ie s . k tó r y  ś p ie w a ł” ; 
M A R S  — „S a m o lu b ”  — g. 11.

R E P E R T U A R  K IN  na p o d s ta w ie  in 
fo rm a c ji  O PR F.

S Z P IT A L E
C H IR . D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie ch a  Tj 
C H IR . D O R O S ŁY C H  — A rk o ń s k a ; 
W E W N ., G IN E K O L O G IA , P O Ł O Ż 
N IC T W O  — re jo n o w e . 
P R Z Y C H O D N IE
D Z IE C IĘ C A  — U l. W o jc ie ch a  7 — 
g. 20—8; D O R O S ŁY C H  — a l. Je d n o 
śc i N a ro d o w e j 12 — g. 19—7; STO
M A T O L O G IC Z N A  — a ł. Jednośc i
N a ro d o w e j 12 — g. 20—7; u ł.  N ad 
O drą  20 — g. 8—18.
S O B O TA
C H IR . D Z IE C IĘ C A  — U n i i  L u b e l
s k ie j ( d y ż u r  o g ó ln y ) ; D Y Ż U R  O P A 
R Z E N IO W Y  — W o jc ie ch a  7; C H IR . 
D O R O S ŁY C H  — U n ia  L u b e ls k ie j;  
W E W N ., P O Ł O Ż N IC T W O . G IN E K O 
L O G IA  — re jo n o w e .
P O R A D N IE : ogó ln e , dz iec ięce  1 
s to m a to lo g iczn e  — czynne  w  sobo
tę  w  g. 7.30—15 w  n a s tę p u ją c y c h  
p rz y c h o d n ia c h : K a d łu b k a  2, P o 
w s ta ń có w  W lk p . 68, S ta ro m ły ń s k a  26, 
Jednośc i N a ro d o w e j 12. A b ra m o w - 
sk iego  9, K u  S ło ń cu  12. W o j. P o l
sk ie g o  72. N ad O drą  26; P o ra d n ia  
d la  k o b ie t :  J e d n . N a ro d o w e j 12; 
P o ra d n ia  d e rm a to lo g ic z n a  — H e n ry 
k a  Pobożnego 4; P rz y c h o d n ia  spe
c ja lis ty c z n a  n r  2 — Je d n o śc i N a ro 
d o w e j (w e jś c ie  od  M . B u czka ). 
G A B IN E T  O K U L IS T Y C Z N Y  —  Je d 
no śc i N a ro d o w e j 12 (w e jśc ie  od M . 
B uczka ).
ZD R O JE  — B a t. C h ło p s k ic h  36 — 
g. 8 -15 .
P R Z Y C H O D N IE  D Y Ż U R U JĄ C E
D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie ch a  7 — całą 
dobę; D O R O S ŁY C H  — Jednflścd N a 
ro d o w e j 12 — całą dobę ; S T O M A 
T O L O G IC Z N A  — Jed n o śc i N a ro d o 
w e j 12 — całą dobę; N A D  O D R Ą  18 — 
ca łą  dobę (w  ty m  g a b in e t za b ie 
g o w y).
N IE D Z IE L A
C H IR . D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie ch a  7; 
C H IR . D O R O S ŁY C H  — I I I  P o m o rza 
n y ;  W E W N . +  P O Ł O Ż N IC T W O  +  
G IN E K O L O G IA  — re jo n o w e . 
P rz y c h o d n ie  d y ż u ru ją c e  te  sam e co 
w  sobotę.
A P T E K I (p ią te k , sobota, n ie d z ie la ) 
W Y Z W O L E N IA  11 -  te l.  422-46 (dod . 
o d t ru tk i) ;  W O JS K A  P O L S K IE G O  134 
— te l.  749-00: S T O Ł C Z Y N . Nad O drą  
20 -  te l. 239-422; D Ą B IE . G ry f iń s k a  
Z D R O JE . B a t. C h ło p s k ic h  54 — te ł.  
612-573.
A p te k i czynne  w  sobotę w  g. 8— 
15.30; K u  S łońcu  43 — te l.  741-84; 
D ębogórska  10 — te l.  479-52. i  od g. 
8—18: L e le w e la  1 — te ł.  726-24, 
IN F O R M A C JE
K O L E J O W A  — p o c ią g i o d je ż d ż a ją 
ce — te l.  935 ł  933; P o c ią g i p rz y 
je żd ża ją ce  — te l.  934.
S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te l.  425-25 i  
446-46 -  g. 7.30—17.
O Ś R O D E K  D O S K O N A L E N IA  K A D R  
M E D Y C Z N Y C H  -  te l.  777-60 — g.
8— .13 (p ią te k ).
U S ŁU G O W A  — te l.  428-14 — g.
9— 13 (p ią te k ). •
R U C H  S T A T K Ó W  — te l.  951. 
P O G O T O W IA
R A T U N K O W E  — te l.  999; M O  — 
te l.  997; S T R A Ż  P O Ż A R N A  — te l.  
998; D R O G O W E — te l.  981; S P Ó Ł
D Z IE L C Z E  -  te l.  982; E L E K T R O W 
N I -  te l.  991; G A Z O W E  — te l.  992; 
W O D N O -K A N A L IZ A C Y J N E  — te ł.  
994; L O K A T O R S K IE  — te l.  986. 
S T A C JE  B E N Z Y N O W E  
C Z Y N N E  C A Ł Ą  D O B Ę : M ic k ie w i
cza. K a d łu b k a  ( ta » i) .  K u  S łońcu , 
E ska d ro w a , C h o p in a . K o p e rn ik a . 
P ozosta łe  s ta c je  czynne  w  godz. 
6—21.
S O BO TA
S ta c je  ca ło d o b o w e  te  same co w 
p ią te k .
Od g. 7 do 15: 1 M a ja , K o lu m b a , 
G o le n io w ska .
Od g. 12 do 20: M a zu rska , E s k a d ro 
w a . S om o s ie rr y .
N IE D Z IE L A
S ta c je  ca łodobow e  te  sam e co w
p ią te k .
O d  g. 7 do 15: W o js k a  P o lsk ie g o , 
S trz a ło w s k a  C u k ro w a .
Od g. 12 do 20: S ik o rs k ie g o , G ra n i
to w a .

S ta c je  O b s łu g i PP  „P o lm o z b y t”
czyn n e  w  sobotę  w  g . 6—14: M iesz
k a  I  65, S m o lańska  11, p l.  O r ła  B ia 
łego  10.
P O G O T O W IE  R T V  W P IIW  czynne
w  sobo tę  w  g. 8—13: T V  cza rn o -b ia 
ła  — W yszyń sk ie g o  25 — te l.  356-96; 
T V  k o lo r  — W yszyń sk ie g o  5 — te l. 
559-55.
B A N K  P K O  — a l. N ie p o d le g ło śc i 
40 — c z y n n y  w  sobotę w  g . 9—13. 
D E L IK A T E S Y  (n ie d z ie la )
A L .  W O JS K A  P O L S K IE G O  52 — 
g. 9—13; A L . W Y Z W O L E N IA  6 —

m u j u n
P R O G R A M  I
17.20 W iadom ośc i. 17.30 F i lm  b u łg . 
„R o s y js k i k o n s u l”  (2). 18.40 „W ie c z o 
re m  u  K ra m e ró w ” . 19 D o b ra n o c . 19.10 
R ep . „S m a k  m io d u ” . 19.30 D z ie n n ik . 
20 M o n ito r  rz ą d o w y . 20.30 W  s ta ry m  
k in ie  — „A s fa lto w a  d ż u n g la ”  — f i lm  
U S A . 22.20 K o m e n ta rz e . 22.35 Ż n iw a  
84. 22.50 F i lm  d o k u m . — „K o c h a n 
k o w ie  z D ę bna” . 23.15 Ż n iw a  84. 
P R O G R A M  I I
17.25 J . a n g ie ls k i.  17.55 J . ro s y js k i.
18.30 K ro n ik a  ( lo k .) .  19 M agazyn 
w ę d k a rs k i.  19.20 P rze b o je  D w ó jk i.
18.30 D z ie n n ik . 20 Za k ie ro w n ic ą
20.15 K ra jo b ra z y  k u l t u r y .  20.45 M u 
z y k a  m a łego  e k ra n u . 21.15 W yd a rze 
n ia . 21.30 G ość le tn ie g o  s tu d ia  D w ó j
ka. 2J .45 N a  Z ie m i S łu p s k ie j z Lo 
dzą ro d e m . 22.15 F i lm  p o i. — „ K o 
c h a n k o w ie  z  M a ro n y ” . .
S O B O T A
8.30 T y d z ie ń  na d z ia łce . 9 T e le fe r ie . 
10 S z tu ka  „N ie m c y ” . 11.40 „ O  t y -  
w den lu ” . 12 P o d róże  bez b i le tu  — 
„P ra g a ” . a2.45 P r .  ro z ry w k o w y  T V  
CSRS. 15.15 P o ra d n ik  ro ln ic z y .  13.43 
T V  k o n c e r t  życzeń . 14.15 ..N a b a ry 
k a d a c h  p o w s ta n ia ” . 14.45 H o b b y . 
15.1* W iadom ośc i. 15.30 P r .  d la  n ie - 
s łyB zącyeh. 10 Y & m  T V P  „D ro g a ” . 
17 D n i P rz y ja ź n i M ło d z ie ż y  P o ls k ie j 
i  R a d z ie c k ie j.  18j10 L o so w a n ie  D uże 
go L o tk a . 18.20 Pegaz. 10 D o b ranoc .
19.10 Z  k a m e ra  w ś ró d  z w ie rz ą t. 19.30 
D z ie n n ik  20 F i lm  T V P  „D z ie ń  czw ar 
t y ” . 21.20 S p o rt. 22.03 Ż n iw a  84. 22.10 
N a  ż y w o . 22.45 W id o w is k o  ro z ry w k o 
w e  — „S a b a t w  p o d ró ż y ” . 23.05 A ng. 
m m  s e n s a c y jn y  — „W a r to  b y ło  zo
b a czyć ” .
P R O G R A M  H
10 F i lm  T V P  — „D z ie ń  c z w a r ty ” .
16.30 W ia d o m o śc i. 16.40 W id e o te ka .
17.10 „G o rą c a  l in ia ” . 17.40 „N a  d e p 
ta k u  w  C ie c h o c in k u ” . 18.30 K r o n i
k a  ( lo k .) .  19 „Ś w ia t  m a la rsk ie g o  
p łó tn a ” . 19.30 D z ie n n ik  (d la  n ie s ły -  
szących). 20 „1500 se ku n d  w ie lk ie g o  
s p o r tu ” . 20.30 L a to  z m e lo d ią  i  p io 
senką . 21.05 „M u z e u m  C z a r to ry 
s k ic h ” . 21.30 F i lm  p o i. — „A n a to m ia  
m iło ś c i” . 22.55 Jazz w  „ A k w a r iu m ” . 
N IE D Z IE L A
7.05 i  7.25 T T R . 7.45 M agazyn  w ie j
s k i.  8.20 M a gazyn  ro ln ic z y .  9 T e le - 
ra n e k . 10.15 K a z im ie rz  84. 10.30 „Z a 
ba w a  w  te a t r ” , l i  W ie lk ie  w y p ra w y  
w  H im a la je .  11.50 „7  a n te n ” . 12.50 
K r a j  za  m ia s te m . 13.15 T V  k o n c e r t  
życzeń. 14 z  f i lm o te k i  40-łecia — 
„B is k u p in ” . 14.45 „G a le r ia  36 m i l io 
n ó w ” . 15.15 W ia d o m o śc i. 15.30 F i lm  
CSRS — „C ic h y  p o k o ik ” . 17.05 K r a j
o b ra z  P o ls k i.  17.45 T V  L is ta  P rze 
b o jó w . 17.55 K u lis y  w ie lk ie j  p o li
t y k i  — Ja c q u e lin e  K e n n e d y . 18.25 
A n te n a . 19 D o b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik . 
20 F i lm . 21.20 S p o rto w a  n ie d z ie la .
21.50 P rze g lą d  m ię d z y n a ro d o w y .
22.25 P r .  ro z ry w k o w y  — „U w a g a , 
d e b iu t” .
P R O G R A M  H
9.10 F i lm  d la  n ie s łyszą cych . 10.30 P r. 
w o js k o w y  — „S z la k ie m  I I  A r m i i ” .
16 W ia d o m o śc i. 16.10 F in a ł p rzebo 
jó w  D w ó jk i.  16.50 „ J u t r o  p o n ie d z ia 
łe k ” . 17:20 K in o  O ko . 16.10 f i l m  U S A  
— „O jc ie c  M u rp h y ” . 19 P r . o W ło 
d z im ie rz u  T e tm a je rz e . 19.30 D z ie n 
n ik  (d la  n ie s łyszą cych ). 20 S tu d io  
s p o rt. 20.45 P r .  m u z y c z n y . 21.30 „Z  
p a m ię tn ik a  s z o lo ń e j g o sp o d yn i” . 21.45 
S ensacje X X  w ie k u . 22.15 F i lm  T V  
CSRS — „S z p ita l na  p e ry fe r ia c h ” . 
U W A G A : T V  zastrzega sob ie  zm ia n y  
w  p ro g ra m ie .
P R O G R A M  B E R L IŃ S K I 
P R O G R A M  I
14 ‘F i lm  ra d ź . — „T e le g ra m ” . 15.20 
U w aga  — ro c k !  16.20 P rzeg ląd .
16.45 G im n a s ty k a . 17 W iadom ości.
17.15 W id o w is k o  d la  d z ie c i. 17.45 F ilm  
T V  CSRS -  „D epesza  z U sU ” . 18.50 
T V  d z iec ięca . 19 K a le jd o s k o p  zw ie 
rz ą t. 19.25 P rognoza  pogody, k ro n i
k a . 20 .F i lm  f r .  —  „Z a k o c h a n y  
d ’ A rta g n a n . 21 F i lm  ru m . — „B a 
ro n ” . 22.55 K ro n ik a .  23.10 Jazz 84. 
0.10 W iadom ości.
P R O G R A M  U
17.45 W ia d o m o śc i. 17.50 T V  dziecięca. 
18 „W ie lk a  p o d ró ż  na K u b ę ” .  18.55 
W ia d o m o śc i. 19 K o n c e r t  życzeń . 20 
F i lm  ra d ź . — „P rz e d  U rzędem  S ta n u  
C y w iln e g o ” . 21.15 S tu d io  H a lle . 21.30 
K ro n ik a .  22 F ilm  p o i. — „Ż y c ie  
F ra n c is z k a  B .”
S O B O T A  
P R O G R A M  I
9.25 K ro n ik a .  10 W id o w is k o  d la  dz ie 
c i.  10.30 F i lm  T V  N R D  — „P o ło w y  
r y b ” . 11.35 „D z ie ń  na  Z ach o d z ie ” .
11.50 W ia d o m o śc i. 12 S tu d io  H a lle . 
13 F i lm  radź . — „ K ie d y  się ko c h a ...”
14.10 W iadom ośc i. 14.20 W id o w is k o  
d la  d z ie c i. 16 P ro g ra m  z R os to cku ,
17 „ T u r n ie j  C za rnego  R yce rza ” . 17.30 
W iadom ośc i. 17.40 S p o rt. 18.50 T V  
dz iec ięca . 19 F ilm  T V  CSRS — „ D łu 
gi. b ia ły  ś lad ” . 19.25 P rognoza  pogo
dy . k ro n ik a .  20 F i lm  ang. — „C a m 
p in g  „ R a j” . 21.25 P ro g ra m  ro z ry w 
k o w y . 22.55 K ro n ik a .  23.10 P ro g ra m  
ro z ry w k o w y .
P R O G R A M  I I
13.30 M ię d z y n a ro d o w e  w y ś c ig i m o to 
c y k lo w e . 17.15 P ro g ra m  d la  n ie s ły -

szących . 17.45 W iadom ośc i. 17.50 T V  
dz iec ięca . 18 F i lm  T V  b u łg . — .^D e lta
13 zgłoś s ię ” .  18.55 W iadom ośc i. 19 
„N a  m a łe  p ó ł g o d z in y ” . 19.30 S po t
ka n ie  w  k in ie .  20 F i lm  w ł.  — „D o 
ro żka  n r  13” . 21.30 K ro n ik a ,  22 D c. 
f i lm u  „D o ro ż k a  n r  13” .
N IE D Z IĘ L A
P R O G R A M  I
9.25 K ro n ik a .  10 i  10.30 W id o w iska  
d la  d z ie c i. 11 ‘F e s tiw a l M ło d z ie ży  
N R D . 12 S p o tk a n ie  w  k in ie .  12.40 
S y b e ry js k ie  im p re s je  f i lm o w e . 12.50 
W iadom ośc i, k ro n ik a .  13 P ro g ra m  
m u z y c z n y . 14.30 F i lm  T V  N R D  — 
„D ż o k e j M o n ik a ” . 15.30 W id o w is k o  
d la  d z ie c i. 16 K o n c e r t  życzeń. 17 
W ia d o m o śc i. 17.10 S p o rt. 18.50 T V  
dz iec ięca . 19.25 P rognoza  pogody, 
k ro n ik a .  20 „O b ro ń c a  m a g łos” . 21.15 
M e lo d ie  K a lm a n a . 22.35 K ro n ik a .  
P R O G R A M  I I
14 M ię d z y n a ro d o w e  w y ś c ig i sam o
ch odow e . 15.30 „ C y r k  p rz y je ż d ż a ” . 
16.35 R adź. f i lm  d la  d z ie c i. 17.45 
W iadom ośc i. 17.50 T V  d z iec ięca . 18 
F i lm  T V  CSRS — „W a k a c je  z P o l-  
dą” .  18.55 W iadom ośc i. 19 S p o r t. 20 
F i lm  ja p .  — „N a u c z y c ie lk a ” . 21.30 
K ro n ik a .  22 F i lm  k o re a ń s k i — „Ś c i
śle ta jn e ” .

P R O G R A M  I
W IA D O M O Ś C I: 14, 18. 18, 19. 20, 
22. 23.
14.05 M a gazyn  m u z y c z n y  „R y tm ’*. 
14.55 P ię ć  m in u t  o  ks ią żce . 16.05 P ro 
b le m  d n ia . 16.15 B a n k  p rz e b o jó w . 
17 M u z y k a  i  A k tu a ln o ś c i. 17,25 G ita 
ra . b a n jo . l . „  c o u n try .  18.05 G o rą cy  
te m a t. 18.15 W  p o s z u k iw a n iu  u lu 
b io n e j m e lo d ii.  19.20 M in i- re c ita l.  18.30 
Radiio d z ie c io m . 20.10 K o n c e r t  ży 
czeń. 20.48 W iersze  d la  C ie b ie . 21.05 
K ro n ik a  s p o rto w a . 21.15 M u z y k a  ba 
ro k u .  28.25 R e p e ty c je  z ja z z u  p o l
sk iego . *3,18 P a n o ra m a  ś w ia ta . 23.25 
D y s k o te k a  p rz e d  sobo tą .
P R O G R A M  H
W IA D O M O Ś C I: 17. *1.05. 8.50.
14 „M a s z k a ry ” . 14.10 N o w o śc i k r a 
jo w e j fo n o g ra f i i .  15 P a m ię tn ik i i  
w s p o m n ie n ia . 15.10 ż e  s k a rb n ic y  p ie 
ś n i p iń s k ie j.  15.30 F o lk lo r  na  m a p ie  
ś w ia ta .  15.55 M in ia tu ra  l ite ra c k a . 
16 W ie lk ie  d z ie ła , w ie lc y  w y k o n a w 
c y . 17.05 F e lie to n . '17.15 D z ie n n ik .
17.20 M a gazyn  n a u k o w y . 17.40 Szcze
c iń s k ie  n a g ra n ia . 18.08 K o n c e r t  ż y 
czeń. 18.30 K lu b  S te re o . 19.30 W ie
czó r w  f i lh a rm o n ii .  21.10 w ie c z o rn e  
re f le k s je .  21.15 Ś p ie w a ją  no la ta c h .
21.30 L ite ra tu ra  i  m u z y k a . 21.35 T e a tr  
P R  — „ W id o k  na  F o ru m  R o m a n u m ” .
22.10 S łu c h a jm y  ra z e m . 23 „B l is k o  
d o m u ” . 23.20 in s p ira c je  l ite ra c k ie  w  
m u zyce . 24 „B lu e s  o n  to p  o f  b lu e s ” . 
0.45 M in ia tu ra  lite ra c k a .
P R O G R A M  I I I
14 L a to  w  f i lh a rm o n ii .  15.05 W a ka c je  
n a  d w ó c h  k ó łk a c h . 15.10 R ock  po 
p o ls k u . 15.45 M ag. m o to ry z a c y jn y .  
16 Z ap ra sza m y do T r ó jk i .  17.30 P o li
ty k a  d la  w s z y s tk ic h . 18.05 In fo rm a 
c je  s p o rto w e . 19 „S a w a  i  c h w a ła ” .
19.30 T ro c h ę  sw in g a ... 19.50 W  po 
w s ta ń cze j W a rszaw ie . 20 M u s ica le , 
m u s ica le . 20.45 „P rze ce n a  h ie ra rc h i i” .
21.20 T rz y  k w a d ra n s e  ja zzu . 22.15 
Ś p ie w a ć  poezję . 22.45 A u d y c ja  l i t e 
ra c k a . 23 Z a p ra sza m y do  T r ó jk i .  
23.59 „J e d n o ro ż e c ” .
P R O G R A M  IV
W IA D O M O Ś C I: 16. 19.30. 23.50.
14.4S D la  m ło d y c h  s łu ch a czy  — 
M ię d z y  n a m i.  15.15 „T e le m a c h  w  
d ż in sa ch ” . 15.35 M uzyczne  la to  na 
s to la tk ó w . L e k tu r y  n a s to la tk ó w . 16.05 
In s t ru m e n ta r iu m  m u z y k i r o z ry w k o 
w e j.  16.35 W id n o k rą g . 17.05 K o n c e r ty  
in s tru m e n ta ln e . 18 M a gazyn  m o je  
h o b b y . 18.20 M uzyczn e  h o b b y . 18.40 
S tu d io  e k s p e rtó w . 19.40 S e k re ty  l i 
s tó w . 19.55 O tw ó rc z o ś c i d la  d z ie c i.
20.20 W ie czó r m u z y k i 1 m y ś li.  28 Na 
s k rz y d ła c h  p ie śn i. 22.50 L e k tu r y  
C z w ó rk i.  23 C z ło w ie k  1 n a u k a . 23.20 
M u z y k o łe ra p ia . 23.55 K a le n d a rz  ra 
d io w y .
S O B O TA  
P R O G R A M  I
W IA D O M O Ś C I: 6. 7. I .  9. 10. 12.05, 
14. 16. 17. 19. 20, 22, 23.
8.10 O b se rw a c je  K r y s ty n y  Z ie l iń 
s k ie j.  8.40 Ż o łn ie rs k i z w ia d . 9 L a to  
z ra d ie m . 9.30 R ad io  k ie ro w c ó w .
11.30 „H ra b ia  M o n te  Chr-isto” . 12.30 
M u ż y k a  fo lk lo re m  m a lo w a n a . 12.45 
R o ln ic z y  k w a d ra n s . 14.05 M agazyn 
m u z y c z n y  „ R y tm ” . 16.05 M e rk u r iu s z  
rz ą d o w y . 16.30 K o n c e r t  życzeń. 17.25 
A lk o h o liz m , a lk o h o l. 17.30 M u zyka  
z f i lm o te k i.  18 „M a ty s ia k o w ie ” . 18.30 
G ra n ie  ja k  z n u t.  19.20 M in i- re c ita l.
19.30 R ad io  d z ie c io m . 20.10 P rz y  m u 
zyce  o  sp o rc ie . 21.05 T y g o d n ik  k u l
tu ra ln y .  21.25 P ó ł tu z in a  a t r a k c j i  
m u z y c z n y c h . 22.25 Na ro c k o w ą  n u tę . 
23.25 Z ap roszen ie  do ta ń ca . 
P R O G R A M  I I
W IA D O M O Ś C I: 6. 8. 13. 17. 20.50. 0.50.
8.05 N aszym  zd a n ie m . 8.10 P rzebo je  
s ta re  ja k  ś w ia t. 8.30 P o ra n n a  se
re n a d a . 9 E rs k in e  C a ld w e ll — „ B l i 
sko  d o m u ” . 9.20 P rz e b o je  43-lecia . 
9.50 „M a s z k a ry ” . 10, G o dz ina  m e lo 
m ana . 11 "Zawsze do le d e n a s te j. 11.10 
K a b a re to n  D w ó jk i.  11.30 T y d z ie ń  w  
s te reo . 12 S z ta fe ta  o rk ie s t r  ra d io 
w y c h . 12.25 W  s tro n ę  lazzu . 13.30 
A lb u m  o p e ro w y . 14 A n d rz e j P iw o 
w a rc z y k . 14.10 G w ia z d o z b ió r. 16 
W ie lk ie  d z ie ła , w ie lc y  w y k o n a w c y .
17.05 F e lie to n . 17.15 D z ie n n ik .  17.20 
G a w ęda  m is trz a  W a le r ia n a . 18 Ze 
ś w ia to w e j e s tra d y . 18.10 T y d z ie ń  na 
Z a c h o d n im  W yb rze żu . 18.30 M uzycz
na g a le ria  D w ó jk i.  19.20 M in ia tu ra  
lite ra c k a . 19.30 W ieczó r w f i lh a rm o 
n i i .  21 Ś p ie w a ją  po la ta c h . 21.30 „ L i 
te ra tu ra  i  m u z y k a ”  — N a g ra n ie  
w ie c z o ru . 21.35 T e a tr  P R . 22.10 L is ta  
p rz e b o jó w . 23 „B lis k o  d o m u ” . 23.20 
S tu d io  S te te o  zaprasza. 0.45 M in ia tu 
ra  l ite ra c k a .

P R O G R A M  I I I
8.30 „S p a d e k  na życzen ie ” . 9.20 M a
ła  p o ra n n a  m u z y k a .  ̂ 10 „S ła w a  i  
c h w a ła ” . 10.30 Z ło te  la ta  sw inga.
11 N ie  c z y ta liś c ie  -  to  p o s łu ch a jc ie .
11.15 w o k ó ł m u z y k i la ty n o s k ie j.  11.50 
„ W  po w s ta ń cze j W arszaw ie ” . 12.05 
W  to n a c j i  T r ó jk i .  13 „S p a d e k  na 
życzen ie ” . 13.10 P o w tó rk a  z ro z ry w 
k i .  14 L a to  w  f i lh a rm o n ii .  15.05 W szy
s tk ie  d ro g i p ro w a d za  do N a s h v ille .
15.45 P o d róże  re p o r te ró w . 16 Z a p ra 
szam y do T r ó jk i .  18.05 In fo rm a c je  
s p o rto w e . 19 „N asza  P o lską  re p o r
te rs k a ” . 19.40 T ro c h e  s w in g a ... 39.50 
„ W  po w s ta ń cze j W arszaw ie ” . 20 L is ta  
p rz e b o jó w . 22.15 T e a trz y k  „Z ie lo n e  
O ko” . 22.39 Z espó ł „K o m b i” . 23 Za
p ra sza m y  d o  T r ó jk i .
P R O G R A M  IV
W IA D O M O Ś C I: 7, 12.05, 16, 19.30, 23.50. 
7.06 K a le n d a rz  ra d io w y . 7.15 D o o ko ła  
ś w ia ta . 7.30 O rk ie s tra  S tana G e tza .
7.40 J . a n g ie ls k i.  7.55 M u z y c z n y  su
p le m e n t. 8,10 C z ło w ie k  w  sw o im  
„ M ” .  8.30 P o ra n n a  p o z y ty w k a . 8.50 
A k tu a ln o ś c i. 9 Z  k a ta lo g u  n ie za p o m 
n ia n y c h  p rz e b o jó w . 9.30 Z g a d n ij,  
sp ra w d ź, o d p o w ie d z . 10 A lfa b e t p io 
s e n k i a k to rs k ie j.  10.30 V a dem écum  
s łó w  i  znaczeń  — „G a w ę d a ” . 11 R oz
g łośn ia  H a rc e rs k a . 12.10 P o ls k ie  ze
s p o ły  ( in s tru m e n ta ln e . 12.20 B iu ro  
L is tó w . 12.30 M ię d z y  fa n ta z ją  a  na 
u k ą . 13 80-!ecie H o ro w itz a . 13.55 F e 
l ie to n  l i te r a c k i.  14 o  k u ltu r ę  s ło w a .
14.20 Ś p iew a  zespó ł — „ A n d rz e j i 
E liz a ” . 14.30 D la  m ło d y c h  s łu ch a czy . 
—  W it r y n a  m ło d y c h  po e tó w . 14.« 
W a k a c je  tía  d w ó c h  k ó łk a c h . 14.53 
M u z y k a  n a s to la tk ó w . 15 T e a tr  d la  
m ło d z ie ż y . 16.05 Z  m ik ro fo n e m  po 
k r a ju .  17 P e jzaż  p o ls k i.  17.20 E n cy 
k lo p e d ia  k u l t u r y .  18 D o m in g o , ja 
k ie g o  n ie  z n a m y . 19 P o r t re ty  P o la 
k ó w . 18.35 R e d a k c ja  R e p o rta ż y  p ro 
p o n u ją . 19.40 O rk ie s tro w e  g ra n ie . 
20 D o ro ś li o h a rc e rs tw ie . 20.20 W ie 
czó r za  s łu c h o w is k ie m . 21.30 K u lis y  
seen ł  sce n e k . 21.50 S ło w o  o  k u l t u 
rze. *2.05 S p o tk a n ie  z  re p o rta ż e m .
22.30 F l i r t  z  k a b a re te m . 22.50 L e k tu 
r y  C z w ó rk i.  23 R o z m o w y  in ty m n e .
23.20 M u z y k a  spod z n a k u  A m o r* .  
N IE D Z IE L Ą
P R O G R A M  I
W IA D O M O Ś C I: 7. *. 1*. 20. 23.
7J5  M u z y k a  w  ra n n y c h  panto fiae !» . 
7.34 Czas i  lu d z ie . 8.30 M o s k w a  s  
m e lo d ią  1 p io se n ką . 9 M a gazyn  W o j
s k o w y . 10 G ra  O rk ie s tra  PR LTV w  
K a to w ic a c h . 10.30 T e a tr  d la  D z ie c i.
14 K o n c e r t  p rze d  h e jn a łe m . 18 .W W  
sam o p o łu d n ie . 12 .«  M u z y k a  fo lk lo 
re m  m a lo w a n a . 13 P rze g lą d  ty g o d n i
k ó w . 13.15 K la s y c y  o p e re tk i — W ie 
d e ń . 14 M a gazyn  m ię d z y n a ro d o w y .
14.20 W  k i lk u  ta k ta c h , w  k i lk u  s ło
w a c h . 14.30 „ W  Je z io ra n a ch ” .  18 
K o n c e r t  życzeń. 16 W eso ły  au tobus .
17 M a gazyn  m u z y c z n y  „R y tm ” .  16 
D ia lo g i h is to ry c z n e . 18.15 Ś w ia t  m u 
z y k i.  19.10 K o n c e r t  na  Jeden głos.
19.30 R ad io  dz ie c io m  — „M ic h a lin k a  
z M ic h a lin a ” . 19.50 ś la d e m  naszych  
in te rw e n c ji .  20.10 P rz y  m u zyce  o 
s p o rc ie . 21.05 P o ls k ie  ro d o w o d y . 21.30 
S ły n n i w ir tu o z i.  22 T e a tr  P R  — 
„D z ie w c z y n a  z  n a s z y jn ik ie m ” . 23jl5 
Ś w ia t  w  ty g o d n iu .  23.25 Jazz d la  
w s z y s tk ic h .
P R O G R A M  I I
W IA D O M O Ś C I: 7. 13. 17. 0.55.
7.05 Q uod liib e t — c z y li, co k to  lu b i.
7.40 Za ro g a tk a m i. 8.02 K o n c e r t  ży 
czeń. 8.25 P r .  w o js k o w y . 8.45 K o n 
c e r t  w  ro m a n ty c z n y m  s ty lu .  9.15 
T e a tr  PR . 10.15 P o ra n e k  z m u z a m i.
12 M u z y k a  d la  k o le k c jo n e ró w . 13.05 
N ie d z id n y  K o n c e r t  O rk ie s try  P R iT V  
w  W a rszaw ie . 14 P io s e n k i z d o b rą  
d y k c ją .  14.15 R om anse i  n ie  ty lk o .
15 K o n c e r t  c h o p in o w s k i. 15.30 K a 
ta lo g  w y d a w n ic z y . 15.35 P io s e n k i na 
te le fo n . 17.05 B ib lio te k a  m uzyczn a .
18 A r r lg o  B o ito  — „M e f is to te le s ” .
21.20 L is ta  b y ły c h  p rz e b o jó w . 22,15 
W ie czó r p ły to w y .  0.16 W  ś w ie c ie  k a 
m e ra l is ty k i.
P R O G R A M  m
7.05 M e lo d ie  p rzebudzan i? i. 8 S p ra w y  
i  s p ra w k i w ie lk ie g o  ś w ia ta . 8.16 
K o m u  p io senkę ... 8.45 K ą ty  w id z e 
n ia . 9 M u z y c z n y  p o ra n e k  f i lm o w y .
9.30 „ Z  m o je j p ły to te k i” . 10 „ T y lk o  
50 m in u t ” . 10.50 B lis k ie  s p o tk a n ia : 
T e m p la riu sze . 11 „P o d  d a c h a m i P a
ry ż a ” . 11.30 S łu c h o w is k o  d o k u m e n 
ta ln e . 12 R e c ita l J e k a t ie r in y  N o w ic 
k ie j .  12.50 B lis k ie  s p o tk a n ia : T e m 
p la r iu s z e . 13.05 N ie ch  g ra  m u z y k a . 
14 P ry w a tn ie  u  Z d z is ła w a  Tob iasza .
14.15 „U ro d z o n y  w  U S A ” . 15 Ż y c ie  
na gorąco . 15.30 O d ku rzo n e  przebo 
je .  15.50 B lis k ie  s p o tk a n ia : T e m p la 
riusze . 16 D z ie ła , in te rp re ta c je ,  na 
g ra n ia . 17 P o w ię ksze n ia . 17.30 S ta re  
i  n ow e  n a g ra n ia  T ró jk o w e . 18 „D z ie 
w ic tw o ”  — s łu ch . 18.22 W a ria c je  na 
te m a t. 19.05 B a w  s ie  razem  z n a m i. 
21 A u d y c ja  p o e ty c k a . 21.25 M u zyka  
je s t ja k  n ie d z ie la . 22 R o zm yś la n ia  
p rze d  pó łn o cą . 22.10 A k a d e m ia  pana 
S ebastiana . 22.50 R o zm yś la n ia  p rzed  
p ó łn o cą . 23 Z a p ra sza m y do  T r ó jk i .
23.50 .Jedno rożeżc” .
P R O G R A M  IV
W IA D O M O Ś C I: 7, 12.05, 16, 19.30, 23.50.
7.10 W  ś w ią te c z n y m  n a s tro ju .  8 K le j 
n o ty  m u z y k i i  s ło w a . 8.20 A n e g d o ty  
i  fa k ty .  8.50 P ie śn i C y p r ia n a  B a zy 
l ik a .  9 T ra n s m is ja  m szy rz y m s k o 
k a to l ic k ie j.  10 R e c ita l o rg a n o w y .
10.20 K ra jo b ra z y  h is to ry c z n e . 10.50 
R ozg łośn ia  H a rc e rs k a . 12.10 Z a g a d k i 
m uzyczne . 12.30 W y p ra w y  C z w ó rk i.
13.30 K o ło b rz e g  84. 14.30 U chem  Ib i-  
sa. 15 T e a tr  K la s y k i d la  M ło d z ie ży .
16.05 M u z y c z n y  s ie rp ie ń  w  D u szn i
k a ch . 17 Q u iz  p o p u la rn o n a u k o w y  — 
W IS T . 17.50 U tw o ry  B y rd a  i  T a llis a , 
18 N aboeżńs tw o  K o śc io ła  ew ange-

‘ l ic k o -re fo rm o w a n e g o . 18.40 U tw o ry  
Jerzego F ry d e ry k a  H a e n d la . 19 A lfa  
i  O m ega. 19.35 S ła w n e  o rk ie s t r y  k a 
m e ra ln e  i  ic h  so liśc i. 20.20 W ieczór 
m u z y k i i  m y ś li.  22 R e fle k s je  i  re zo 
nanse m uzyczn e . 22.50 L e k tu ry  
C z w ó rk i.  23 G ra  Jam es G a lw a y . 23.!0 
P u b lic y s ty k a  k u ltu ra ln a .

„K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  -  d z ie n n ik  RSW „P ra s a - K s lą ż k a - R u c h ”  W Y D A W C A  467- 21AKdzJ ^  S s k )  462-35. dz e ko n o m  -m.>r?k.
sk r. poczt 70-925 R e dagu je  k o le g iu m . T E L E F O N Y : c e n tra la  430-21 s e k re ta r ia t  re d . n a cze ln e g o  457-4L ^ r e  ta  ̂ r e d a k c j i  «67 ¿1 ™ P ru s k ie g o  8 te l 394 34 Za treść : te r-
dz. s p o rto w y  379-50 dz. łącznośc i z C z y te ln ik a m i 450-21. O G Ł O S Z E N IA  p rz y jm u je  B iu r o  R e k la m  • m d ^kS a  35im  D ru k  Szczec ińsk ie  Z a k ła d y  G ra fic z n e
m in  d ru k u  og łoszeń re d a k c ja  n ie  ponos i o d p o w ie d z ia ln o ś c i. M a te r ia łó w  n ie  za m ó w io n y c h  re d a k c ja  n ie  zw ra ca  N r in d e k s u  3oo.^. u r u * .  o « .«  0 2
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T A K  było  w czo ra j — pogoda ciągle p ła ta  nam  fig le . U r lo 
pow icze m a ją  je dnak nadzieję, ze deszczowych d n i w  s ie rpn iu  
n ie  będzie zby t w ie le . O by! Foto: Zb. Jodko w sk i

Nowa szkoła na osiedlu Zawadzkiego

Przed pierwszym dzwonkiem
S P R A W A  s z k o ły  d la  d z ie c i  Z R ów nocześn ie  z e k ip a m i fa c h ó w  

r w m r ł l i  7 a w a H 7k W n  je s t  f p m n -  có w  b u d o w la n y c h  o b ie k te m  z a j-  c s ie a ia  ¿ .a w a c tz K ie g o  je s i  te m a  raUj ą Sję  j Uż p ra c o w n ic y  re s o r tu
tem  pow raca jącym  często ta k  w  o ś w ia ty . P rz e ję li na ra z ie  część 
dyskusjach ja k  i na łam ach g o to w y c h  ju ż  pom ieszczeń i ro z - 
prasy. D w u d z te  totysięczne o- ^ ^ ^ S S S S S T  n S o J  
Siedle dop raw dy d ługo czekało S u k c e s y w n ie  za g o sp o d a ro w u ją
na p laców kę  ośw iatow ą Z p rz e k a z y w a n y  sa le  le k c y jn e . T rze  
praw dziw ego zdarzenia. W szel- ba wszak sis spieszyć, 
k ie  prow izoryczne rozw iązan ia  w  na d ch o d zą cym  r-oku s z k o ln y m  
f u n k - r in n u ia r p  r f o t v e h r 7n<j w  S zko ła  P o d s ta w o w a  n r  45 na  os ie - lunKC jonu jące aotycnczas w  d lu  z a w a d z k ie g o  m a p rz y ją ć
ty m  re jo n ie  m iasta b y ły  ty lk o  1162 u c z n ió w  k la s  od  „O”  do 5. 
złem  koniecznym . B ędz ie  t u ta j  38 o d d z ia łó w  v

R o 7n n r z v n a  ia o v  s ip  w p  \ v r 7 0 -  n io w - O czyw iśc ie  m oże s ię  jesz , K°zpoczj nający s ię  we w rzc zdarzyć> że Uczba d z ie c i n i
smu nowy rok szkolny ma w z ro ś n ie  — g d y  p rz y p o m n ą  sob ie  
przynieść korzystną zmianę o  za p isa n iu  p o c ie c h y  do  s z k o ły  
uczniom z osiedla Zawadzkiego, sp ó źn ia lscy  ro d z ice .
Dobiega bow iem  obecnie koń - P rz e w id u je  się ta k ż e , iż  n ie  u le  
r a  n i ( ' r u « 7v  e ta n  h u d n iw  w t n .  g n ie  l ik w id a c j i  szko ła  w  a d a p to - c a  p ie r v v s z y  etap Duetowy SZKO w a n y m  b u d y n e c z k u , k tó r a  d o tą d  
ły .  W  n ie j tez rozpoczną się za s p e łn ia ła  ro lę  „ g łó w n e j u c z e ln i”  
m n ie j w ięce j m iesiąc pierw sze na  o s ie d lu . T rz e b a  b o w ie m  b ra ć
le k c ie  O d d a n e  z o s ta n a  t u  d n  u -  p o d  u w a g ^  eże 2 roku na rok te K c je .  u a a a n e  z o s ta n ą  t u  a o  u - bę d z ie  ro sn ą ć  lic z b a  u c z n ió w  (w
ży tk u  24 pomieszczenia do n a - k o le jn y c h  la ta c h  p rz y b ę d ą  bo- 
u k i,  zaplecze kuchenne, s to łów - w ie m  k la s y  v i ,  .V II i  v n i ) .  
k a .  B ędąca na  u k o ń c z e n iu  część d y -

. , , r r , . . _ . . ,  ,  . d a k ty c z n a  je s t p ie rw s z y m  e tapem
A t* C, ^  te-S + 3est b u d o w y  s z k o ły . W  p ó ź n ie js z y m

s 5n? Bu‘i o ™n \c t wa  O gó lnego  te rm in ie  m a  t u  jeszcze p o w s ta ć  
n r  1. F a c h o w c y  w c ią ż  jeszcze m a - saj a g im n a s ty c z n a , basen, b o iska  
¿3 ro b o t d o  za ko ń cze n ia , s p o rto w e  z p ra w d z iw e g o  zd a rze -
P o zo s ta ło  w y k o n a n ie  o k o ło  25 n ia . j est  to  je d n a k  m e lo d ia  p rz y -  
p ro c . e le w a c ji b u d y n k u , p o n a d to  sz łośc l. D y r e k to r  Iw a n ic k i  uw aża , 
w e w n ą trz  trz e b a  u ło ż y ć  p o sa d zk i iż  te  ro b o ty  -  z g o d n ie  z c y k le m  
( ¡p ły tk i P C W ) n a  o k o ło  50 p ro c . p ro d u k c y jn y m  ••— w y k o n a n e  zos ta - 

Pom ie,szcz,e.n  <>ra z  d o - ną w 3 la ta  ( t j .  d o  ro k u  1988). 
k o ń c z y c  p ra c e  m a la rs k ie . N ie  je s t  M a ją  s ię  rozpocząć zaś w  ro k u  
to  ju ż  dużo  i  ja k  z a p e w n ił d y -  Drz v s z łv m  
r e k to r  K B O -1  J e rz y  Iw a n ic k i  b u -  y  y *
! - *  C,!*EU 3 ‘ y s o d n i z a k o ń - d l a  osiedla K lonowie* pla- 

nowane były dwie szkoły pod
stawowe. I  o te j drugiej p la
cówce trzeba zacząć poważnie 
myśleć. W  dyrekcji KB O-1 prze 
widuje się, iż rozpoczęcie prac 
przy nowym obiekcie dla oświa 
ty  może nastąpić nie prędzej 
niż w  roku 1986. N a  razie bo
w iem  trzeba zakończyć tu  budo 
w ę 2 przedszkoli (m ają być od
dane w  przyszłym roku) i  na 
dobre zaawansować prace przy 
I I  etapie budowy obecnie odda
wanej szkoły. Rok 1986 nie 
jest jednak aż tak odległy i 
oby w  tym  term inie podjęto 
ową kolejną inwestycję oświa
tową. (su) I

Notatnik szczeciński
ę  O S IE D L O W Y  K lu b  S zczec iń 

s k ie j S p ó łd z ie ln i M ie szka n io w e , 
2aprasza  w  n a jb liż s z ą  sobo tę  (' 
o m .) d z ie c i do  w s p ó ln e j ra b a  w y . 
W  p ro g ra m ie : te le fe r i« ,  r e k re a c y j 
I le  za b a w y  z p i łk ą  I  s k a k a n k ą  
(godz. 10 os. K a lin y ) ,  p ro je k c ja  
b a je k .

•  W o je w ó d z k i D o ra  K u l t u r y  za
p ra sza  m iło ś n ik ó w  m u z y k i po w a ż
n e j  na  k o n c e r t  k a m e ra ln y  w  S a li 
B o g u s ła w a  Z a m k u  K s ią ż ą t P o 
m o rs k ic h  w  sobo tę , 4 b m , na  
g odz . 18. W  k o n c e rc ie  w e z m ą  u -  
d z la ł:  R u d o lf  H e in e m a n n  (R F N ) 
•— o rg a n y , M a łg o rz a ta  A ra m o w -  
ska  so p ra n , L eszek  K ę d ra c k i — 
k la w e s y n . K o n c e r t  p ro w a d z i J e 
r z y  P ie ń k ó w . B i le ty  d o  n a b y c ia  w  
k a s ie  Z a m k u  w  godz. 10—18.

•  W  n ie d z ie lę , 5 b m . odbędz ie  
s ię  k o le jn a  g ie łd a  s ta ro c i w  k lu 
b ie  „ T ra n s ” .

•  D K  „H e tm a n ”  SM  „ K o le 
ja r z ”  p ro p o n u je  w  d n iu  6 bm . 
p le n e r  p la s ty c z n y  d la  d z ie c i 1 
m ło d z ie ż y  p n . „ M a la r s k i p a m ię t
n ik  zn a d  O d ry ” . Z b ió rk a  z a in te 
re s o w a n y c h  p rze d  D K  „H e tm a n ’ 
o godz. 11.

Kronika wypadków
W C Z O R A J  ra n o  ja d ą c y  u l.  G dań 

ską „ F ia t ”  126p n r  SZR  3035 p ro 
w a d z o n y  p rzez  Z d z is ła w a  T . w p a d ł 
w  p o ś lizg  i  w je c h a ł na w yse p kę  
t ra m w a jo w ą  p o trą c a ją c  w y s ia d a ją 
cą z t ra m w a ju  G ra ż y n ę  G . R anną  
k o b ie tę  p rz e w ie z io n o  do  s zp ita la .

T A  T R A S IE  D o lic e  — P iaseczno 
o godz. 12.40 w p a d ł w  p o ś liz g  sa
m o ch ó d  dos ta w czy  „ Ż u k ”  n r  SZD 
713Z na le żą cy  do P rz e d s ię b io rs tw a  
R e m o n to w o -B u d o w la n e g o  w  S ta r
g a rd z ie . Sam ochód w  w y n ik u  po 
ś liz g u  z n a la z ł s ię  w  p rz y d ro ż n y m  
ro w ie . O brażeń  d o z n a ł pasażer 
W ie s ła w  G ., k tó r y  po  o p a trz e n iu  
w  s z p ita lu  w r ó c i ł  do  d o m u . S tra ty  
oszacow ano na 60 ty s . z ł.

S T R A Ż  poża rna  g a s iła  w c z o ra j 
p o ża r, k tó r y  w y b u c h ł w  c ie lę tn i-  
k u  w  m ie js c o w o ś c i B u k . P oża r 
s t ra w ił  częśc iow o p o k ry c ie  dachu  
i  t r z y  to n y  s iana . S t ra ty  w s tę p 
n ie  oszacow ano n a  150 tys . z ł. 
P rz y c z y n y  p o ża ru  bada s p e c ja ln ie  
p o w o ła n a  k o m is ja .

(w g) ,

S u n ą ł  j a k  p o  s z n u r k u . . .

Jeszcze jedno „nadrzucenie“  
i most stanie na filarach

CZW A R TEK , godzina 18. Na Trasie Zam kowej kończą się ze s tro n y  lu d z i?  W szyscy o n i w ie  
właśnie przygotowania do kolejnej, ważnej operacji. Już za d,z^ ’  że p r ?y  ta k  z e g a rm is trz ó w - 
chwilę prawobrzeżny koniec przęsła ma „zejść” z rusztowania io‘ naw ltaSo8lądaćfSu S y nŚią * ? £  
i  spocząc na swym docelowym filarze. c y z ja , a n ie  czas. Czop ło żyska

M n c T n u T i r n m o c v »  , . A1 , . . . .  m o s tu  m u s i w e jś ć  w  sw o je  g n ia z -
„ M U o  i  U o  i  A L U  W b C  Y  k ie ro  A le  oto na jw ażn ie jszy rno- do  p ra k ty c z n ie  bez żadnego lu zu . 

w cy i opera torzy m aszyn m a ją  m ent dn ia . O  godz. 18.23 k ie - D z iś  c a ły .  d z ień  z e jd z ie  b u d o w la - 
jeszcze chw ilę  p rze rw y . Ich  ró w n ik  ope rac ji m g r inż. Ja- p H o n ó w  p ,T s 2 £ i  m S f - S  
p raca m e zawsze jest e fe k tó w - nusz Gąsior zarządza drogą ra -  sa ją c y  n a d  N abrzeżem  wieiec- 
na, ale bez n ich  n ie  można so- d iow ą sprawdzenie stanow isk. kim - Jeszcze je d n o  n a d rz u c e n ie ”  
bie w yobraz ić  te j ca łe j a k c ji.  P ra w y  s k ra j m ostu unosi się wy?h ajuż e "takS z|o ‘ awimSę 
Trasa łącząca — przez M ost ju ż  ty lk o  na pontonach. Teraz p rz e p ra w a  przez o d rę .
D łu g i —  oba brzegi O d ry  p rz y -  napręża się lin a  ręcznej w yc ią -, (mor)
pom iną ru c h liw ą  autostradę. g a rk i. Wszyscy w p a tru ją  się w  

C iężkie samochody oraz samo w iszący nad n am i most. 
b ieżne żuraw ie  ty p u  P ingue li —  PO SZEDŁ —  ktoś krzy- 
(udźw ig 65 ton), „H y d ry ”  (54 to -  czy- I  rzeczywiście. Przęsło ma
ny) oraz „Grove 635”  —  bez prze jestatycznie poczyna zsuwać się 
rw y  uczestniczą w  rozm a itych  z rusztowania. „ Id z ie ”  centy- 
przeprowadzkach. Trzeba prze- ™etr  po centymetrze, równo 
w ozić ciężkie bębny z lin a m i, niczym po sznurku. Ruch ten 
usuwać spod m ostu szk ie le ty  widzę dość dobrze, ponieważ 
rusztow ań. znajduję się w  grupie budowla

O peratorzy żu raw i: Zygmunt nych oczekujących przesuwają- 
Piechocki, Ryszard Magdziak, się mostu na jego filarze.
Jan Lisiecki i Ryszard Wieczo- Odległość, Jaką ma do przeje- 
rek dem onstru ją  iście m is trzo - chama Przęsło w ynosi ok. 30 
w skie  opanowanie swego fachu, njefrow. N ic  dziwnego, ze a k -  
zwłaszcza podczas w yciągan ia  c ja  t.rw ac m usi * rubo ponad 2 
spod przęsła w spom nianych sta ffonzmy-
lo w ych  szablonów. Pan- Antoni J A K  p o w ie d z ie li m i in ż y n ie ro w ie  
Tłok, podobnie zresztą ja k  wszy z  po zn a ń sk ie g o  „M o s to s ta lu ” , rę cz- 
s c v  ip f fo  k o lę d 7 V  r» r7 P s ta ł i u 7 ne  n a p ro w a d z a n ie  m o stu  (bo  ja k  s c y  je &o Koieazy, p r z e s ia ł  ju z  je  inaczej nazw ać?) je s t  b a rd z ie j
liczyc  godziny Spędzone non p re c y z y jn e , n iż  w  p rz y p a d k u  

e w e n tu a ln e g o  u ż y c ia  w y c ią g a re k  ostop k ie row nicą ...

Propozycja WDK

Jarmark Zamkowy
W D K  p ro p o n u je  c h ę tn y m  u - 

cze s tn ic tw o  w  n o w e j fo rm ie  
spędzan ia  w o ln e g o  czasu. W  
ka d ą  n ie d z ie le , w  Sala A n n y  
J a g ie llo n k i Z a m k u  będzie  
t r w a ł  „ J a r m a r k  Z a m k o w y ” . 
P oszczególne n ie d z ie le  pośw ię  
cone będą ró ż n y m  d y s c y p li
n o m . N a jb liższa , 5 bm ., w  
godz. od  U  do  14 pośw ięcona  
będzie  m a la rs tw u . M o ty w e m  
p rz e w o d n im  każdego  „ J a rm a r 
k u  będz ie  g ie łd a  p ły t ,  p la ka 
tó w , w y d a w n ic tw  m u zycz 
n y c h . W  k o le jn e  n ie d z ie le  spo 
ty k a ć  s ię  będą ra . in .  m iło ś 
n ic y  p rz y ro d y , k o le k c jo n e rz y ,  
h o b b y ś c i ł t p .

P o n a d to  5 b m . W D K  p ro p o 
n u je  „N ie d z ie ln e  s p o tk a n ia  
z a m k o w e " w  godz. 10—11 m in i-  
r e c ita le  o rg a n o w e  — g ra  R . 
R o że k . Sala B o g u s ła w a , w 
godz. I I .30—13 p ro je k c ja  ba
je k  d la  d z ie c i w  k in ie  Z a m e k. 
W  sa lach  B W A  i  W D K  czynna  
je s t  w y s ta w a  p t .  „ X i i  F e s ti
w a l P o lsk ie g o  M a la rs tw a  
W spó łczesnego" — z w ie d za n ie  
Z a m k u  1 w y s ta w  od  godz. 10 
do 14 b e z p ła tn ie . Zaś o godz. 
16 w  k in ie  Z a m e k  o d b ędz ie  sie 
p ro je k c ja  a m e ry k a ń s k ie g o  f i l  
m u  dozw o lo n e g o  od  la t  15 p t. 
„ P o w ró t  do d o m u ” .

n a p ę d z ie  e le k try c z n y m . L u d z ie  
p rz y  p o tę ż n y c h  ka b e s ta n a ch  p ra 
c u ją  z w y c z u c ie m . Jeden o b ró t  
k o rb ą  — i  stop . Z n ó w  d w a  o b ro 
t y  — i  p rz e rw a . W szys tko  za leży 
od  s y tu a c j i  (zm ie n ia  się w ia t r ,  p o 
ja w ia  s ię  fa la  i tp .) .  L in a  n a w ija  
się na je d e n  bęben, a z dw ó ch  po 
za s ta ły c h  (m a ją c y c h  fu n k c ję  h a m u 
ją c ą ) — p o w o li o d w ija .

W C Z O R A J p ra cę  na  T ra s ie  Z a m 
k o w e j ro zp o czę to  — ja k  z w y k le  — 
o godz. 5. S kończono ją  ju ż  po 
zm ie rz c h u . I  ja k  t u  n ie  m ó w ić  o 
p o św ię ce n ia ch  o ra z  sam ozaparc iu

Znaleziono
W  R E D A K C J I „ K u r ie r a ”  w  p o k o 

ju  n r  66 są do o d e b ra n ia  d o k u m e n 
t y  E lż b ie ty  S k rz y p a z y ń s k ie j.  E w y  
K asperow Łoz, M a rz e n y  C h rz a n o w 
s k ie j 1 Jerzego K o n o p a ck ie g o .

W  SaM R y c e rs k ie j U rzę d u  W o je 
w ó d z k ie g o  po zo s ta w io n o  o k u la ry  le 
czn icze . O de b ra ć  1e m ożna w  d n iu  
9 b m . w  godz. o d  8 do 20 w  p o r
t ie r n i  U W .

N a  vd. F e lcza ka  zna le z io n o  30 l ip -  
ea b r .  d a m s k i ze g a re k . W iadom ość 
te ł.  231-172 W godz. 17—20.

O w a  ty g o d n ie  te m u  p rz y b łą k a ła  
s ię  su czka  ra s y  ra t le re k .  W ia d o 
m ość te ł.  720-39 po godz. 19.

Sla N ie b u sze w ie  p rz y b łą k a ła  s ię  
suczka  m a śc i b e żo w e j ze s ta ją c y m i 
u sza m i. W iadom ość  te l.  233-498.

Od kilku d n i b łą k a  się na  ul. 
M a rc in k o w s k ie g o  p ies  ra s y  basset 
z o b ro żą . W iadom ość  te l.  708-83 po 
godz. 17.

Taakie b u t y !

215 C M  W ZRO STU — to 
sa tysfakcja  w  c h w ili,  gdy jest 
się w yb ie ranym  najwyższym  
P o lak iem  i... m nóstwo k ło po 
tów na co dzień. M a je w ła 
śnie szczecinianin Roman Ra- 
czkow iak, wszak n igdzie n ie  
można kup ić  obuw ia  n r  48, 
a n i odzieży. Są też k ło po ty  z 
ub ran iem  roboczym  (na jw yż
szy p racu je  w  Zakładach D ro 
b iarskich).

O sta tn io  łó dzk ie  zakłady 
S to m il”  w yko n a ły  specjaln ie 

dla p. R aczkow iaka n ietypow e 
g u m ia k i potrzebne do pracy. 
Może teraz „O d ra ”  pomoże u - 
brać najwyższego Polaka?

^ i n f o r m a t o r )
19, Z e g a d ło w icza  12, A . K rz y w o ń  
10, M e ta lo w e j 30, B oh . W a rsza w y  
55, S to łc z y ń s k ie j 149, S zcze c iń sk ie j 
21, J a ro w ita  9 (U rząd  W o je w .)  
B a t. C h ło p s k ic h  79, B a łty c k ie j 38, 
p i.  D z ie rż y ń s k ie g o  1 (U M ) W o j. 
P o lsk ie g o  35, W ilc z e j 13. w  Z a ło - 
m iu ,  M ilc z a ń s k ie j 1, W ło ś c ia ń - 

G ru n w a łd z k ie j

H A N D E L  I  U S Ł U G I 
W  S O B O TĘ  cz y n n e  będą w  

godz. od  1 do  13 s k le p y  o g ó ln o 
spożyw cze, n a b ia ło w e  i  p ie k a rn i
cze p rz y  — u l.  B a ł ty c k ie j  25,
K a rp ie j 1, In w a lid z k ie j 11«. W łoś
c ia ń s k ie j 1, S to łc z y ń s k ie j 75 i  169,

K o ń s k T K i^ raa7 y i 96, ™ i ? doJY?3 47 czy? ne  w  8 - od  1» JA. H o łd u  P ru s k ie g o . E . G ie rcza k , s k ie j 1, C hop ina
RupTka i 7* S k le p y  c u k ie rn ic z e  PSS „S p o -  oś. S ło n e czn ym , na  B asen ie  G ó r- 16 (w  P o lic a c h ) czynne  w  godz.

\  r  3 ł<;m ”  czy n n e od 10 do 16 p rz y  — n ic z y m  —  czyn n e  do godz. 18, a od  8 do 13, n a to m ia s t P o lic e  3
4 ™ ? 10' ,  *  A, -1 a l- N ie p o d le g ło ś c i 4, J a g ie llo ń s k ie j na  D w o rc u  G łó w n y m  P K P  od u l.  P ia s tó w  5 w  g . 9—11.
A s n y k a  13. K ró l.  J a d w ig i 9. S ląs- 12, K rz y w o u s te g o  65. W y z w o le n ia  godz. 5 do  22.

3  ii,0mA  P a ry sk  16j  1 i  S w ia -  58 o ra z  p rz y  u l.  D w o rs k ie j 8 — Z a k ła d y  u s łu g o w e : fo to g ra fic z n e  K O M U N IK A C J A
r w i  19 tt„ 1V - r  f  czy n n y  od g. 11 do 17. C u k ie rn ie  SP „F o to -S tu d io ”  p rz y  a l. W o j. W  S O BO TĘ tra m w a je  i  a u to b u -
h t r i  9 B a r "  P ry w a tn e  o tw a r te  w  godz. 10—18, P o ls k ie g o  38 od 16 do 19, W y z w o - sy  będą k u rs o w a ły  w g  ś w ią te cz -
w iA i w ,- ł  H °  Ł 5’ Sz,e?°,~ a P ie k a rn ie  p ry w a tn e  od godz. 6. le n ia  84 od 10 do 18, W y s z y ń s k ie - n y c h  ro z k ła d ó w  ja zd y .

n sK ie j i .  R y m a rs k ie j,  S k le p y  m ię s n o -w ę d lin ia rs k ie . g a r-  go Id od  12 do 18; fry z je rs k o -k o s m e - U W A G A : Z  p o w o d u  a w a ry jn y c h
, n e g ° J .  s>truga, M e ch a - m a ż e ry jn e , d ro b ia rs k ie  i  r y b n e  ty c z n e  — d y ż u rn e  ód 7 do 14. P o - ro b ó t to ro w y c h  w y k o n y w a n y c h

19 ’  d S T 0  d  * K o s - (p rz y  B o h . G e tta  W arszaw skiego , g o t. R T V  — k o lo ro w e  u l.  W y -  na  u l.  F ir l ik a  w  d n ia c h  4—5 s ie rp -  
3 B a t 'n/rC j ‘ opS4 T k a c k ie j i  p l. K il iń s k ie g o )  — czyn n e  szyń sk ie g o  5 (te l. 359- 55) i  c z a r-  n ia  b r .  t ra m w a je  l i n i i  n r  1, 5, 6,

« , c n Vj_. „ v l e| i oścl i .  M io d o w e j w  godz. 8—13. S k le p y  w a rz y w n o -  n o -b ia łe  W yszy ń s k ie g o  25 (te l. 10 i  11 będą k u rs o w a ły  w  n a s tę - 
fg  p ° tu n c k ie j  29 K r z j^ o u s te g o  ow o co w e  i  s p o żyw czo -ro ln e  (ca ła  356-96 -  czynne  od 8 do 13. p u ją c y  sposób. L in ia  n r  1 G łę -

Q ’  ,  acie je w ic z a , W itk ie w i-  s iec) czyn n e  w  g. 9—14. S k le p y  W  n ie d z ie lę  czyn n e  D e lik a te s y  b o k ie  — P o tu lie k a . l in ia  n r  5
i_za* ? iv,a3a , P a z d z ie rn i-  m o n o p o lo w e  p rz y  u l.  M a łk o w s k ie -  p rz y  a l. W o js k a  P o lsk ie g o  52 od K rz e k o w o  — P o m o rza n y . l in ie
K o w e j io .  p l.  P o p ie la . 26 K w ie -  go 16. T k a c k ie j l  i  S to łc z y ń s k ie j godz. 9 do 13 i  a l. W y z w o le n ia  n r  6 i  10 — n ie  k u rs u ją ,  l in ia  
W o lś k ? dpoYski!eo5, 4? 1 1a ł i34S kl Ta ’ 17U ,CZynne od 131 do 17- „  . 6 od 13 do 17- C u k ie rn ie  p ry w a t-  n r  11 P o m o rz a n y  -  P o tu lie k a . N a

f ° ,  *^ 1 °  • ł „ 134, , s k , e p y  p rze m ys ło w e  w s z y s tk ic h  ne w  godz. od 10—18. t ra s ie  p l.  R od ła  — Z a je z d n ia  G o-
n ,  a '‘ • C h o p in a . P rz ysz ło śc i, b ra n ż  (z w y ją tk ie m  R T V , H e rb a -  K io s k i „R u c h u ”  — p o ło w a  s ta - lę c in o  będą k u rs o w a ły  a u to b u s y

 ̂ j J a szczyń sk ie g o . Je d n . p o lu . M uzycznego , S p rz ę tu  R y b a - n u  s ie c i w  godz. od 8 do 14, zas tę p u ją ce  t r a m w a j z c z ę s to tli-  
,K o l i im i >a, Szc! , t - c k ie § ° .  M o rs k ie j C e n tra li Z aopa - d y ż u rn e  ja k  w  sobotę . w o śc ią  co  5 m in .

u n s K ie j 134 i  L u b e c k ie g o  25. trz e n ia . Jedn. Ł o w ie c k ie j,  C eza lu , w  noce  z 4/5 i  5/6 s ie rp n ia  b r .
N a to m ia s t s k le p y  .^dyżurne — p rz y  A rs  C h r is t ia n a , V e r ita s u , K s ię g a r-  P O C Z T A  t ra m w a je  nocne  l in i i  n r  1 będą
A r m i i  Czerw one.! 38. L e g n ic k ie j 28. n i  O sso lineum , ZO O ) — o tw a r te  k u rs o w a ły  na tra s ie  G łę b o k ie  —
V m ,m ie r io akT B aza ro w e j 28, P a r będą w  godz. 10—16. w  S O B O TĘ  c ż y n n y  będzie  ca - P o tu lie k a , t ra m w a je  nocne  l i n i i
19 i  c „ „ Be i e we l a  8, B o g u s ła w a  K io s k i „R u c h u ”  w s z y s tk ie  o t-  łą  dobę te le g ra f  i  te le fo n  p rz y  n r  5 na  tra s ie  K rz e k o w o  — P o - 

„ A an 4 ZZ czyn n e  będą w a r te  będą w  godz. od 6 do 15 a l. N ie p o d le g ło ś c i 41 o ra z  Szcze- tu l ic k a ,  t ra m w a je  nocne  l i n i i
o i « w  H a n d lo w y  p rz y  o ra z  d y ż u rn e  p rz y  — a l. W y z w o - c in  30 na D w o rc u  G łó w n y m , p o - n r  6 na  tra s ie  P o m o rza n y  — p l.
nri o , i  — c z y n n y  le n ia  29, W o jska  P o lsk ie g ó /J  a g ie l-  zosta łe  U P T  — p rz y  u l.  P o cz to - R o d ła . N a to m ia s t na o d c in k u  p l.

10‘ . & K lepy  spożyw cze  lo ń s k ie j.  W y z w o le n ia /P io tra  S k a rg i, w e j 5, W y z w o le n ia  70, M ic k ie w i-  R od ła  — Z a je z d n ia  G o lę e in o  u ru -  
poc; CqU i  ° raz k o n s y g n a c y jn y  K . M ia r k i/K u  S łońcu . M ic k ie w ic z a  cza 120, S trz a ło w s k ie j 46. D u b o - c h o m io n e  zostaną zastępcze p o łą - 

..»PO łem  p rz y  a l. Je d n . N a -  /B rzo zo w sk ie g o , B u d z is z y ń s k ie j,  is  9, Z a m k n ię te j 2, K ra k o w s k ie j czen ia  au to b u so w e .


